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GAZETA LWOWSKA
P r e n u m e r a t  a.

a a u n e j s c o w a :  
rocznie . . . .  32 K | ćwierćrooznie 8 K —• h, 
półrocznie . . . IG K | miesięcznie 2 K 70 h.

rocznie . 
półrocznie.

mi e j s cowa :
24 K I ówierórocznie . . 8 K 
(2 K | miesięcznie, . . 2 K

W Niemczech. 3 E 20 h miesięcznie. We wszystkich innych państwach 4  K 60 h. miesięcznie. 

„Przewodnik naukowy ! literacki11, dodatek miesięczny do Gazety Lwowskiej, otrzymują eało- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca 
lub od 1 lipea do końca grudnia, ćwierćroezni i miesięczni za dopłatą: i pierwsi 1 K 50 h.t drudzy 60 h. 
„Przewodnik" prenumerowany osobno kosztuje 8 K,

Wychodzi codziennie o godzinie 6 po południu 
z wyjątkiem dni poświąteeznyeh.

Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 10 hal.. 
pocztą 16 hal. — Biura Bedakeyi i Administraeyi 
ulica Czarnieckiego 1. 10. — Ekspedyeya miejscowa 
w biurze dzienników St. Sokołowskiego, uiica Jagieł* 
(fińska I. 3. — Listy należy frankować.

Reklamaeye otwarte wolne od opłaty.
Telefon Redakeyi Nr. 88.

Telefon Administraeyi Nr. 637.

ZAPROSZENIE DO PRZEDPŁATY.
Przedpłata na „Gazetę Lwowską" 

wynosi:
W m i e j s c u :

rocznie (od 1 stycznia do koń­
ca g ru d n ia ) ........................... . 2 4  K

półrocznie (od 1 stycznia do 30
czerwca)  12 K

ówierórocznie (od 1 stycznia do
31 marca)  6 A

miesięcznie (od 1 do końca, każ­
dego miesiąca) . . . .  2 K

Z a m i e j  s c o w a :
rocznie '  32 K  — h
p ó łro c z n ie ...........................16 K  — A
ówierórocznie . . . .  8 K  — h
m iesięcznie.............................2 K  70 h

Prenumeratorowie roczni lub pół­
roczni (którzy p r e n u m e r u j ą  od 1 
stycznia do końca grudnia lub do koń­
ca czerwca) otrzymają „Przewodnik Na­
ukowy i Literacki", dodatek miesięczny 
do „Gazety Lwowskiej“ b e z p ł a t n i  e, 
ćwierćroezni zaś i miesięczni za do­
płatą, a to:

ćwierćroezni . . 1 K  50 h
miesięczni . . — K  60 A
„Przewodnik" prenumerowany oso­

bno, kosztuje:
r o c z n i e ...........................8 K
półrocznie . , . . 4 K
ćwierćrooznie . . .  2 K
W celu ustalenia nakładu prosimy 

o wczesne nadsyłanie prenumeraty.

OD KEDAKCYI.

Utrzymanie felietonu Gazety Lwowskiej 
i jej działu literackiego na odpowiedniej 
wyżynie, a w tym celu gromadzenie pierw­
szorzędnych sił pisarskich, będzie, jak dotąd, 
tak i w r. 1914 usilnem staraniem redakeyi.

Obok imion znanych i zasłużonych, 
znajdą Czytelnicy nazwiska młodych a peł­
nych talentu pisarzy, których redakeya za­
wsze chętnie do współudziału zaprasza.

Rok 1914 rozpoczniemy w felietonie 
naszym niezmiernie interesującą powieścią 
na tle wschodniem

A nny z  Szatułowskich Eeumannoioej

p. t. „Zabłąkani"

Następnie drukować będziemy nowelę 
Eugenii Żmijewskiej

p i s a n ą  w e d l e  o p o w i a d a n i a  
E lizy Orzeszkowej

p t „DWA SPOTKANIA",
poczem rozpoczniemy druk najnowszej po­
wieści

Józefa Weyssenhoffa 

p. t.

„PUSZCZA".
Felieton nasz zasilać będą oprócz tego 

wierne naszemu pismu od lat wielu znako­
mite pióra: Teodora J e s k e - C h o i ń s k i e -  
go, H aj  o ty,  Karola M a t y  as  a, Jana P i e -  
t r z y c k i e g  o,{Zygmunta S a r n e c k i e g o ,  Ma­
cieja W i e r z b i ń s k i e g o ,  Henryka Z b i e r z -  
ch  o w s k i  egń , Jerzego Ż u ł a w s k i e g o  iw.  i.

W felietonie zamieszczać również bę­
dziemy listy z K r a k o w a ,  W a r s z a w y ,  
W i e d n i a ,  B e r l i n a ,  P a r y ż a ,  R z y m u  
i t. d.

Najnowsze wydawnictwa, teatr, malar­
stwo, rzeźba, muzyka, będą i nadal omawia­
ne wyczerpująco i rzeczowo.

W tece „Przewodnika Naukowego i Lite­
rackiego" posiadamy prace najwybitniejszych 
naszych historyków i krytyków literatury.

Geny ogłoszeń: Wiersz petitowy lub jego 
miejsce 20 hal.

Tabelaryczne i liczbowe po 30 ha!., nadesła­
ne po 60 hal., za wiersz lub jego miejsce miary pe­
titowej.

Ogłoszenia liczbowe i tabelaryczne statutowe 
towarzystw akeyjnyeh i ubezpieczeniowych, po 60 
hal. za wiersz petitowy lub jego miejsce.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie: Biuro dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie uiica Jagiellońska I. 3. W Paryżu wy­
łącznie Agencya: 0. Adam (V. de Raczkowski) 88 
Rue de Yarenue.

CZĘŚĆ URZĘDOWA.
P. Namiestnik zamianował weteryna­

rzem powiatowym asystenta weterynaryjne- 
nego Stanisława Wi l k a .

P. Namiestnik przeniósł starszych we­
terynarzy powiatowych: dr. Kazimierza R u t ­
k o w s k i e g o  z Krakowa do Podgórza, Jana 
T a b a c z y ń s k i e g o  z Sambora do Łańcuta, 
Andrzeja S a g a n a  z Podgórza do Oświęci­
mia, Alfreda I r z y k o w s k i e g o  z Brzeska 
do Ropczyc; weterynarzy powiatowych: Ju­
liana W u j ci k a z Podhajec do Lwowa, Ju­
liusza S k a 1 i s z a z Łańcuta do Sambora, Se­
weryna S i d e ł k ę  ze Zborowa do Podhajec.

Przez władzę górniczą rządowo upowa­
żniony inżynier górniczy, Feliks D r o b n i a k, 
przeniósł swą siedzibę z Krakowa do Dżu- 
rowa (poczta Rożnów).

Przez władzę górniczą rządowo upowa­
żniony inżynier górniczy, Stefan K o s i b a ,  
przeniósł swą siedzibę z Jaworzna do Bo­
rów (poczta Jaworzno).

Listy z Wiednia.
(Dokończenie).

Sztuka to doprawdy wielka z tak jedno- ; 
stronnych motywów wydobyć ton jednolity 
i potężny, sztuka tern większa stworzyć dzie­
ło naprawdę artystyczne. A jednak dokonał 
tego Puccini. W „Dziewczęciu ze złotodajne­
go Zachodu" doprowadził on technikę do ba­
jecznej wprost doskonałości. Orkiestra stała 
się posłusznem mu narzędziem: śpiewa, ry­
czy, grozi, błyszczy, modelując genialnie ka­
żdą frazę, podkreślając z przedziwną wyra­
zistością każdy moment tematu.

Słyszy się tu i ówdzie jakieś dalekie 
reminisceneye Straussa, Debussy’ego, „Elek­
try" i „Toski", lecz są to tylko jakby drobne 
rzuty pendzla na przebogatym ornamencie 
jego własnej wspaniale budowanej harmonii.

Zaraz w pierwszym akcie zadziwia Pucci­
ni soczystym kolorytem orkiestry, oryginal­
nością rozłożenia kontrastów i nie zawodzą­
cą go nigdy werwą.

Scena przedstawia wnętrze barn „pod 
Polką" (?) w obozie poszukiwaczy złota w 
Kalifornii. Rzecz dzieje się w czasach naj­
silniejszej gorączki kopalnianej w latach pięć­
dziesiątych.

Koło szynkwasu i stołów grupują się 
górnicy. Bawole kaftany, aksamitne kurty, 
wełniaki, kapelusze kalabryjskie, twarze ogo­
rzałe i brodate nadają owej „zacnej" kom­
panii wygląd bandytów. Jedni grają w kar­
ty, inni piją whisky szklankami, drudzy prze­
krzykują się nawzajem do taktu muzyki, któ­
rej nie można inaczej nazwać jak „rozbój­
niczą". W tem milknie gwar i cichną prze­
kleństwa. Z bocznej komory baru wysuwa się 
jasne złotowłose zjawisko: Minnie, królowa 
owej spelunki, jedyna kobieta w obozie. Ko­
chają się w niej wszyscy, Happy podbiega 
ku niej z barwną wstążką przywiezioną u- 
myślnie na spienionym koniu, Harry brząka 
złotem świecidełkiem, wiedzą jednak wszyscy, 
że zaloty to bezcelowe, bo Minnie nie wy­
różnia nikogo i dla każdego jest jednakowa.

W tej atmosferze szynkownej śpi jej 
serce jak kwiat rzucony na trzęsawisko. Mi­

łuje swoich „chłopaków" siostrzanem uczu­
ciem, a kiedy słońce zajdzie nawołuje ich do 
izby i czyta im głośno biblię i psalmy.

Niezrównane to doprawdy zjawisko! 
Największe zabijaki siedzą jak w kościele i 
słuchają srebrzystego głosu Minnie. Skoro 
zaś oddano już Bogu, co należało, przychodzi 
kolej na rozrywkę. Minnie opiera swą rączkę 
na ramieniu jednego z chłopaków i tańczy 
z nim jak Sylfida z niedźwiedziem. Inni 
klaszczą do wtóru i idą także w tany.

Jest tylko jeden pomiędzy nimi, który 
spogląda na Minnie, jak na łup sobie nale­
żny. Szeryf Jack Rance przybyły do obozu, 
aby śledzić słynnego rozbójnika Ramerreza, 
nastaje na cnotę dziewczęcia. Minnie przyj­
muje jego zaloty obojętnie, bo... bo oddała 
już serce komuś nieznanemu, który spotkawszy 
ją na drodze do Monterey rzucił jej pod nogi 
gałązkę jaśminu. 0  tej gałązce marzy i o 
czarnych oczach, które ją urzekły...

Właśnie tańczą „pod Polką", gdy wcho­
dzi jakiś obcy. Kula z pistoletu muska mu 
włosy przestrzegając przed skutkami natrę­
ctwa, lecz on nie zwykł widocznie ustępo­
wać, bo staje śmiało przed Minnie i prosi 
ją także do tańca.

Serce Minnie bije niespokojnie. To on, 
nieznajomy z Monterey!

Muzyka zcisza się w pianissimo. Upa­
jające tony walca przechodzą w pieśń mi­
łosną...

Do szeryfa nadbiega jego pomocnik i 
donosi, że odkryto ślady Ramerreza. Wszyscy 
rzucają się w pogoń. Za drzwiami zaczyna 
szaleć zawierucha śnieżna. Zakochani zostają 
sami. Późno w nocy ktoś dobija się do drzwi 
baru. Minnie ukrywa swego miłego. Wcho­
dzą szeryf i cała gromada. Jakiś cień niedo­
wierzania stanął między Minnie a jej chło­
pakami. Szeryf mówi, że ślady rozbójnika 
urywają się tuż przed barem i po krótkiem 
poszukiwaniu odnajduje go istotnie w schro­
nisku.

Pada strzał i Ramerrez wali się na zie­
mię. W Minnie walczą z sobą miłość z roz­
paczą, zwycięża litość 1 Rzuca się do nóg sze­
ryfa i proponuje ryzykowną grę: jeżeli ona 
wygra, to Ramerrez jest jej, jeżeli przegra 
to ona jest szeryfa. Stary karciarz godzi się 
ufając szczęściu, lecz ono go w tej chwili 
zawodzi, bo Minnie wygrywa i uprowadza ze 
sobą Ramerreza.

Zbliża się koniec. Las dziewiczy prze­
świetlają złote blaski wschodzącego słońca. 
W koło rozbrzmiewają krzyki, odgłosy galo­
pujących koni, nawoływania górników, któ­
rzy urządzają znów obławę na Ramerreza. 
Wreszcie go schwytano i wyszukano już 
drzewo z mocną gałęzią...

Chór śpiewa, jak gdyby pieśń wisielca: 
Dooda, dooda, dooda, day! monotonną, łasko- 
tliwą, okrutną.

Ramerrez przygotowuje się na śmierć. 
Z piersi jego wyrywa się ostatnia melodya 
tęsknoty, żalu, skruchy! Idzie ona przez la­
sy i góry i dolatuje aż do Minnie, oczeku­
jącej z utęsknieniem na ukochanego!

I znów galop konia! Minnie nadbiega 
z pobliskiej kryjówki, zrazu grozi, potem 
szlocha i łzami wyprasza życie i przebacze­
nie dla Ramerreza. Dobre chłopaki litują się 
nad jej nieszczęściem i puszczają ich wolno. 
Minnie i Ramerrez, przyrzekający poprawę, 
uchodzą nucąc pieśń na poły smętną, a na 
poły weselną...

Serce kobiece jest niezbadane.
„Dziewczę ze złotodajnego Zachodu" 

wystawiono z niebywałym przepychem. Pp. 
Jeritza (Minnie), Pieeawer (Ramerrez) i Hof- 
bauer (Rance) uczynili wszystko, aby wydo­
być całe piękno muzyczne dzieła autora 
„Toski".

Przechodząc z kolei do sprawozdania z 
sal odczytowych, nie mogę pominąć milcze­
niem zajmującej prelekcyi p. Jana Dyląga, 
dyplomowanego agronoma, przydzielonego do 
Alinisterstwa rolnictwa, który urlop swój po­
święcił zbadaniu stosunków gospodarczych i 
kulturalnych w Bośrrii i Hercegowinie. P. 
Dyląg przeszedł ów kraj wszerz i wzdłuż, 
zwiedził najważniejsze placówki społeczne, 
przypatrzył się tamtejszemu gospodarstwu rol­
nemu, szkolnictwu ludowemu, zwyczajom i 
obyczajom mieszkańców, zbadał archiwa rzą­
dowe, przejrzał wykazy statystyczne i ploD 
tej pracy ujął w formę odczytu. Obejmował 
on istotnie całokształt życia Bośnii i Herce­
gowiny, stosunki melioracyjne i kolejowe, 
sprawę uwłaszczenia kmieci i t. d.

Wywody p. Dyląga ilustrowały piękne 
i doskonale zestawione obrazy świetlne. Li­
czna publiczność, wśród której] nie brakło i 
dygnitarzy, przyjęła prelegenta i jego intere­
sujący wykład bardzo życzliwie.

Wkrótce potem odbył się w Wiedniu

odczyt jednego z najwybitniejszych prelegen­
tów współczesnych, Hardena. Harden ma zwy­
czaj mówienia publicznie prawdy. Ta jego 
prawda nosi wszakże czarne okulary. Wydaw­
ca berlińskiej Zukunft zakrapia co tydzień 
szpalty swego pisma żółcią, ironią i pessy- 
mizmem, nie zadowala się jednak laurami re­
daktora i sięga coraz chętniej po wawrzyny 
prelegenta. Zdobywa je też łatwo, bo trudno 
się oprzeć urokowi jego swady, zgoła nie- 
aryjskiej błyskotliwości jego umysłu i powa­
dze wykształcenia. Odczyty Hardena mają 
zresztą wiele pikanteryi. Wie się z góry, że 
ostry jego język uśm erei co najmniej pół 
tuzina popularnych i odsłoni tu i ówdzie rą­
bek tajemnic duszy społeczeństwa niemie­
ckiego

Ostatni odczyt poświęcił berliński pu­
blicysta setnej rocznicy pogromu Napoleo­
na i nawiązał ją z uroczystością odsłonię­
cia pomnika bitwy narodów. I zaraz w pier­
wszych jego słowach zadźwięczało szyder­
stwo. Powiedział głośno to, o czem u stóp 
monumentu sławy niemieckiej powiedzieć za­
pomniano, lub powiedzieć nie chciano. Przy­
pomniał, że komenda wojsk zjednoczonych 
spoczywała pod Lipskiem w rękach austrya- 
ckiego dowódcy ks. Schwarzenberga, że pla­
ny bitwy wypracował szef sztabu austrya- 
ekiego Radetzky, że głową ligi antinapoleoń- 
skiej był austryacki mąż stanu Metternicb. 
Napoleon nie byłby pokonany, gdyby nie 
Austrya. I zaraz potem dodał Harden uspra­
wiedliwienie : „Że w uroczystościach lipskich 
nie podkreślono należycie udziału Austryi, 
to jest tylko wynikiem — nieświadomości. 
Nie ma może drugiego narodu, który znałby 
tak mało swoją przeszłość, jak Niemcy".

W krótkich, nerwowych rzutach myślo­
wych skreślił następnie Harden duchową syl­
wetę Napoleona: genialny mózg, niepożyte 
siły fizyczne, wyjątkowy człowiek, który prze­
rósł współczesność! I mimowoli nasuwa się 
Hardenowi porównanie z Goethem, stawianym 
przez potomność tuż obok lwa korsykańskie­
go. „Wiecie, czem zajmował się Goethe w 
dniach wyzwolenia narodowego, w dniach 
bitwy pod Lipskiem? Oto przerabiał jakiś li­
chy dramat i poprawiał rolę dla aktorki pa­
ni Wolff. Ozyż zresztą tylko Goethe był ta­
kim? Oto do Drezna przyjeżdża Napoleon. 
Fryderyk August omdlewa ze wzruszenia, że 
jego dwór spotyka tak wielki zaszczyt. Na-



CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA.
Lwów , 23 grudnia.

Sprawa albańska.
W sprawie albańskiej uczyniono krok 

ostatni. Międzynarodowa komisya dla wyzna­
czenia granic południowej Albanii podpisała 
protokół końcowy co do wyniku prac swych 
i będzie się teraz mogła rozwiązać.

Dokładnie przed rokiem nastąpiło pier­
wsze ważne zdarzenie w kwestyi albańskiej, 
zdarzenie, w którego następstwie problem 
albański wytoczony został w nowym swym 
kształcie, a zarazem ukazał się klucz do jego 
rozwiązania.

Dnia 20 grudnia 1912 uchwalił reunion 
ambasadorów w Londynie zalecić utworzenie 
samoistnej Albanii przy równoczesnein porę­
czeniu komercyalnego dostępu do morza dla 
Serbii. Z uchwałą tą zasadniczo zgodziło się 
sześć mocarstw — i był to pierwszy pozy­
tywny rezultat londyńskiego reunionn. Jemu 
też przypisać należy, iż dalsze prace potoczy­
ły się stosunkowo gładko i że zapobieżono 
dalszym zawikłaniom. Dzięki zgodnemu współ­
działaniu mocarstw udało się w tak zadowaT 
łający sposób załatwić bodaj czy nie najwa­
żniejszą ze spraw przez zamęt bałkański 
powołanych do życia. Co prawda uchwała 
reunionu z 20 grudnia 1912 nie przeprowa­
dziła jeszcze zupełnej sanacyi położenia mię­
dzynarodowego, nie usunęła nawet wszystkich 
trudności związanych z kwestyą albańską. 
Nie łudzono się też bynajmniej, iż wykona­
nie uchwały o niezawisłej Albanii kłopotów 
sprawiać już nie będzie. Ale tak samo też 
nie łudzono się, przepowiadając, że zgodne­
mu postępowaniu mocarstw uda się ostate­
cznie usunąć wszystkie przeszkody.

Po ustanowieniu zasady, że powstać ma 
niezawisła Albania, szło przedewszystkiem o 
wyznaczenie ścisłych granic nowemu orga­
nizmowi politycznemu. Już granice północne 
i wschodnie nastręczyły sporo trudności. Ale 
konsekwencya i energia dyplomacyi pokona­
ły je zwycięsko i granice te w stosunkowo 
niedługim czasie zostały określone. Komisya 
międzynarodowa, ustanowiona dla organiza- 
cyi wewnętrznej służby administracyjnej, przy­
stąpiła zaraz potem do swej rozległej dzia­
łalności, a jakkolwiek i jej prace nie toczyły 
się po gładkiej drodze, można sobie jednak

obiecywać wiele z nich pożytku. Równolegle 
z odgraniczeniem i wewnętrznem urządze­
niem nowego państwa wysunęła się kwe- 
stya, kto ma ująć w niem rządy jako władca. 
Także ten temat wymagał dokładnego omó­
wienia, które nawet niejednokrotnie utykało, 
aż wkońcu i co do tego punktu uzyskano po­
rozumienie mocarstw.

Gdy obecnie komisya międzynarodowa 
ukończyła swe prace, sprawę albańską można 
uważać jako w głównych zarysach ubitą. 
Prawie krok za krokiem trzeba było ostro­
żnie postępować naprzód w niejednej spra­
wie; mozolnie, przedzieraniem się przez istny 
labirynt osiągano cele i oto w ciągu roku 
cały tak skomplikowany przedmiot ujęty zo­
stał w stałe ramy.

Równocześnie z uchwałą o niepodległej 
Albanii orzeczono, iż nowe państwo ma być 
zneutralizowane. Albania więc wstępuje w 
ten sam stosunek międzynarodowy, w jakim 
pozostają Szwajcarya, Belgia, Luksemburg, 
zobowiązuje się wobec wszystkich państw za­
chować neutralność i przestrzegać praw z tern 
związanych. Utworzenie państwa albańskiego 
na takich właśnie zasadach utwierdziło ró­
wnowagę na morzu Adryatyckiem, równowa­
gę, której utrzymanie uznały od początku 
wojny za rzecz nieodzowną Austro-Węgry i 
Włochy. Niemniej konsekwentnie przy two­
rzeniu Albanii starano się uczynić zadość 
zasadzie narodowościowej, co zresztą zgodne 
było z tradycyą — ileż to bowiem razy szły 
pod adresem ottomańskich mężów stanu prze­
strogi, by Turcya szanowała odrębności na­
rodowe Albańczyków. Ta zasada musiała być 
jeszcze silniej zaznaczona po stworzeniu nie­
zawisłej Albanii, gdyż tylko ona stworzyć 
może podwaliny żywotności nowego państwa. 
Dnia 28 listopada 1912 naród albański, któ­
ry umiał przez tyle wieków bronić swej na­
rodowej odrębności, ogłosił niepodległość Al­
banii; niespełna w miesiąc później akt ten 
sankcyonowały mocarstwa swą uchwałą lon­
dyńską, a po upływie mniej więcej roku do­
konał się także ostatni krok ku przeprowa­
dzeniu zwrotu tak ważnego pod względem 
politycznym i dziejowym.

Sprawy krajowe.
(Krajowa szkoła górnicza i wiertnicza w Bo­

rysławiu).
□  Krajowa szkoła górnicza i w iertni­

cza w Borysławiu, która kształci dziś dozor­

ców kopalń naftowych, ma być w przyszło­
ści zreorganizowana. Rachując się z właści­
wością techniki wiertniczej i odmiennym kie­
runkiem technicznej administracyi kopalń na­
ftowych, rachując się również z coraz wię- 
kszemi wymaganiami, którym musi odpowie­
dzieć kierownik kopalni nafty, — przyszła 
kuratorya szkoły w Borysławiu do przeko­
nania, że szkołę tę należy zorganizować ana­
logicznie do średnich szkół przemysłowych, 
nie zaś do szkół sztygarskich, przyjmować 
młodszych robotników, a zwiększyć ilość lat 
nauki, czyniąc praktykę zawodową obowiąz­
kiem w czasie okresu szkolnego.

Tak zorganizowana szkoła kształciłaby 
nie dozorców kopalń, ale majstrów wiertaczy, 
którzy roboty wykonywaliby i dozorowali, a 
znajdowaliby zajęcie nietylko przy wierce­
niach w kopalniach nafty, ale i przy rozpo­
wszechniających się wierceniach płytszych 
studni. Stanowiska kierowników kopalń na­
fty byłyby, jakto i dziś coraz więcej się pra­
ktykuje, zajmowane przeważnie przez techni­
ków posiadających wyższe akademickie wy­
kształcenie.

Tak zorganizowana szkoła' borysławska 
mogłaby być przeniesiona do Lwowa lub in­
nego większego miasta w Galicyi. Może ona 
jednak być zorganizowana tylko w porozu­
mieniu z Rządem, t. j. z władzami szkołę 
tę subwencyonującemi, a wydającemi przepi­
sy dla kierowników i dozorców kopalń na­
ftowych. Na wdrożone w tym kierunku ro­
kowania z Ministerstwem robót publicznych 
nie nadeszła dotąd odpowiedź.

Dzisiejsza szkoła w Borysławiu, będąca 
dalszym ciągiem li praktycznej nauki wier­
cenia kanadyjskiego, udzielanej przez lat 10 
w Ropiance i Wietrznie, odpowiedziała nie­
wątpliwie w zupełności postawionemu jej 
wówczas zadaniu i nie mało przyczyniła się 
do podniesienia przemysłu naftowego w kra­
ju i dobrej sławy wiertaczy polskich zagra­
nicą Austryi, a nawet Europy. Nie trzeba 
zapominać, iż stan przemysłu był przed 30 
laty taki, iż ustawa z r. 1884 wymagała, by 
dozorca i kierownik kopalni mieli przynaj­
mniej praktyczne wykształcenie, — a dziś 
dozorcy posiadają nietylko istotne fachowe 
wykształcenie, ale także pewną znajomość 
mechaniki, elektrotechniki i geologii, a zatem 
nauk sięgających do zakresu wykształcenia 
wyższego.

Dyrekcyi szkoły borysławskiej i szere­
gowi nauczycieli, tam od lat 15 zatrudnio­
nych, należy się uznanie za postęp, jaki 
uczniowie tej szkoły okazali.

Wydział krajowy zebrał daty statysty­

czne o wychowankach szkoły borysławskiej, 
z których okazuje się, że na 185 absolwen­
tów szkoły, uznanych za uzdolnionych, 114 
pracuje w przemyśle naftowym w kraju, a 23 
zagranicą, a z tej liczby 84 czyli 45 proc. 
jest kierowników, 41 dozorców kopalń. Je­
żeli zaś z ogólnej liczby odtrąci się 8 zmar­
łych, to o 77 proc. absolwentach wiadomo, 
że pracują w przemyśle naftowym, o 8 t. j. 
4 '3 proc. wiadomo, że przeszli do innych za­
wodów, a o 32, t. j. o 18 proc. ogólnej liczby 
brak wiadomości.

Wynik ten trudno porównywać z wy­
nikiem innej analogicznej szkoły, gdyż jej 
niema, ale można go na ogół nazwać zado­
walającym dla każdej szkoły.

Przedłożenie rządowe
o podatku od budynków.

Przed kilku dniami złożył Rząd na stole 
Izby posłów projekt nowej ustawy o podatku 
od budynków.

Z objaśnień, jakie dołączono do przed­
łożenia, wyjmujemy następujące szczegóły : 
Jeśli Rząd mimo tak wielkich ofiar, ponie­
sionych dla nowych budowli ustawą z dnia 
28 grudnia 1911 Dz. u. p. nr. 242 i pomi­
mo dalszych ofiar, których wymagają proje­
ktowane uwolnienia od podatku domowo-kla- 
sowego, jakoteż analogiczne ich zastosowanie 
do podobnych wyp‘adków przy budynkach, 
podlegających podatkowi domowo-czynszowe- 
mu, — zdecydował się obecnie, także przy 
podatku domowo - czynszowym domów już 
istniejących („dawnych") zaprojektować zni­
żkę wcale nieobojętną dla finansów Państwa 
i ciał autonomicznych — stało się to prze­
dewszystkiem ze względu na znajdujące się 
w toku, lub też nawiązać się mające roko­
wania co do innych przez Rząd wniesionych 
przedłożeń podatkowych.

Rząd jest mianowicie zdania, że zała­
twienie owych przedłożeń znacznie będzie 
ułatwione przez to, iż obok ulg przyznanych 
w zakresie podatku domowo klasowego, wnie­
sie się jeszcze zniżenie podatku domowo- 
czynszowego, w granicach określonych już 
normami ustawowemi. Rząd oczywiście nie 
mógł przytem nie uznać różnicy między pro- 
jektowanemi ulgami co do podatku domowo- 
klasowego, a wskazanemi tutaj. Gdy bowiem 
przy tamtych ewentualne ulgi w ramach 
wniesionego przedłożenia rządowego przypa­
dłyby niewątpliwie najuboższym klasom lu-

poleon zajmuje całą rezydencyę, w której 
brakło już miejsca dla jej właściwego pana 
i zwołuje do Drezna wszystkie koronowane 
głowy zachodniej i środkowej Europy. Przy­
bywa także cesarz Franciszek, aby powitać 
córkę. Królowie i książęta dostępują tego za­
szczytu, że oglądają oblicze Napoleona co — 
drugi dzień. Tylko cesarz Franciszek może z 
nim codziennie zasiąść przy biesiadnym sto­
le. Co jakiś czas odbywa się bal dworski. 
Szambelanowie i mistrze ceremonii meldują 
najpierw książąt, potem królów aż do króla 
pruskiego, potem upływa długa chwila, aż 
wreszcie wykrzykują to jedno tylko słow o: 
L ’Empereur ! i ukazuje się — Napoleon w 
kapeluszu na głowie. Cały świat żebrze o je­
go uśmiech, o jego łaskę. Formy ubóstwie­
nia przekraczają wszelakie granice. I on sam 
poczyna zatracać poczucie rzeczywistości. 
Do króla saskiego mówi na przykład łaska­
wie: Gdyby m ó j w u j Ludwik XVI był nie­
co energiczniejszy, byłoby się wszystko ina­
czej ułożyło! Zapomniał zaś dodać, że gdyby 
ten „wuj“ miał istotnie więcej energii, nie 
byłby przenigdy wujem Napoleona!"

Harden lubuje się wprost w potęgowa­
niu tego obrazu, jaki przedstawiały Niemcy 
w latach 1812, 1813! Nie zapomina wszakże 
i o jaśniejszych stronach; podnosi patryo- 
tyzm Steina, Scharnhorsta, Bluchera, którzy 
wbrew woli króla rzucili rękawicę bojową 
władcy Europy.

Wkońcu porównywa Harden dwie epo­
ki: rok 1813 z 1913, wskazuje na błędy dy­
plomacyi austryackiej, na jej misyę dziejową 
w południowo-wschodniej Europie, na spra­
wców akcyi bałkańskiej, której ostrze wymie­
rzone było przedewszystkiem w Austro-Wę- 
gry. Mówiąc o podstępnych przymierzach i 
układach, rzuca Harden gromy potępienia na 
króla bułgarskiego, zarzucając mu złamanie 
wiary wobec armii, której mundur nosić mu 
pozwolono.

Ciekawe jest zakończenie prelekcyi: 
„Austro-Węgry muszą dojść do przekonania, 
że ciążą na nich obowiązki przedmurza sło­
wiańskiego, Nie wolno im też zrezygnować 
z tego zadania i wydawać Galicyi na łup 
obcych zachceń. Niechaj Austro-Węgry prze­
prowadzą potrzebne im uzbrojenia z tą wia­
rą, że żadne układy ani przymierza nie po­
trafią ich zmusić do ustępstw, a wówczas 
staną się przez tę wiarę potęgą i siłą!"

Alfred Wysocki.
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TAJEMNICZA SPRAWA.
(Jeanne de 1<rance: L ’assassin de M . de la Eo- 

chemancee).

I.

W poszukiwaniu szczęśliwego człowieka.

(Ciąg dalszy).

Zniecierpliwiony, książę puścił go, mó­
wiąc :

— Jesteś rozdrażniony, burza jest w 
powietrzu; trzeba ci się leczyć na te rzeczy, 
mój chłopcze.

I pragnąc spróbować po raz ostatni, za­
wołał Conana i wsuwając mu w rękę kilka 
ludwików:

— Nie zapomnij napić się za zdrowie 
pana hrabiego i moje, mój poczciwcze — 
rzekł z dobrocią. — A cóż mówisz na tę u- 
roczystość? Czy serce ci się raduje?

— Mości książę — szepnął Conan i 
książę dopiero teraz zauważył jego cerę tru ­
pio bladą i rysy wzburzone — stanie się tu­
taj jutro nieszczęście...

— Szalony! wracasz znowu do swoich 
czarów! Cóż takiego się stało? nie miałeś 
przed chwilą tej miny upiora, nawet wtedy, 
gdy ci twoją przeszłość przypominano... Co 
zrobiłeś... przyznaj się... jaką zbrodnię popeł­
niłeś?... Czy zamek wyleci w powietrze? Mów, 
zachowam twoją tajemnicę.

Gdyby nie to, że książę de Thorigny 
od dawna już się nie śmiał, byłby wybuch­
nął śmiechem w twarz przesądnemu Cona- 
nowi, zadowolił się jednak wzruszeniem ra­
mion z litością.

— Błagam księcia pana, żeby się nie 
śmiał, to rzecz poważna... stanie się nieszczę­
ście, wielkie, zupełne, nienagrodzone... stra­
szne...

— Yentre- saint -gris, do szaleństwa 
mnie doprowadzają! — mruknął książę roz­
jątrzony. — Oto dopiero piękne towarzystwo!... 
Pomóż mi, idyoto jakiś !

Wsiadł do powozu i przywołując ru­
chem ręki hrabiego, Oddę i jej narzeczone­

go, którzy dyskretnie zatrzymali się na u- 
boczu :

— Zechcecie panowie zabrać miejsce 
przy mnie na chwilę? Przejedziemy aleję stę­
pa, aby razem ucieszyć się radością tych 
poczciwych ludzi. — Do widzenia moja pię­
kna Oddo; oby twoje przyszłe szczęście przy­
padło ci w równej mierze, jak twoje zalety 
i uroda.

Pożegnał przyjaznym gestem Mederica, 
który spoglądał na Oonana z miną przera­
żoną; bez wątpienia stary udzielił chłopcu 
swoich wrażeń i napełnił go także obawą.

Pan de la Rochemancóe i Donat za­
brali miejsce naprzeciw księcia i powóz po­
toczył się zwolna.

Orkiestra wygrywała radośnie najwesel­
sze melodye, a chłopcy i dziewczęta, z bło­
gim uśmiechem, kręcili się według rytmu; 
ci, którzy nie tańczyli, śpiewali hymny i 
stare pieśni krajowe. Radość spokojna) i cał­
kowita obejmowała całą tę ludność posiada­
jącą duszę pełną prostoty, uczciwe serce i u- 
mysł niewykształcony.

— Pan hrabia! — powtarzano sobie 
od grupy do grupy. — I książę pan?... I pan 
de Meriadec! Trzeba ich powitać!

Już kilku silnych chłopców porwało 
w ręce chorągwie, sztandary i niosąc je 
z tryumfem biegło w aleję, już cały tłum 
się poruszył dążąc w tę samą stronę, już 
wołano w iw at! a muzyka towarzyszyła tym 
okrzykom z rodzajem wściekłości w upoje­
niu, gdy nagle wszystko ucichło, uspokoiło 
się, znieruchomiało: złowroga, ciężka cisza 
pełna przerażenia zawisła nad tym tłu­
mem, przed chwilą tak ruchliwym, gwarnym, 
wesołym.

— Go im się stało? — spytał książę 
ździwiony.

— Zapewne jakaś niespodzianka — za­
uważył p. de la Rochemancóe.

— K ruki! K ruki! — wołano w koło
nich.

— Kręcą się w kółko nad cmentarzem: 
Kruki się cieszą, radują.... biada nam.... — 
odzywały się głosy.

— Galopem! — rozkazał swemu fur­
manowi książę, dziwnie zaniepokojony po­
mimo wszystkiego.

W przejeździe, rozstępywano się przed 
nimi z szacunkiem, ale żaden okrzyk rado- 
śny już nie dał się słyszeć.

— Powinienbyś, la Rochemancóe — 
rzekł książę, zanim pożegnał się ze swoim 
siostrzeńcem — pomówić z nauczycielem

szkółki, żeby przedstawił swoim uczniom nie­
stosowność i głupotę pewnych przesądów.... 
proboszcz także mógłby im to powiedzieć 
z ambony.,.. Yentre - saint - gris! latające kru­
ki! oto ważna sprawa!... Poszlij twoim go­
ściom jeszcze kilkanaście flaszek wina, żeby 
im wesołość przywiócić.... Bóg z wami, moi 
panowie!

I  mimowoli, nie wiedząc o tem, wy­
rzekł to: „Bóg z wami!" tonem dziwnie uro­
czystym i bolesny ciężar jakiś spadł mu na 
piersi. Wbrew zimnemu rozsądkowi, czuł wi­
szące nieszczęście, bliskie, przerażające,, taje­
mnicze dotychczas, ale obecnie niepodobne 
do usunięcia.

Hrabia de la Rochemancóe, skazaniec 
jutrzejszy, odchodził krokiem spokojnym, roz­
mawiając z Meriadec’em o rzeczach oboję­
tnych, uśmiechając się poczciwie do wieśnia­
ków jeszcze w przerażeniu tłoczących się po 
obu stronach alei, wywołując po imieniu kil­
ku śmielszych malców, zachodzących mu dro­
gę, nie przeczuwając nic, gdy wszyscy drżeli 
z trwogi w około niego.

— Widzę, że jesteś roztargniony i me­
lancholijny, margrabio — rzekł w chwili, 
gdy mieli wchodzić do zamku. — Nie mam 
zamiaru ciebie obrazić, żebym myślał, że 
głupie przesądy tych niewykształconych lu­
dzi mogły wpłynąć na ciebie.

Móderic i Gonan jeszcze ciągle rozma­
wiali półgłosem, na tem samem m iejscu; 
słyszeli pytanie, usłyszeli także odpowiedź, 
wyrzeczoną dziwnie poważnym tonem :

— Gzy mogę prosić pana hrabiego, aby 
uczynił mi zaszczyt udzielenia mi chwili roz­
mowy dziś wieczorem ?

Czoło p. de la Rochemancóe zachmu­
rzyło się:

— Ma się rozumieć — odrzekł, czyniąc 
wysiłek, aby zachować ton obojętny. — Po 
obiedzie.... podczas fajerwerków.... w wiel­
kiej alei lipowej.... Przypuszczam, że rozmo­
wa nasza skończy się do chwili, w której 
mam towarzyszyć Oddzie, która ina zapalić 
pochodnią ogień na stosie zabawy?...

— Conan ! — dodał, zwracając się do 
służącego — beczułkę wina dla moich gości, 
natychm iast!

1 muzykanci, których najprzód obsłu­
żono, muzyką swoją wesołość przywrócili....

(Ciąg dalszy nastąpi),
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dności osiadłej na prowincji, — nb. już ana­
logiczne ulgi dla właścicieli domów podle­
gających podatkowi domowo - czynszowemu 
przypadną w udziale kołom opodatkowanych 
przeciętnie lepiej sytuowanym, — to przy 
zniżeniu podatku domowo-czynszowego idzie
0 przyznanie przywileju stanowi właścicieli 
domów, który przecie uważać należy za war­
stwę ludności lepiej sytuowaną. Niemniej 
jednakowoż mniema Rząd, że już ze wzglę­
du na zaznaczony powyżej związek z całym 
kompleksem nieuchronnych żądań podatko­
wych na innych polach, należy uczynić za­
dość życzeniom właścicieli domów co do wy­
równania opustów podatkowych od budynków 
w myśl ustawy o podatku osobistym także 
wedle miary przewidzianej dla podatku grun­
towego, a wyrażonej w toku obrad komisyi 
finansowej we wniosku pp. Funka, Easchina
1 Teufla. Dla tego też obecnie Eząd propo­
nuje także dla domów dawnych odpowiednie 
obniżenie podatku. Zarazem za wytyczną w 
projektowanem obecnie zniżeniu podatków 
służyć ma zasada, że jeśli już zniżenie ma 
nastąpić, musi ono objąć w równej mierze 
podatek państwowy, jak przydane mu doda­
tki autonomiczne. Z jednej bowiem strony 
niepodobna zrozumieć, dla czego tylko Pań­
stwo ma ponosić koszt tej ulgi, z drugiej zaś 
strony możliwość opodatkowania budynków, 
które zresztą jest znacznie niższe z tytułu 
podatków państwowych, niż się przypuszcza 
wobec ogólnie dość wysokiej nominalnej sto­
py podatkowej, tkwi nietyle w państwowych 
podatkach niezmienianych od kilku dziesię­
cioleci, a więc przeważnie skapitalizowanych, 
ile w ciągłym wzroście dodatków autonomi­
cznych.

Wobec ewentualnego zarzutu, że przed­
łożony projekt ustawy nadaje przywilej tylko 
właścicielom tz. dawnych domów, należy za­
uważyć, że w nim proponowane jest także 
równomierne, niemniej skarb Państwa obcią­
żające, dla wszystkich budynków przyznane 
nowe uregulowanie pozycyj potrąceń z po­
datku domowo-czynszowego; ta dziedzina 
zresztą niema jednolitego uregulowania, a 
dzisiejszy stan ustawodawstwa i praktyki nie 
uwzględnia nowożytnego rozwoju techniki 
budowlanej i techniki wyposażenia mieszkań. 
Po trzecie proponowane jest nakoniec ogól­
ne uregulowanie tz. trwałych uwolnień od 
podatku z tytułu przeznaczenia. Tak więc 
nastręcza się rozległe pole dla działalności 
postępujących żywo naprzód urządzeń z za-' 
kresu użyteczności publicznej i humanitar­
nych. Prawie wszystkie instytucye użyteczno­
ści publicznej potrzebują osobnych dla siebie 
domów i właśnie opodatkowanie tych domów 
uważa się za akt dotkliwej surowości.

Koszta zniżenia podatku domowo-czyn­
szowego wynosić będą 3—4 milionów koron. 
Oprócz tego projektowane nowe uregulowa­
nie pozycyj potrąceń i trwałych uwolnień od 
podatku wytworzy dalszy ubytek. Nie można 
też pominąć milczeniem, że również poru­
szone w podkomisyi komisyi podatkowej nie- 
opodatkowanie najmniejszych! domów niewy- 
najmowanych, a podlegających podatkowi do- 
mowo-czynszowemu — choć ulgi tej doznać 
mają tylko domki złożone z co najwyżej 
dwu izb mieszkalnych — pociągnie za sobą 
znaczne, acz na razie trudne do obliczenia, 
koszta. Ogólny przypis podatku domowo-czyn­
szowego dla takich najmowanych i nienajmo- 
wonych domów wynosi krągło 12 milionów. 
Eząd nie sądzi, by pomylił się, przyjmując, 
że z 12 milionów koron ubędzie co najmniej
3—4 milionów koron. Eząd przeto z tern 
większym naciskiem wskazać musi na to, że 
wszystkie ubytki podatkowe muszą znaleźć 
kompensatę z innych źródeł dochodu.

Z pod berła rossyjskiego.
(Jeszcze echa obrad nad samorządem w Królestwie 

Polskiem).
P. N. Mienszikow spędził kilka godzin 

w petersburskiem Towarzystwie słowiariskiem 
i doszedł do wniosku, że słowianofilowie ta­
meczni grzeszą marzycielstwem, nie umieją 
pogodzić teoryi z praktyką. „Narody słowiań­
skie — powiada — należy brać takimi, ja­
kimi są, nie zaś takimi, jakimi (zdaniem sło- 
wianofilów) być powinny11. Z kolei publi­
cysta rossyjski udał się na posiedzenie Eady 
państwa i tak o niem w Nowem Wremieni 
opowiada:

„W Eadzie państwa sprawa słowiań­
ska była rozstrzygana na gruncie prakty­
cznym. Chodziło o to, czy w samorządzie 
ziemskim (!) i miejskim w Królestwie Pol­
skiem pozwolić na język polski, jak to pro­
jektował nieboszczyk Stołypin.

„Kiedy wszedłem do loży na galeryi, 
w dole z trybuny rozbrzmiewał żarliwy i 
przekonywujący głos p. Stiszinskiego prze­
ciwko projektowi rządowemu. Obejrzałem są­
siadów : lożę senatorską zapełniali prawie 
wyłącznie członkowie Koła polskiego. I oto 
nie tyle słuchałem jaśnie wielmożnych pra­
wodawców, walczących o podstawową świę­
tość narodowości — język państwowy, ile 
śledziłem słuchaczów polskich. Wstrzymując

oddech, w ciężkim niepokoju, ponuro przy­
słuchiwali się każdemu wyrazowi z dołu i 
przeżywali wielki dramat. Żałowałem ich 
z duszy. Mimowolnie pomyślałem: Oto, co 
bywa, jeśli swojego państwa się nie obroni, 
jeśli postrada się niepodległość! Cierpcie, 
nieszczęśliwi, oczekujcie, jak wielkiej ła sk i,, 
nawet takiego drobiazgu, jak możność roz­
trząsania spraw gospodarczych w języku oj­
czystym ! Któż wie, czy i naród rossyjski po­
trafi swoją państwowość obronić? I  czy nie 
przyjdzie kiedyś czas, że potomkowie nasi 
nie będą śmieli rozprawiać po rossyjsku na­
wet o drogach wiejskich i stadach rozpło­
dowych ?

„Ze współczuciem spoglądałem również 
na członków Eady państwa, zmuszonych roz­
strzygać bardzo zawiłe i bardzo odpowie­
dzialne zagadnienie.... Z obu stron zużyto 
dużo rozumu, mądrości państwowej, siły 
przekonania, głębokiego patryotyzmu, a je­
dnak głosowanie dało nieznaczną przewagę 
językowi rossyjskiemu. Z zadziwieniem przy­
słuchiwałem się własnemu sercu i badałem, 
jak przechylam się to za Eossyą, to za Pol­
ską. Za Eossyą, za jej językiem państwowym 
przemawia okrutna logika dziejów — szczę­
śliwi, którzy posiadają! Za Polską przemawia 
nowa przyroda człowiecza, chrześcianizm. 
Znalazłszy się na miejscu ktorego z mówców 
wysokiej Izby, powiedziałbym tak mniej 
w ięcej:

„Rozstrzygnijmy naprzód, czego pra­
gniemy. Jeśli na wieki chcemy posiadać zie­
mię narodu polskiego i nigdy już nie dopu­
ścić do jego niezależności, to oczywiście 
trzeba wtłaczać w ludność język rossyjski 
wszelkimi sposobami. Należy na wzór Pru­
saków w Poznańskiem nie zezwalać na ża­
dne ustępstwa ani w szkołach ludowych, ani 
w instytucyach państwowych i społecznych. 
Wymagajcie, aby każdy Polak i każda Polka 
wyśmienicie umieli po rossyjsku, za lat 200 
lub 300 język rossyjski, być może, stanie się 
dla nich drugim językiem rodowitym, a za 
lat 500, być może, wyprze nawmt mowę pol­
ską. Przymusową asymilacyę skutek uwień­
czy, jeśli ją  uprawiać będziecie system aty­
cznie na szeregu pokoleń. Cóż jednak otrzy­
mamy wkońcu ? W najlepszym, trudnym do 
przypuszczenia razie, Polacy, jak Alzatczycy, 
którzy w lat 200 sfrancuzieli, zruszczą się i 
poniekąd pogodzą ze swoją większą ojczyzną, 
Eosśyą. W gorszym razie Polacy przeistoczą 
się w nowych żydów, którzy straciwszy zie­
mię, a nawet język własny, pozostali wszela­
ko odrębnym ludem i nadomiar najbardziej 
zamkniętym w sobie i wrogim dla ludzko­
ści 11.

„Czegóż bo w samej rzeczy chcemy? 
Czy pragniemy, aby zniknął jeden z wiel­
kich i wybitnych narodów słowiańskich, ma­
jący tysiącletnie dzieje i kulturę historyczną? 
Czy chcemy narzucić potomkom naszym cię­
żkie zadanie, któremuśmy nie podołali, za­
danie, które kosztowało całe morze krwi i 
niepowściągnionej nienawiści ze stron obu? 
Czy chcemy, aby Polska była dla nas wciąż 
czemś w rodzaju fatalnej rany, ogromnym 
wrzodem, zagrażającym gangreną ogólną? Z 
powodu Polski prowadziliśmy przed stu laty 
burzące wojny, przed półwiekiem wytrzyma­
liśmy straszny rokosz. Nie ulega wątpliwości, 
że podczas najbliższej wojny^ z państwami 
niemieckiemi będziemy mieli u siebie, w Pol­
sce, powtórzenie 1863 roku, a być może, i 
co gorszego. Takie są miłe skutki posiadania 
cudzego m ienia!

„Czegóż chcieć powinniśmy ? — zapy­
tacie. Sądzę, że naród, tak samo, jak każdy 
człowiek, powinien pragnąć, aby był bez za­
rzutu wobec swego otoczenia. Nie należało, 
o ! nie należało nam, za Katarzyny, zagar­
niać Polski rdzennej. Eozbiór Polski był ko­
niecznością, ale wystarczałoby całkiem ode­
brać tylko swoją starożytną, prawosławną i 
rossyjską ojcowiznę, nie tykając Polski etno­
graficznej. Trzeba było przytem nie cofać się, 
pókiby całe plemię rossyjskie, łącznie z Eu- 
sią Czerwoną, nie weszło w obręb cesarstwa 
naszego. Za Katarzyny II., Aleksandra I., za 
Mikołaja I., zasadnicze zadanie nasze: wy­
zwolenia plemienia rossyjskiego z pod wła­
dzy zaborców — mogło być wykonane nawet 
bez krwi przelewu. Cesarz Mikołaj I. m a­
wiał, że dwukrotnie mógł był zabrać Kon­
stantynopol i świadomie nie uczynił tego. 
O, jakaż szkoda, jaka ogromna szkoda, że te 
pomyślne chwile nie były wyzyskane!

„Jeśli było fatalnym błędem niezabra- 
nie K onstantynow a, niemniejszym było po­
zostawienie kilkumilionowego plemienia ros­
syjskiego pod jarzmem niemieekiem. Niechby 
wtedy, przed stu laty prawie, nastąpiło zje­
dnoczenie plemienia rossyjskiego, moglibyś­
my załatwić także sprawę polską na zasa­
dach najwyższej sprawiedliwości. Odgrodzili­
byśmy się od Polaków wzdłuż linii języka: 
to — moje, tam — twoje. Zupełna popra­
wność w stosunku najbliższego narodu sło­
wiańskiego pociągnęłaby ku nam serca Sło­
wian zakordonowych w takimże stopniu, jak 
zabór Polski przeraził i odepchnął ich od nas 
na długo, jeśli nie na zawsze.

„Oczywiście, moje puste marzenia po­
zostaną marzeniami, ale szczerze bym radził 
słowianofilom, aby krytycznie zbadali sameż

podstawy słowianofilstwa i sameż podwaliny 
wzajemności słowiańskiej. Chwała Bogu, ma­
my dosyć swojego i nie możemy z niem po­
radzić,... Ażeby pokonać moralnie, trzeba się 
cenić i szanować wzajemnie. Mickiewjcz za­
przyjaźnił się z Puszkinem — i w osobach 
ich plemiona braterskie trwalej pokonywały 
siebie, aniżeli oręż Witolda i Suworowa. 
Czas już, aby slowianofile przejęli się du­
chem nacyonalizmu, którego istotę stanowi 
poszanowanie nielylko własnego, lecz i cu­
dzego oblicza narodowego!"

P. Mienszikow zatem, lubo nie tęgi w 
historyi (zapomniał nawet, że Polska etno­
graficzna była przyłączona do Rossyi dopie­
ro w T. 1815), przechyla się na stronę ję­
zyka polskiego w' samorządzie, lubo to czyni 
niejasno — zwyczajem swoim. Ale to przy­
wilej tego publicysty, że wolno mu mieć wła­
sne zdanie w dzienniku cudzym. W artyku­
łach redakcyjnych Notroje Wremia, jak sta­
ło, tak i stoi na stanowisku Eady państwa.

*

Ks. Meszczerskij poświęcił jeden z osta­
tnich swych „dzienniczków" uchwale Eady 
państwa w sprawie języka w samorządzie 
miejskim w Królestwie Polskiem. Książę-re- 
daktor przewiduje, że w komisyi pojednawczej 
nie dojdzie do porozumienia między Dumą 
a większością Eady państwa w tej sprawie.

„Przypuśćmy jednak, że w komisyi po­
jednawczej dojdzie do porozumienia między 
Dumą a większością Eady państwa, cóż wte­
dy będzie? Niebywałe curiosum. Do najwyż­
szego uznania złożony będzie projekt ustawy, 
przeciwko któremu w Eadzie państwa oświad­
czył się rząd. A zatem i władza zwierzchni- 
cza wskutek tego niebywałego incydentu, 
głosowania większości Eady państwa prze­
ciwko rządowi, znajdzie się w trudnej sytua- 
cyi. Wobec tego nie można nie przyznać, że 
ei członkowie Eady państwa, którzy wątpili
0 konieczności przekazania sprawy komisyi 
pojednawczej, wyrazili zdanie bynajmniej ni« 
pozbawione podstawy".

Obecne położenie rzeczy, wywołane u- 
chwałą Eady państwa, zdaniem ks. Meszczer- 
skiego, świadczy o konieczności zmian w pra­
wach zasadniczych. W takim razie byłaby 
przedstawiona opinia Dumy, na którą zgo­
dził się rząd, i opinia większości Eady pań­
stwa i od władzy najwyższej zależałoby za­
twierdzić jedną lub drugą.

Przechodząc do samej sprawy języka 
polskiego, ks. Meszczerskij powiada, że ró­
żnica zdań w tym przedmiocie robi wraże­
nie odkorkowanej z hukiem butelki szampana.

„Rossyi potrzebna jest rossyjską siła 
państwowa w Królestwie Polskiem wszędzie
1 we wszystkiem, nie zaś przyczepki do ró­
żnych drobiazgów. Jeżeli władza silna, to 
rzecz zgoła obojętna, w jakim języku będzie 
obradował magistrat warszawski, szanujący 
państwowość rossyjską i miejscową władzę; 
lecz, jeżeli przeciwnie, władza będzie słaba 
na miejscu, to wskutek używania języka ros­
syjskiego w magistracie warszawskim prze­
waga i siła władzy rossyjskiej nie wzrosną 
ani na jotę. Trzeba zostawić naszym kwa­
śnym patryotom troskę o różne drobiazgi i 
szyldy, jako objawy rzekomej siły i patryo­
tyzmu; hymn na każdym kroku „bij inorod- 
eów“ i t. d.; o wewnętrznej zaś sile organi­
zacyjnej państwowości rossyjskiej, która nie 
boi się ani szyldów sklepowych, ani języka 
polskiego, żaden z tych kwaśnych patryotów 
nigdy nie pomyśli."

Powyższe uwagi ks. Meszczerskiego są 
podobno żywo komentowane w kołach pra­
wicowych.

K R O N IK A .
Lwów, 23 grudnia.

Kalendarz.
Ś r o d a  (24 grudnia) :
Adama i Ewy, — Godysława. — Danyiła. 
Wschód słońca o godzinie 7-21 rano, za­

chód słońca o 3 25 po południu.
T em p era tu ra , O godzinie 12 w połu­

dnie -f 3 stopni Cci

— Z e. i  k. arm ii. Podpułkownik 
sztabu generalnego Otto bar. Verlepseh, woj­
skowy attachó przy poselstwie austro-węgier- 
skiem w Bernie szwajcarskiem, uwolniony z te­
go stanowiska i przydzielony do służby w 10 
p. drag., otrzymał order Żelaznej Korony III. 
klasy z uwolnieniem od taksy.

Major w stanie spoczynku Fryderyk Mur- 
dzióski otrzymał tytuł i charakter podpuł­
kownika.

Wojskowe odznaki służbowe II. klasy dla 
oficerów otrzymał generał porucznik Paweł 
Kestranek, komendant 12 dywizyi piechoty, a 
tairąż odznakę III. klasy: kapitan Edmund 
Bayer 41 pp. i rotmistrz w stanie spoczynku 
Alfred Clement z komendy I. korpusu.

Podpułkownik w stanie spoczynku Jakók 
Eazlag zaliczony do etatu oficerów dla służby

lokalnej i przydzielony do komendy placu w 
Jarosławiu.

— Z c. k. obrony krajowej. Rezerwo­
wym rzym. kat. kapelanem zamianowany został 
ks. Franciszek Jan Gottlieber w rezerwie uzu­
pełniającej 31 pp. obr. kraj.

Zamianowany rezerwowym kapelanem 
ewangelickim Karol Kotula, przydzielony został 
do 16 pp. obr. kraj.

Przeniesieni zostali: kapitan Juliusz Yogl 
z 34 pp. do 2 pp., porucznik w etacie oficerów 
dla służby lokalnej Konrad Jacyna Onyszkie­
wicz, oficer magazynowy 37 pp., w tym samym 
charakterze do 16 pp. obr. kraj., starszy lekarz 
dr. Zygmunt Borkowski z 24 do 35 pp., po­
rucznik rachunkowy Fryderyk Lubenik z 31 
do 35 pp., podporucznicy rachunkowi: Emil 
Ehrenhaft z 3 p. uł. do 15 pp. i Józef Kohn 
z 35 do 31 pp.

Przeniesieni dalej zostali; kapitan Feliks 
Schaffer, nadkompl. w 6 p. poln. do oddziału 
stadnin wojskowych w Radowcach, oraz rot­
mistrz Henryk Klar, nadkompl. w 8 p. drag. 
do tegoż samego oddziału stadnin wojskowych.

Powiatowym sierżantem obr. kraj. zamia­
nowany prowizoryczny sierżant obr. kraj. Josel 
Pejsach w komendzie pow. obr. kraj. w Jaro­
sławiu.

Prowizorycznymi sierżantami obr. kraj- 
zamianowani: podoficer rachunkowy I. klasy 
33 pp. Leon Bienstoek w powiatowej komen­
dzie uzupełniającej obr. kraj. w Jarosławiu, 
wachmistrz Franciszek Rabagła z oddziału 
ogierów państwowych w Sądowej Wiszni w po­
wiatowej komendzie uzupełniającej obr. kraj. 
we Lwowie, komendant posterunku, tytularny 
wachmistrz Ferdynad Asmann z komendy żan- 
darmeryi nr. 13 w powiatowej komendzie uzu­
pełniającej w Rzeszowie, sierżant Ignacy Ga- 
dziński z oddziału ogierów państwowych w Są­
dowej Wiszni w powiatowej komendzie uzupeł­
niającej w Kołomyi.

— Mianowania i  przeniesienia na kole- 
j'ach państwowych. W obrębie dyrekcji 
lwowskiej: Maks Izydor Stand mianowany asy­
stentem budowy dla sekcji w Jarosławiu; Sta­
nisław Papce asystentem mierniczym dla sekcji 
w Drohobyczu: Maryan Urban asystentem bu­
dowy dla sekcyi w Zagórzu, Zygmunt Iwanow­
ski, rewident oddziału VII. we Lwowie, na­
czelnikiem stacyi Komarno-Buczały.

Stanisław Bolembach, koncypista kolejowy, 
przeniesiony z oddziału VI. we Lwowie do Za- 
dwórza; Anatol Hornicki, asystent z kasy dy- 
rekcyjnej do Sambora; Wacław Krumpholz, asy­
stent, z Zadwórza do Sambora; Władysław Freu- 
denberger, aspirant, ze Lwowa do Ławocznego; 
Jan Kryda, rewident, na własną prośbę z Ko- 
marna-Buczały do biura kartowego we Lwowie.

— W iadom ości dyecezyalne. Dyecezya 
tarnowska: Mianowaui: ks. Walenty Grochola, 
prób. w Małej, wicedziekanem wielopolskim, 
a ks. Jan Ligęza administratorem probostwa w 
Szczucinie. Instytuowani: ks. Karol Suwada, 
(st.) senior wikarych w katedrze, na prob. w 
Borowej, a ks. Jabób Wyrwa, administrator w 
Ryglicach, na probostwo w Ryglicach. Przenie­
sieni : ks. Franciszek Sierosławski, wikary w 
Gręboszowie, do katedry w Tarnowie ; ks. Jan 
Superson, wikary w Radgoszczy, do Gręboszowa. 
W stan spoczynku przeszli: ks. Jan Sowicki, 
prob. w Wojakowej, ks. Antoni Kurasiewicz, 
ekspozyt w Kamionce małej i ks. Michał Janus, 
ekspozyt w Pogórskiej Woli.

— Mianowania. Rada nadzorcza Banku 
krajowego zatwierdziła 20 b. m. uchwałę dy- 
rekcyi, mocą której zostali posunięci: do I. 
rangi urzędników bankowych: Juliusz Reiner, 
szef korespondencji i prokurzysta; Emil Krug, 
szef likwidatury i prokurzysta; do II. rangi: 
Zygmunt Kaszowski, sekretarz oddz. hipot., Sta­
nisław Osberger, starszy rewident; do III. rangi: 
Stanisław Łazica, referent hipoteczny, Witołd 
Mieszkowski, rewident (Filia Kraków), Hilary 
Czapelski, korespondent, Stefan Friedlein, kore­
spondent (Filia Kraków), Bolesław Malczyński, 
referent hipot.; do IV. rangi adjunkci: Włady­
sław Dobrzański, Maryan Wiktor Hoszowski, 
Kamil Ma-lly, Michał Ziemiański; do V. rangi 
asystenci: Tadeusz Osuchowski, Stanisław Ża­
czek, Józef Czerwiński, Piotr Rokosz (Filia 
Kraków); do VII. rangi aspiranci praktykanci: 
Marceli Kulka, Ferdynand Mroczek (Filia Kra­
ków), Jan Szuzo (Kraków), Karol Kuz (Kra­
ków), dr. Stanisław Strzemecki, dr. Rudolf 
Quest, Karol Hanausek, Roman Dawidowicz, 
Ludwik Zdzisław Czechowski, Jan Konieczny, 
Stanisław Cieplik i dr. Roman Ziołecki.

Prokurę otrzymali: Maryan Hamerski,
naczelnik likwidatury i Julian Wojciechowski, 
starszy referent szacunkowy.

— Z Uniwersytetu. PP. Mojżesz Bru- 
ner, rodem z Sassowa, Mojżesz Erecb, rodem 
7, Pałahicz, Witold Fried, rodom z Rohatyna, 
Seinwel Hacker, rodem z Kołomyi, Oskar Lin- 
denbaum, rodem ze Lwowa, Stefan Mudrecki, 
rodem z Lubaczowa, Jonasz Weiss, rodem ze 
Lwowa, Stanisław Raczyński, rodem z Tarno­
pola, Adam Kiełbiński, rodem z Kawska. i 
Teodozy Wojewódka, rodem z Sarnek średnich, 
otrzymali w tutejszym Uniwersytecie stopnie 
doktorów praw, Stanisław Żuliński, rodem ze 
Lwowa, stopień doktora wszech nauk lekarskich, 
Cecylia B°igel, zamężna Klaften, rodem z Tar­
nopola, stopień doktora filozofii.

„Gazeta Lwowska" z dnia 24 grudnia 1918.
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— Z Akademii weterynaryi. PP. Sta­

nisław Bunge, rodem ze Lwowa, Jan Wiesner, 
rodem z Pragi, Eliasz Sommerstein, rodem z 
Mogielnicy i Chaim Presser, rodem] ze Zbaraża, 
otrzymali w tutejszej Akademii weterynaryi dy­
plomy lekarzy weterynaryjnych.

Na półrocze zimowe w bieżącym roku 
szkolnym zapisało się w lwowskiej Akademii 
weterynaryi ogółem 256 słuchaczów.

— Wybór uzupełniający jednego członka 
Eady powiatowej w Cieszanowie z grupy wię­
kszej własności ziemskiej rozpisało Prezydyum 
c. k. Namiestnictwa na dzień 23 stycznia 1914.

Wybór ten odbędzie się w mieście powia- 
towem o godzinie i w lokalnościach, wskaza­
nych w kartach legitymacyjnych, które doręczy 
wyborcom starostwo.

— Opłatek w K ole literacko-artysty- 
cznem odbędzie się w dzień wigilii Bożego 
Narodzenia we środę, 24 b. m. o godzinie 1 
w południe.

— Wystawa ks. Józefa Poniatow skie­
go, w kamienicy królewskiej (Eynek 6), otwarta 
będzie także przez Święta od godziny 10 do 3.

Zamknięcie wystawy nastąpi nieodwołal­
nie z dniem 31 grudnia b. r.

— Kasyno urzędnicze (Eynek 9) urzą­
dza we środę, dnia 31 b. m. wieczór Sylwe­
strów}, urozmaicony wieloma niespodziankami. 
Lista gości otwarta.

— Biura Banku krajowego będą dnia 
24 b. m. jako w dniu wigilijnym otwarte tyl­
ko do godziny 12 w południe, dnia 25 i 26
b. m. zaś zupełnie zamknięte.

— Biura Banku przemysłowego dla 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem Księ­
stwem Krakowskiem we Lwowie będą otwarte 
w dniu 24 b. m. tylko do godziny 12 w połu­
dnie, a we czwartek i piątek, t. j. 25 i 26 b. m., 
będą zupełnie zamknięte.

— Slub. Dnia 27 stycznia 1914 r. o go­
dzinie 11 przed południem odbędzie się w Kra­
kowie w kościele parafialnym N. M. P. ślub 
Maryi hr. Potockiej córki ś. p. Andrzeja i Kry­
styny z hr. Tyszkiewiczów hr. Potockich, z Jó­
zefem hr. Tyszkiewiczem, synem Aleksandra i 
Maryi z hr. Pusłowskich hr. Tyszkiewiczów.

— W ieczór Sylwestrowy w Krako­
wie w salach starego teatru zapowiada się, 
jako zabawa niezwykle ożywiona i interesująca. 
W program wchodzą liczne popisy wokalne i 
deklamacyjne artystów teatru i wybitnych sił 
amatorskich. Ta część kabaretowa niejako, po­
przedzi powitanie uroczyste Nowego Eoku oraz 
zabawę, urozmaiconą tańcami. W kwestyi za­
proszeń należy zaznaczyć, że syndykat dzienni­
karzy krakowskich nie rozsyła ich, lecz będzie 
je wydawał zgłaszającym się, a to bądź pi­
semnie pod adresem: Syndykat dziennikarzy 
krakowskich, Kraków, Eynek 10, bądź też oso­
biście w kancelaryi koncertów starego teatru
I. piętro (wejście od placu Szczepańskiego) w 
niedzielę, poniedziałek, wtorek i środę d. 28, 
29, 30 i 31 grudnia. Dni te są przeznaczone 
także na odbieranie zaproszeń zamówionych 
kartkami. Zaproszenia będą numerowane, w li­
czbie ograniczonej, aby zapobiedz przepełnieniu 
sali. Wstęp wraz z podatkiem gminnym koszto­
wać będzie 4 kor., bilety familijne na 4 osoby 
po 10 kor. Pod tym samym adresem co o za­
proszenia, zgłaszać się można o miejsca na ga- 
leryę, kosztujące w pierwszym rzędzie 5 kor., 
w następnych po 4 wraz z podatkiem gminnym.

f  Bronisław Schworm, radca Wydziału 
krajowego, zmarł we wtorek, 23 b. m., we 
Lwowie, licząc lat 56. Zmarły należał do naj­
zdolniejszych i najwytrawniejszych urzędników 
autonomicznych w naszym kraju. Wydział kra­
jowy powierzył mu jeden z najważniejszych 
działów administraeyi autonomicznej, mianowi­
cie referat nadzoru nad gospodarką gmin i po­
wiatów. W tym charakterze ś. p. Schworm od 
szeregu lat objeżdżał większe miejscowości 
kraju, przeprowadzając najtrudniejsze i najbar­
dziej odpowiedzialne lustracye, czem w wyso­
kim stopniu przyczynił się do sanacyi admini- 
stracyi gminnej i powiatowej. Niestety ta praca 
ciężka i wyczerpująca nadwyrężyła jego zdro­
wie i przyspieszyła zgon. Z prac Zmarłego, 
mających doniosłość dla całego kraju, wymie­
nić wypada wybitny jego udział w układach i 
czynnościach ustawodawczych, mających na celu 
utworzenie Wielkiego Krakowa, oraz połączenia 
go z Podgórzem. Człowiek nieposzlakowanego 
charakteru i wielkiej dobroci serca, uprzejmy 
i uczynny, pozostawił po sobie żal głęboki u 
kolegów i wszystkich, którzy się z nim ze­
tknęli.

— Z powodu zawiei śnieżnych nie
kursowały dnia 22 b. m. pociągi nr. 3252, 
3251, 3254 i 3253 na kolei lokalnej Pałahicze- 
Tłumacz. Buch ogólny przywrócono w tym sa­
mym dniu pociągami 3256 i 3255.

— Pociąg pospieszny z Zakopanego.
Z okazyi świąt Bożego Narodzenia i kursu 
narciarskiego będzie kursował pociąg pospie- 
spieszny nr. 6101 (odjazd z Zakopanego o 4 
po południu, przyjazd do Krakowa o 8 m. 23 
wieczorem) w dniach 26 i 28 b. m., oraz 1 i 
6 stycznia r. p. z Zakopanego z wozami I., II. 
i UL klasy.

A  Znaleziono : w wozach miejskiej ko­
lei elektrycznej: parasolkę, pulares damski z 
drobną kwotą.

A  Wypadek przy budowie kanału 
m iejskiego. Wczoraj po południu w ulicy 
Ormiańskiej zawaliło się sklepienie starego ka­
nału, wskutek czego usunęła się ziemia, opie­
rająca się na sklepieniu i zasypała zatrudnio­
nych przy robotach kanalizacyjnych trzech ro­
botników: Józefa Kuczera, Juliana Kozłowskie­
go i Piotra Eudego. Kuczer wydostał się po 
chwili sam, Kozłowskiego zaś wydobyła po kil­
kunastu minutach wezwana telefonicznie miej­
ska straż pożarna. Kozłowskiego, u którego 
stwierdzono silne potłuczenia, odwiozło pogo­
towie Towarzystwa ratunkowego do szpitala po­
wszechnego.

Trzeciego z zasypanych, Piotra Eudego, 
wydobyto dopiero po kilku godzinach żywego. 
Ocalenie swe zawdzięcza Budy temu, że zawa­
lone kamienie sklepienia utworzyły nad jego 
głową rodzaj sklepienia, które uchroniło go 
przed uduszeniem ziemią.

Ponieważ u Eudego stwierdził lekarz po­
gotowia ratunkowego liczne obrażenia, odwie­
ziono go również do szpitala powszechnego.

Policya wdrożyła w sprawie tego wy­
padku dochodzenia.

— Zmarł: w Krakowie, Oskar Marceli 
Goldbanm, inżynier, w 34 r. życia. .

— Katastrofa kolejowa. Na linii 
Wielki Warażdyn-Debreczyn zderzył się w so­
botę koło Bihar-Piispok pociąg osobowy z po­
ciągiem towarowym. Jeden wóz pociągu osobo­
wego, dwa wagony służbowe i trzy wagony 
pociągu towarowego wykoleiły się. Palacz po­
ciągu osobowego odniósł ciężkie obrażenia, dwaj 
podróżni lekkie.

— Cholera na W ęgrzech. W miejsco­
wości Ujverbasz, w komitacie Bacsbodneg, 
stwierdzono jeden wypadek cholery.

— E ksplozja gazu w kinoteatrze. 
W kinoteatrze „Apollo“ w Panesowie nastąpił 
w niedzielę, 21 b. m., wybuch gazu. Trzy oso­
by odniosły śmiertelne, 10 innych lekkie obra­
żenia.

Kronika prowincyonalna.

§ P r e z e s e m  E a d y  p o w i a t o w e j  w Kro­
śnie wybrany został p. Jan Gorayski z Mode- 
rówki

§ Poża r .  Dnia 9 b. m. około godziny 
5 po południu wybuchł pożar w fabryce wiór 
w Turce, a podsycany silnym wiatrem zni­
szczył doszczętnie fabrykę wraz z nagromadzo­
nymi materyałami, wyrządzając właścicielowi 
Samuelowi Lieberowi z Turki szkodę, w częśei 
tylko ubezpieczoną, na około 20.000 koron.

Przyczyny pożaru nie zdołano zbadać; 
prawdopodobnie powstał wskutek iskier, padłych 
z komina na łatwo zapalne materyały.

Kronika zagraniczna.

* O p o d a t k o w a n i e  u r z ę d n i k ó w  
w a t y k a ń s k i c h .  Z Ezymu donoszą, że Sto­
lica Apostolska zgodziła się płacić rządowi wło­
skiemu roczny ryczałt 60.000 lirów, za uwol­
nienie urzędników watykańskich od płacenia 
podatków państwowych.

* E c h a  k r a d z i e ż y  Mo n n y  Li zy.  
W Paryżu aresztowano onegdaj braci Langelo- 
tich i kochankę jednego z nich pod zarzutem 
współwiny w kradzieży „Giocondy". Wszyscy 
aresztowani będą wydani władzom włoskim. 
Wskutek tego sprawa przyjdzie przed sąd przy­
sięgłych, gdyż chodzi tutaj o zbrodnię zbiorową.

* O k r ę t  p o w i e t r z n y  „ D u i s b u r g " ,  
który w sobotę wzniósł się w Bitterfeld, wylą­
dował wczoraj w Permie, w Eossyi. Był on 87 
godzin w powietrzu i przebył przestrzeń 800 
kim., zdobywając w ten sposób rekord świa­
towy.

* K a t a s t r o f a  a u t o m o b i l o w a .  Na 
ulicy La Corunna wywrócił się onegdaj nieda­
leko Madrytu samochód, wiozący wielu człon­
ków arystokracyi. Jeden z jadących zginął na 
miejscu, czterej są ranni, w tem jeden śmier­
telnie.

* E k s p l o z y a  w r o s s y j s k i m  po­
c i ą g u  d w o r s k i m .  W rossyjskim pociągu 
dworskim, który od kilku dni fetał na dworcu 
kolejowym w Eostoku w oczekiwaniu na caro­
wą wdowę i miał ją przewieźć do Petersbur­
ga w powrocie z Kopenhagi, nastąpił wczoraj 
wybuch w oddziele akumulatorów. Trzech ma­
szynistów jest ciężko rannych, 7 lekko. Przy­
czyną wybuchu był błąd techniczny. Pociąg 
odjechał do Warnemiinde po carową.

* O f i a r a  p r z e m y s ł o w c a .  Z Brukseli 
donoszą: Przemysłowiec Solwey ofiarował mi­
lion franków na cele oświatowe wśród robo­
tników.

* E k s p l o z y a  b o m b y  w t e a t r z e .  
W piwnicach pod teatrem La Scala w Medyo- 
lanie eksplodowała onegdaj podczas przedsta­
wienia bomba, która nie wyrządziła jednak 
znaczniejszych szkód. Na ulicy powstała pani­
ka, podczas gdy zgromadzona w teatrze publi­
czność dowiedziała się o eksplozyi dopiero po 
przedstawieniu.

Notatki literacko-artystrczne.
(Gbr.) Tj. teatru. Nie wiele słów stracić 

‘trzeba pisząc o wczorajszem przedstawieniu, 
właściwie wystarczy tylko powiedzieć, iż wy­
rządzono wielką krzywdę teatrowi, albowiem 
„Przepiękne Sabinki" p.  Leonida Andrejewa 
kwalifikują się do cyrku, colosseum lub innego 
lokalu podobnego, w którym takim błazeństwom 
jest do twarzy, a nie na scenę poważną. Ezecz 
zrozumiała, iż nie można codziennie grać dra­
matów i tragedyj — najgłupsza jednak farsa 
francuska stoi o całe niebo wyżej od t. zw. 
„satyry komicznej" p. Leonida Andrejewa, mo­
gącej się podobać niewybrednej publiczności w 
Berdyczowie. Nie ma w niej ani krzty satyry, 
ani szczypty komizmu i daje ona jedynie nad 
wyraz smutne świadectwo ubóstwa umysłowego 
autorowi.

Żal zbierał patrząc na biednych aktorów, 
którzy musieli w farsie bezmyślnej brać udział; 
dla honoru teatru nie wymieniam tych ofiar.

Przekład sztuki p. Andrejewa, dokonany 
przez p. Zdziarskiego, nazwać trzeba poprawnym. 
Czyż nie szkoda jednak czasu tłumacza?

Z muzyki. (II. koncert „Konzertyereinu"). 
Setna rocznica urodzin, a trzydziesta śmierci 
Wagnera uczczona została jeszcze u schyłku ro­
ku jubileuszowego wspaniałym koncertem z dnia 
20 b. m. przez orkiestrę „Konzertyereinu" pod 
Weingartnerem.

Weingartner jako dziewiętnastoletni słu­
chacz filozofii i uczeń konserwatoryum lipskie­
go, był w r. 1882 w Bayreuth na pierwszem 
wogóle przedstawieniu „Parsifala" i odniósł 
niezatarte wrażenie. „Pamiętam wszystko,jakby 
to było wczoraj" — opowiada on sam — „wchła­
niałem wrażenia całą siłą mej młodej, nieska­
lanej jeszcze żadnymi wpływami duszy muzy­
cznej — i do dziś dnia stoją mi żywo przed 
oczyma postacie samego Wagnera i dyrygenta 
Leyyego, wykonawców — a tempa i sposób 
wykonania w orkiestrze, brzmią mi dotychczas 
w uszach". Wierny i zapalony wyznawca ge­
niusza z Bayreuth powstał podówczas. Stosu­
nek Weingartnera do następców Wagnera w 
Bayreuth popsuł się jednak potem. Mimo sto­
sunku z Lisztem, który protegował młodego 
muzyka, a nawet przeprowadził wykonanie je­
go młodzieńczej opery „Sakuntala" w Weima­
rze — nie wytworzyły się między nim a Co- 
simą Wagner węzły sympatyi, a broszurą swą 
p. t. „Bayreuth 1876 —1 8 9 6 w której zupeł­
nie szczerze podał do publicznej wiadomości to, 
co mu się w kierownictwie teatru w Bayreuth 
nie podobało, spalił wszystkie mosty między 
sobą, a Bayreuthem. Wesoło opowiada Wein­
gartner, jak to Cosima Wagner chciała go „n- 
czyć dyrygowania" — zkąd powstały te nudne, 
rozrywające fazy tempa bayreuckie, przeciągają­
ce wszystko w nieskończoność, jakie intrygi i 
ploteczki czynią z Bayreuthu teren niemożli­
wy dla poważnego, samodzielnego muzyka 
i t. d.

Z młodzieńca jednak dziewiętnastoletniego, 
który się zachwycał „Parsifalem", wyrósł mu­
zyk pierwszorzędny, dyrygent znakomity, któ­
rego usposobienie i natura skierowały w pier­
wszym rzędzie do klasyków. Weingartner stał 
się dyrygentem Beethoyenowskim, stał się in­
terpretatorem monumentalnych dzieł klasycz­
nych, a to spowodowało też, że stosunek jego 
do Wagnera nabrał cech innych. Wagner był 
bez kwestyi „człowiekiem teatru" par excellen- 
cc; cała jego działalność skierowana jest ku 
teatrowi, a dzieła jego, nie mają charakteru 
osobnego symfonicznego, lecz pisane są dla 
teatru i z myślą o nim, w czem zdaje się na­
wet nie stanowią wyjątku uwertura faustowska 
i idylla zygfrydowska. Weingartner nigdy nie 
był „Theatermenschem"; jestto symfonik, czy­
sty, absolutny muzyk i pod tym kątem widze­
nia spoglądać on chce na Wagnera, pragnąc, 
aby go w jaki sposób wciągnąć między klasy­
ków. Teraz, po upływie tyiu lat, gdy żywotność 
dzieł Wagnera stała się'.’ tak silna, jak wcze­
śniejszych o pół wieku dzieł Beethovena, Wein­
gartner spoglądając na Wagnera sub specie ae- 
ternitatis traktuje go jako klasyka. To też jego 
interpretacya dzieł Wagnera usiłuje pominąć 
teatralne ich pochodzenie, a natomiast uwyda­
tnić piękności ich czysto symfoniczne, instru­
mentalne i monumentalność ich koncepcyi, pra­
wie że klasyczną.

Pokazało się to tak w granej w sobotę 
uwerturze do „Meistersingerów" jak może je­
szcze więcej w uwertnrze do „Tannhausera" 
w opracowaniu paryskiem, powstałem w roku 
1861 przy sposobności wystawienia „Tann­
hausera" na rozkaz cesarza Napoleona III. 
w Paryżu. Wtedy to Wagner, który był wów­
czas jnź po „Tristanie" zmienił cały koniec 
uwertury w ten sposób, że zamiast powrotu do 
chóru pielgrzymów rozszerzył scenę w górze 
Wenery i Bachanale tak, że właściwie nie koń­
czy się ona zwycięstwem wiary nad grzechem, 
a tknięty podobieństwem motywu chóru syren 
z motywem z duetu miłosnego Tristana i Izoldy, 
podjął myśl skojarzenia ich i rozprowadzenia, 
by naznaczyć pewną ciągłość w swej twór­
czości.

Scenę miłosną z „Tristana" usłyszeliśmy 
także na koncercie sobotnim i to w wykonaniu 
jak najlepszem. Nie będę dyskutował, czy wy­
konywanie rzeczy czysto teatralnych na estra­
dzie koncertowej ma racyę lub nie i wolę cie­
szyć się, że wogóle usłyszeliśmy choć trochę 
z „Tristana", zanim go na scenie naszej ujrzy­
my. A przy takiej orkiestrze, przy śpiewakach 
takich jak Burrian, pani Buesehe-Endorf 
(w miejsce Hafgren - Waag) i nasza Lewicka, 
słuchacz tonął z rozkoszą w tem morzu tonów, 
pełnych namiętnej powściągliwości Zbyt skru­
pulatny Zoil mógłby dostrzedz tu i ówdzie oznaki 
niedostatecznego przygotowania, ale cóżto znaczy 
wobec ogólnego wrażenia. Burrian, to przecież 
jeden z najtęższzych obecnie tenorów, pni En- 
dorf to rutynowana śpiewaczka, inteligentna 
bardzo i pełna smaku, a piękny głos naszej 
Lewickiej brzmiał na tle tamtych dwu głosów 
ślicznie — może tylko za miękko, za nieśmiało. 
Wrażenie na słuchaczach było ogromne. Ów 
arcytwór duetów miłosnych wszystkich czasów 
porwał wszystkieh.

W krainę kontemplacyi przeniosły nas 
ustępy z „Parsifala" (wstęp i „czar Wielkiego 
Piątku"). Tempo Weingartnera było należyte, 
bez przesady, choć interpretacya trochę za 
sucha

Burrian śpiewał nadto ustęp z „Walkiryi" 
(śpiew miłosny Zygmunda) i musiał go po­
wtarzać na żądanie rozentuzyazmowanych słu­
chaczy.

E . Walter.

Artur Scliroiler wydał nakładem księ­
garni Gubrynowicza i Syna nowy tom poezyj 
p. t. „Echa". Nader gustowne szaty zewnętrz­
ne zachęcają do poznania zawartości książeczki, 
istotnie pięknej, w której autor wrażenia swo­
je i nastroje zakuł w artystyczne strofy. Pro­
stota ich i język nieskażony obcemi nalecia­
łościami zalecają „Echa" w wysokim stopniu.

Repertuar teatru m iejskiego  
we Lwowie.

We wtorek, 23 grudnia, o godz. pół do 4 
po południu, „Jaś i Małgosia", baśń operowa 
E. Humperdincka. Ceny popołudniowe drama­
tu. — We wtorek, 23 grudnia, o godzinie pół 
do 8 wieczorem, „Przepiękne Sabinki" L. An­
drejewa. Eozpocznie „Maska szatana", sztuka 
P. Csinnera. Debiut Hildy Latoszyńskiej, ucze- 
nicy Eomana Żelazowskiego. — We środę, 24 
grudnia, z powodu Wigilii teatr zamknięty. — 
We Czwartek, 25 grudnia, o godzinie pół do 
4 po południu, „Betleem polskie", jasełka L. 
Eydla. — We czwartek, 25 grudnia, o godzi­
nie pół do 8 wieczorem, „Wesoły małżonek", 
operetka Ed. Eyslera. — W piątek, 26 gru­
dnia, o godzinie pół do 4 po południu, „Mał­
żeństwo Loli", H. Zbierzchowskiego. — W pią­
tek, o godzinie pół do 8 wieczorem, „Krysia 
leśniczanka", operetka J. Jarno, — W sobotę, 
27 grudnia, o godzinie pół do 4 po południu, 
„Zuzia", operetka M. Eenyiego. — W sobotę, 
27 grudnia, o godzinie pół do 8 wieczorem, 
„Aida", opera J. Yerdiego. Gościnny występ 
J. Korolewicz-Waydowej. Eadamesa śpiewa I. 
Mann.

Repertuar teatru m iejskiego  
w Krakowie.

We środę, dnia 24 grudnia, teatr za­
mknięty. — We czwartek, dnia 25 gru­
dnia, po południu, „Betleem polskie", jasełka 
L. Eydla. — Czwartek, 25 grudnia, wieczorem, 
„W szponach życia", dramat Knuta Hamsuna. — 
Piątek, 26 grudnia, po południu, „Kościuszko 
pod Eacławicami", A. Lasoty. — Piątek, 26 
grudnia, wieczorem, „Pieśń królewska", Józefa 
Wiśniowskiego. — Sobota, 27 grudnia, po po­
łudniu, „Ksiądz Marek", J. Słowackiego — 
Sobota, 27 grudnia, wieczorem, „Pani prezeso- 
wa“, krotochwila M. Hennequin’a i P. Yebera.

Z c. t  krajowej Raili szkolnej.
P. M inister wyznań i oświaty nadał 

Michałowi Kopczakowi, nauczycielowi kieru­
jącemu 2-klasowej szkoły ludowej w Tyla­
wie, w okręgu krośnieńskim, w uznaniu je­
go wieloletniej wydatnej działalności na po­
lu szkolnictwa, tytuł dyrektora.

Eada szkolna krajowa zatwierdziła wy­
bór ks. Józefa Watulewicza i ks. Grzegorza 
Wasylkiewicza na delegatów Eady powiato­
wej do Eady szkolnej okręgowej w Starym 
Samborze; wyznaczyła Józefa Bobaka, nau­
czyciela kierującego 6-klasowej szkoły mę­
skiej w Chrzanowie, na drugiego reprezen­
tanta zawodu nauczycielskiego do Eady szkol­
nej okręgowej w Chrzanowie; zatwierdziła 
w zawodzie nauczycielskim, nadając im ty­
tuł profesora, rzeczywistych nauczycieli: Ka­
rola Pępkowskiego w II. szkole realnej w 
Krakowie, Zygmunta Passowicza w gimna- 
zyum w Sokalu i Józefa Żaka w filii gimna- 
zyum w Stryju.

Rada szkolna krajowa nadała posady 
nauczycielskie w szkołach średnich: ks. Eu­
geniuszowi Moncibowiczowi, rzeczywistemu



nauczycielowi religii greeko-katolickiej w fi­
lii gimnazyum akademickiego we Lwowie, w 
gimnazjum akadeinickiem (zakład główny) 
we Lwowie; ks. Mikołajowi Janowiczowi, 
zastępcy nauczyciela religii grecko-katoliekiej 
w filii gimnazymn akademickiego we Lwo­
wie, w tym samym zakładzie; zamianowała 
ks. Eugeniusza Gissowskiego zastępcą nau­
czyciela religii gr. kat. w’ gimnazyum z pol­
skim językiem wykładowym w' Kołomyi; usta­
nowiła artystę-malarza Andrzeja Busia asy­
stentem przy nauce rysunku w I  szkole real­
nej we Lwowie; przeniosła zastępców nau­
czycieli : Michała Paszczaka z gimnazyum z 
ruskim językiem wykładowym w Przemyślu 
do gimnazyum w Mielcu; Józefa Trzosa z
II. szkoły realnej we Lwowie do I. szkoły 
realnej we Lwowie.

Rada szkolna krajowa poruczyła czaso­
wo obowiązki inspektorów szkolnych okręgo­
wych: Andrzejowi Marszałkowi, nauczycie­
lowi 4 klasowej szkoły męskiej im. Ces. F ran­
ciszka Józefa I. w Rzeszowńe, w okręgu my­
ślenickim; Onufremu Kurdydykowi, nauczy­
cielowi kierującemu 4-klasowej szkoły mę­
skiej im. Sobieskiego w Kałuszu, w okręgu 

Zborowskim.
Rada szkolna krajowa zamianowała w 

szkołach ludowych: ks. Władysława Gadka 
nauczycielem religii rzymsko-katolickiej 3- 
klasowej szkoły wydziałowej żeńskiej połą­
czonej z 4-klasową szkołą pospolitą w Brze- 
żanach; Antoniego Masełkę nauczycielem 6- 
klasowej szkoły męskiej w Busku: Kazimierę 
Dąbrowską nauczycielką 6-klasowej szkoły 
żeńskiej w Kałuszu; Tadeusza Woźnego nau­
czycielem kierującym XXXI. 5-klasowej szko­
ły mieszanej na Półwsiu zwierzynieckiem w 
Kraków ie ; Olgę Lucasównę nauczycielką 5- 
klasowej szkoły w Wiśniczu nowym; Maryę 
Turkowską nauczycielką 5-klasowej szkoły 
WjKalwaryi zebrzydowskiej; Władysława Dy- 
liriskiego nauczycielem kierującym 4-klasowej 
szkoły wBucniowie; Stanisława Niżnika na­
uczycielem kierującym 4-klasowej szkoły w 
Wełdzirzu; Emila Bilaszewskiego nauczycie­
lem kierującym, Jana Błaszczaka nauczy­
cielem, Maryę Nikodemowiczównę i Reginę 
Wechslerow7ą nauczycielkami 4-klasowej szko­
ły w Narajowie mieście; S. Paulinę Janu­
szewską nauczycielką kierującą, S. Antoninę 
Onderkównę, S. Helenę Kucharską i S. Stani­
sławę Policzkiewiczównę nauczycielkami 4- 
klasowej szkoły w Tenczynku; S. Aurelię 
Hicke i S. Zofię Kalicką nauczycielkami 4- 
klasowej szkoły pospolitej żeńskiej połączo­
nej z wydziałową w Żółkwi; Joannę Żukie- 
wiczównę nauczycielką 4-klasowej szkoły w 
Biskowicach; Julię Ładowne nauczycielką
4-klasowej szkoły w Streptowie; Paulinę Ne- 
sterowiczową nauczycielką 4-klasowej szkoły 
w Chłopach; nauczycielami kierującymi szkół
2-klasow7y c h : Jana Ozornysza w Hruszowie; 
Włodzimierza Krynickiego w Borkach wiel­
kich; Eliasza Nykołyna w Woli zaderewa- 
ckiej; Józefa Drylę w Jagiele; Michała Rei- 
mana w Brzozie Stadnickiej; Stanisława Wit­
ka w Jaślanach; nauczycielkami szkół 2-kla- 
sowych: Maryę Ozyżowiczową w Germaków- 
ce; Teresę Drylową w Jagiele: Zofię Mazu­
rową w Bibicach; Maryę Janicką w Biesiad- 
kach ; Bronisławm Wernerową w Muszkatów- 
ce; nauczycielami i nauczycielkami szkół 1- 
klasotvych: Józefa Sobusia w Rozalinie; Ka­
zimierza Chmaja w Durikowicach; Piotra 
Śnilika w Brykoniu; Andrzeja Kiczuna w 
Orowie; Urszulę S awarską w Turzańsku; 
Jana Stąpora w Żyrakowie; Petronelę Ste- 
■ciewiczównę w Żuratynie; Karola Kuszlika 
w Boczowie; Józefę Głuchowską w Odajach 
ad Słobódka; Ludwikę Kułakównę w Koń- 
skiem; Emilię Michalską w Dąbrowicy; Ka­
zimierza Kwolka w Przedmieściu dynowskiem; 
Mikołaja Tyinoszyka w W etlinie; Jana Mać­
kowskiego w Ostrówku; Edwarda Grabow­
skiego w Brzyściu; Antoninę Ohudkównę w 
Solinie.

Z WARSZAWY.
W grudniu.

(Miesiąc radości. — Wydawnictwa gwiazdko­
we: Gebethnera i Wolffa, J. Mortkowicza, M. 

Ar eta).

(Dokończenie).
„Wśród dzikich zwierząt“ bez żadnego 

dla siebie niebezpieczeństwa przebywać mo­
gą nawet najmłodsi milusińscy. Zaprowadzi 
je tam barwna książeczka in ąuarto, złożona 
z samych rycin, które wrażą im w pamięć 
najbardziej typowe okazy mieszkańców puszcz 
i dżungli, a i naszych lasów po części.

„Poezye dla dzieci“, serya druga, jak 
brylanty najczystszej wody inkrustują ten 
dział wydawniczy; a w ślad za wielką pie­
śniarką podąża Or-Ot, przygrywając „Świat­
kowi Dziecięcemu" na swojej- śpiewnej lu- 
teńce.

Prosto do dziewczęcych serduszek tra­
fić mogą „Dziewczęce serca" Renaty Bittner 
w starannym przekładzie p. Bohuszewiczo-

wej, swą treścią urozmaiconą, rojącą się od- 
szkicowanych z wielką prawdą życiową po­
staci małych- bohaterek tych wdzięcznych po­
wiastek.

Nie można tego powiedzieć o „Wandzi 
na wojnie bałkańskiej" p. Eli Oleskiej. Po­
jedyncze sceny i opisy, niektóre wcale ładne, 
psuje pomysł dziwaczny, za włosy do aktual­
ności ciągniony. Wojna nie działa na wyo­
braźnie dziewczynek tak silnie, żeby aż pod 
jej wpływem pisały dzienniczki, śniły o niej 
bezustannie. Gdybyż to jeszcze o własny kraj 
chodziło ! Ale te B ałkany! Te B ałkany!

Łatwiej już uwierzyć w „Córkę Wodza", 
przerobioną z amerykańskiego oryginału przez 
p. Szukiewicza. Ta ma przynajmniej po ojcu 
Indyaninie wrodzoną we krwi wojowniczość 
i odwagę, a losy jej, rzucone na Oooperow- 
skie tło, ściśle wiążą się z losami czerwono- 
skórego plemienia, któremu biali poprzysięgli 
zagładę.

Oryginalnem ujęciem zaleca się pomysł 
opowieści znanego popularyzatora Edmunda 
Jezierskiego „Cuda wyspy tajemniczej" ! Wy­
spę tę zamieszkują tak wielcy uczeni i wy­
nalazcy, że wszystkie żywioły są im posłu­
szne. Ujarzmili przyrodę i ludzi, ale w mą­
drości ich nie było serca i uczuć szlachet­
nych; przeto pomimo wszelkich cudów wie­
dzy, niema szczęścia na wyspie tajemniczej, 
aż wreszcie zbuntowany wulkan zmiata ją  z 
powierzchni ziemi. Ten sam autor w formie 
powieściowej p. t. „Wywiadowcy" podaje hi- 
storyę i zasady tak bardzo wchodzącego w 
życie skautingu, podług dzieła generała Ba- 
den-Powella. Starsi chłopcy znajdą tu mnó­
stwo wiadomości pożytecznych i myśli uszla­
chetniających charakter; dowiedzą się, że 
każdy dzielny człowiek powinien umieć ra­
dzić sobie wszechstronnie i być zawsze go­
towym do niesienia pomocy tym, którzy jej 
potrzebują. Liczne ilustracye towarzyszą temu 
wykładowi, przeplatanemu opisami wycieczek, 
zabaw i ćwiczeń szkolnej gromadki angiel­
skich skautów.

Z tej samej dziedziny, ale o tyle bez­
pośredniej traktowanej, że za podkład służy 
jej grunt swojski, jest „Patrol Beskidzki" 
Bohdana Dyakowskiego. W prostą, lecz peł­
ną życia aluzyę wprowadza autor ideę skau- 
tyzmu, zapalając do niej serca swych mło­
dych bohaterów. Że zaś jest znawcą i miło­
śnikiem przyrody, jak mało kto, a dzieje 
„patrolu" rozgrywają się w Rabce, korzysta 
z tej sposobności, by roztoczyć przed oczy­
ma czytelników zajmujące obrazy Beskidów, 
pól, lasów, uroczej doliny Rabki, wpleść w to 
jakąś etnograficzną wiadomość, okraszając ba­
last pedagogiczny humorem i swobodą opo­
wiadania. Jest to książka wyborna; idzie od 
niej jakby prąd jędrny i rzeźwiący; nie ma 
tu wprawdzie nic coby rozkołysało wyobra­
źnię; natomiast oddziała ona niewątpliwie 
uszlachetniająco na umysły, charaktery ró­
wieśników skauckiej gromadki, dając im przy- 
tem chwilę rzetelnej rozrywki.

Mniej więcej temi samemi zaletami od­
znacza się „Nasz plac", opowieść krajozna­
wcza przez Aleksandra Janowskiego, dowo­
dząca, że nie ma tak błahego i pospolitego 
tematu, z którego talent i wiedza nie wy­
snułyby ciekawych i pouczających szczegó­
łów. Gromadka ubogiej dziatwy warszawskiej 
zwykła się była bawić na jednym z pustych 
placów; tymczasem plac wzięto pod budowę 
kamienicy ku wielkiej zgryzocie malców. Lecz 
oto w gawędach z dozorcami, majstrami i 
inżynierami dowiadują się oni tyle now^ych 
rzeczy, tak im się wsiutek tego rozwidnia w 
duszach, że zapominają o „placu", by myślą 
i ukochaniem zwrócić się ku rodzinnemu kra­
jowi.

A teraz honorowe miejsce dla dwu 
książek, tak ze względu na ich treść, jak i 
szatę zewnętrzną. To, jakby wzajem uzupeł­
niające się wspólne prace dyr. B. Gustawieza 
i prof. E. Wyrobka : „Wśród pól i lasów" i 
„Z głębin wód". Pierwsza w formie bez cie­
nia pedanteryi prowadzonych pogadanek ojca 
z dziećmi wiedzie młodzież w królestwo 
zwierząt i roślin krajowych, dostarczając jej 
mnóstwo wiadomości zoologicznych ze szcze- 
gólnem uwzględnieniem faktów z dziedziny 
biologii; druga roztacza przed nią jakby za­
czarowany, a przecież prawdziwy świat tajni 
podwodnych, poczynając od swojskich stru­
mieni, a kończąc na oceanach dalekich. Obie 
książki są bogato ilustrow ane; zwłaszcza 
„Głębiny" aż rwą oczy bajeczną kolorowością 
swych plansz.

Biedząc szczerze z wyjątkowem zaję­
ciem literaturę panieńską, radośnie witam 
przybywającą na tem polu siłę w osobie 
p. Aleksandry Leśniewskiej. Jej „Panny" są 
powieścią literacko bardzo dobrą, a ideowo 
bez zarzutu. Pierwiastek erotyczny odgrywa 
wprawdzie w akcyi ważną rolę, ale „po Bo­
żemu", bez czułostkowej egzaltacyi i niezdro­
wych podniet.

P. Jan Powalski po świetnie wróżącym 
zeszłorocznym debiucie („Król") usprawie­
dliwił zbudzone nim nadzieje powieścią 
„W Grodzie żaków". Talent autora rozwinął 
się, zyskał na plastyce i jędrności, a grun­
towna znajomość Zygmuntowskich czasów 
pozwala mu odmalować tło epoki z barwno­

ścią i drobiazgowością flamandzkiego pendzla. 
„Sąd Boży" powieść z czasów wojen krzyżo­
wych, p. Michała Synoradzkiego, z animu­
szem odtwarzająca rycerskie sceny i postacie, 
stanowi wraz z poprzednią cały dział histo­
ryczny nader skąpo w tym roku uwzglę­
dniony.

Lascaro.

OSTATNIA POCZTA.
=  Na wczorajszem posiedzeniu De l e -  

g a c y i  a u s t r y a c k i e j  del. R o s n  er zgłosił 
mterpelacyę do P. -Ministra spraw zagrani­
cznych w sprawie działalności niemieckiego 
„Ostmarkenvereinu“.

Del. L o n d z i n  zgłosił interpelacyę do 
P. Ministra wojny w sprawie więzienia śled­
czego, zawieszonego nad pewnym robotnikiem, 
który uchylił się od poboru.

Del. E s n e r  wygłosił referat o dosta­
wach przemysłowych.

Del. R o s n e r  podziękował referentowi 
za życzliwe komentarze przemówienia mówcy 
w komisyi i zaznaczył, iż uznaje, że nie jest 
rzeczą możliwą dokonać odrazu zupełnej 
zmiany systemu przy udziale Galicyi w do­
stawach, lecz stopniowo tę zmianę można 
przeprowadzić. Prosi, by w najbliższej przy­
szłości zrobiono przynajmniej to, co jest mo­
żliwe. Zapytuje, o ile ostatnia produkcya Ga­
licyi została uwzględniona przez Zarząd ma­
rynarki.

Kontradmirał K e i l e r  udzielił wyja­
śnień w tej mierze.

Po dyskusyi szczegółowej przyjęto wnio­
ski komisyi wojskowej.

Po referacie del. S e d l a k a  w sprawie 
dostaw rolniczych i G r a b m a y r a  w spra­
wie ceł stwierdzono zgodność uchwał Dele- 
gacyi austryackiej i węgierskiej, poczem hr. 
B e r c h t o l d  z polocenia Najj. Pana wyraził 
Delegacyi podziękowanie i uznanie za pracę.

Prez. dr. L eo  zamknął sesyę Delegacyi 
okrzykiem na cześć Najj. Pana.

=  Na wczorajszem posiedzeniu I z b y  
p o s ł ó w  p. ks. O n y s z k i e w i c z  dalszy 
ciąg swej mowy, której początku treść 
podaliśmy już wczoraj, wygłosił w języku 
niemieckim, przyczem żalił się na upo­
śledzenie Rusinów na polu szkolnictwa i 
zdrowotności. Wywody swe zakończył mówca 
mową w języku ruskim.

Obrady na tem przerwano. Izba przy­
stąpiła dó odczytania interpelacyj i wniosków.

Prez. S y l v e s t e r  oświadcza, że pier­
wotnie miał zamiar oznaczyć termin nastę­
pnego posiedzenia na 29 b. m., gdyż wielu 
posłom (około 150) potrzeba na powrót do 
domu co najmniej 12 do 24 godzin. Z dru­
giej strony jednakowoż wyrażono wobec P re­
zydenta życzenie, aby nazajutrz odbyło się 
posiedzenie Izby. Wobec tego pozostawił P re­
zydent Izbie rozstrzygnięcie, kiedy ma się 
odbyć następne posiedzenie.

Izba uchwaliła, aby następne posiedze­
nie odbyło się dnia następnego (dzisiaj) o 
godzinie 11 przed południem z dalszym cią­
giem dzisiejszego porządku obrad.

Posiedzenie zamknięto o godz. 2 m. 45 
po południu.

— W nocie półoficyalnej oświadczają 
dzienniki paryskie, że rząd poprzedni objął 
konkretne zobowiązania co do p o ż y c z k i  
s e r b s k i e j  i r o s s y j s k i e j ,  wobec czego 
rząd obecny musi te zobowiązania uznać.

=  Do Belgradu nadeszła wiadomość, 
że delegaci serbscy zawarli umowę o p o ż y ­
c z k ę  40 m i l i o n ó w  d i n a r ó w .

=  Kongres Z w i ą z k u  c h ł o p s k i e g o  
w Sofii powziął rezolucyę, odmawiającą rzą­
dowi poparcia i zakazującą posłom stronni­
ctwa utrzymywać z nim stosunki.

=  Z Addisababa oficyalnie donoszą o 
ś m i e r c i  M e n e l i k a .

TELEGRAM GAZETY L I O M E J
Rada państwa.

W iedeń, 23 grudnia. Izba posłów obra­
duje dziś nadal nad ustawą o przekazywa­
niach. Przemawiał najpierw p. V i ś k o v ś k y  
(czeski agraryusz).

W iedeń, 23 grudnia. Na dzisiejszem 
posiedzeniu Izby zawiadomił Prez. S y l v e -  
s t e r  Izbę, że p. J a w o r s k i  złożył mandat 
poselski.

W dalszym ciągu rozpraw nad ustawą
0 dotacyach na rzecz krajów po przemowie 
p. V i ś k o v ś k y ’eg o  dyskysyę zamknięto
1 wybrano mówców generalnych.

Zabrał głos p. G l ó c k l .
W iedeń, 23 grudnia. Dziś rozdano w 

Izbie posłów przedłożenie dodatkowe do bu­

dżetu na pierwsze półrocze 1914. Przedłoże­
nie to zawiera żądanie kredytów dodatko­
wych na pokrycie wspólnych wydatków, ja- 
koteż na pokrycie udziału Państwa w ko­
sztach budowy kolei bośniackich w sumie
4,858.000 koron.

Stan zdrowia P . Ministra Wacława 
Zaleskiego.

Meran, 23 grudnia. Noc ubiegłą spędził 
P. Minister Zaleski spokojnie. P acjen t jest 
zupełnie przytomny, lecz bardzo osłabiony.

Kraków, 23 grudnia. Dziś popołudr iu 
odbędzie się posiedzenie miejskiego komitetu 
Muzeum narodowego w sprawie planów ada- 
ptacyi dawnego gmachu poszpitalnego na cele 
Muzeum. Komitet dąży do tego, aby przynaj­
mniej część zbiorów już w r. 1915 mogła 
być przeniesiona na Wawel.

W iedeń, 23 grudnia. Najj. Pan powie­
rzył kierownictwo konsulatu w Kairo, kon­
sulowi Zdzisławowi O k ę c k i e m u .

P. Minister spraw wewnętrznych za­
mianował komisarzy powiatowych: Stefana 
I s z k o w s k i e g o  i Stanisława P f w o c k i e -  
go, wicesekretarzami ministeryalnymi w Mi­
nisterstwie spraw wewnętrznych.

W iedeń, 23 grudnia. Generalna dyre- 
keya Zarządu tytoniowego zamianowała ofi- 
cyała, Eugeniusza C z e r w i ń s k i e g o  w Ja- 
gielnicy, adjunktem.

W iedeń, 23 grudnia. Na dzisiejszem 
posiedzeniu Rady generalnej Banku austro- 
węgierskiego w Wiedniu oznaczono dywiden­
dę za rok 1913 na w przybliżeniu 12'Ś1̂  ko­
ron od akcyi.

Opawa, 23 grudnia. Urzędowa gazeta 
Troppauer Zeitung wychodzi co drugi dzień, 
Freie Schlessische Presse przestała wychodzić. 
Deutsche Wehr wychodzi normalnie, gdyż 
sprowadziła zecerów z zagranicy.

Praga, 23 grudnia. Dzisiejsze dzienni­
ki poranne — pomijając cztery dzienniki ro­
botnicze, wychodzące bez przeszkody — wy­
szły wprawdzie jeszcze w rozmiarach zmniej­
szonych, aie już na 8 do 16 stronicach. Pra- 
ger Tagblatt zapowiada, że na razie numeru 
wieczornego nie może wydawać i donosi, że 
przeważnie redafctorowie sami składają ga­
zetę. Po świętach Bożego Narodzenia wyjdą 
dzienniki dopiero w niedzielę, 28 b. m.

Poznań, 23 grudnia. (Tel. pr.). W Bott- 
ropie, w Westfalii, odbywały się w tych dniach 
wybory do Rady gminnej i zwyciężyli Po­
lacy. __________

Warszawa, 23 grudnia. (Tel. pr.). Na 
zebraniu gminnem w gminie Mikstal, w pow. 
kutnowskim, uchwalono jednomyślnie usunąć 
z terytoryum gminnego wszystkich zamie­
szkałych w tej gminie żydów i w przyszło­
ści ściśle stosując się do przepisów i życze­
nia gminy, pod żadnym pozorem do gminy 
żydów nie przyjmować.

Warszawa, 23 grudnia. W laborato- 
ryum tutejszego Uniwersytetu wybuchł w no­
cy pożar. Straży powiodło się pożar umiej­
scowić. Tylko dach laboratoryum uległ zni­
szczeniu.

Kijów, 23 grudnia. (Tel. pr.) Sąd okrę­
gowy wyłączył adwokata przysięgłego Mar- 
golina z adwokatury za nieetyczne jakoby 
postępowanie w procesie Bejlisa.

Petersburg, 23 grudnia. Biecz opisuje 
przebieg układów, przeprowadzonych przez 
Kokowcewa z prezesem Rady państwa Afci- 
mowem w sprawie języka polskiego w sa­
morządzie. Akimow uznał za rzecz niemożli­
wą wywieranie naciskn w tej sprawie na 
prawicę w Radzie państwa. Kryżanowskiemu 
powierzono opracowanie memoryału, mające­
go wykazać konieczność używania tylko ję­
zyka rossyjskiego we wszystkich instytucyach 
państwowych, nie wyłączając instytucyi sa­
morządu. Po tym memoryale stało się wia- 
domem, że zdecydowano się nie wywierać 
nacisku na prawicę i pozostawić projekt sa­
morządu jego własnemu losowi.

Petersburg, 23 grudnia. (Tel. pr.). 
Nouk Wremia zamieściło w numerach one- 
gdajszym i wczorajszym artykuły w sprawie 
50-iecia uwłaszczenia włościan w Królestwie 
Polskiem. Między innemi opisuje przyjęcie w 
Petersburgu deputacyi włościan polskich.

Paryż, 23 grudnia. Petit Parisien do­
nosi, że następcą Delcassego w Petersburgu 
ma być mianowany obecny dyrektor kance- 
laryi gabinetowej w ministerstwie spraw za­
granicznych, Margerie.

Odpowiedzialny redaktor:

A d a m  K r e c h o w i e c k i .
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H y g ien lczn e  I P r z e t łu s z c z o n e !

m y d ł a  M. MALINOWSKIEGO
S p orząd zon e  

w e d łu g  n o w o c z e sn y c h  
w ym a g a ń  nauki o  h y g len ie  

1 p ie lęg n o w a n iu  sk óry .
Wszędzie do nabycia.

A D E S Ł A N E .

FabrykaS T A M P IL Il  K A U C Z U ­
K O W YC H . —  N A J P IĘ ­
K N I E J S Z E  S Z Y L D Y , 
T A B L I C E , G O D Ł A  dl?

P . T .  K U P C Ó W , B A N K Ó W , U R Z Ę D Ó W  i t . p.
wykonuje Zakład

Leona Appla
Lwów, Pasaż Hausmana 8.

Odznaczony na  licznych w ystaw ach . 
Zaprzysiężony rzeczoznaw ca sądow y.

M arya Białecka.
kurs rysunku i malarstwa. Osobny kurs dziecinny. 

KALECZA 6.

Bracia Tereyarze
w P rzytu liska uboiich krata Alberta

w e Lwowie, ul. Kleparow&ka 15,
wykonują wszelkie naprawy mebli g iętych; wy­
rabiają łóżka składane, slomiunkj. Ceny umiar­
kowane. Na żądanie zabierają meble do napra­

wy — naprawione odsyłają.

Jan Jannsiewicz
e g z . m a sa ż y s ta

wykonuje wszelkie masaże najnowszej me­
tody, j. k. wcierki, zabiegi wodo-lecznicze, 
opatrunki chirurgiczne i pielęgniarz chorych. 

Stawia bańki i pijawki.
Lwów, ul. Batorego 1. 28, parter.

1888888888888881
RIT do wagouów *y-
D I I I u  I  I  pialnychw kraju

wydaja Biuro miastowe
0 . k. Kolei Państwowych we Lw owie 
S ł . Sokołow skiego (P a s a ż Hausm ana 9 )

o b e c n i e

ul. Jagiellońska Nr. 3.
— 234 . -  T elefon -  234 . -
Adres telegraficzny: Stadtbureau.

18888888888888$

Poszukuje slą kupna

starych MEBLI mahoniowych
Ale w  dobrym stenie.

Zgłoszenia pod „MEBLE".
Biuro ogłoszeń, U l. Jagiellońska 1. 8.

P rzyjech a li do L w ow a
dnia 23 grudnia 1913.

Hotel Żorźa. Pp.: W. Uznański z Sza­
flar, A. Bocheński z Ponikwy, K. Zaleski z 
Bilczy. M. Chłapowski z Łęk, S. Sozański 
z Grabowca.

Hotel Europejski. Pp.: S. ks. Jabło­
nowski z Popowiec, J. Asopsowicz z Koro- 
nówki, F , Jaegermann z Łuki, L, Korzenny 
z Brzozdowiec, R. Ujejski z Pawłowa, H. 
Haszlakiewicz z Teklowa.

Hotel Francuski. P.: W. Leszczyński 
z Ostałowic.

Hotel Imperial. P.: K. hr. Ozosnowski 
z Oziemły, S. br. Konopka z Krakowa.

Hotel New-York. P.: S. Wityk z W ie­
dnia.

C E N N I K  

IZBY HANDLOWEJ I PRZEMYSŁOWEJ.
Lwów, dnia 23 grudnia 1913.

Waluta koronowa 
płacą iadają

I. Akeye za sztukę.
(bez kuponu bieżącego)

Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. 624'— 634—
Banku galic. dla handlu i przem.

po 200 zł...............................  382-— 392—
Kolei Lwów-Czerniowee-Jassy po

200 zł. w. a. w srebrze . 505'— 509’—
Fabryki wagonów w Sanoku po

500 koron . . . . . .  500'— 506—
II. Listy zastawne za 100 koron.

(bez kuponu bieżącego)
Banku hip. gal. 5 pr. w. a. wylo­

sował z 10 pr. prem. . . — ——
Banku hip. ^al. 4‘/j pr. w. a. los

Banku hip. gal. 4 prc. w. a. los
w 60 1.....................................

Banku krąj. 4*/a pr. w. a. los w 511.
Banku krąj. 4 pr. w. a. los w 57 1.
Banku gal. ziem. kred. 4*/s pr. 601.
Banku gal. dla handlu i przem.

w Krakowie 4% pr. 60 1. .
Zemelny Bank hipoteczny Lwów , 
l) Tow. kredyt, galic. ziem. 4 pr.

(pierwsza emisya) . . .
Tow. kredyt, gal, ziem. 4 prc. los

w 411/, 1.................................
*) Tow, kredyt, gal. ziem. 4 pr.

los w 56 1.............................
Tow. kred. gal. ziem. 4*/, los. 52 1.

90-70 91-40

8 2 -- 82-70
91-20 91-90
8410 84-80
91-50 92-20

8 9 -- 89-70
9 1 -- 91-70

94-—

88-—

82-50 83-20
9 0 -- 90-70

III. Obligi za 100 koron.
(be* kuponu bieżącego)

97-50Galie. fund. propin. 4 pr. . , .
Buków. fund. propin. 5 pr. . . 
Komun. Banku kraj. 4VS pr. (3 em.) 
Komun, Banku krąj. 4 pr. (4 em.) 
Kolej, lokal. Banku kraj. 4 pr. . 
Pożyczki krajowej 4 pr. z r. 1893 

„ 4  pr. z r. 1908
*) ,  miasta Lwowa 4 pr. . ,

* » n 4 pr. . t
„ „ Krakowa . . ,

IY. Monety.
Dukat c e s a r s k i ..............................
20 frankówka...................................
100 rubli rossyjskieh srebrnych . 
100 „ „ papierowych
100 inarek niemieckich . ■

90-20
81-30 
8180
82-80 
80-80 
80—  
80-50 
80-70

11-37
19-10

250—
252-80
117-60

98-20

90-90
82—
82-50
83-70 
81-50
80-70
81-20 
81-40

11-47
19-22

252—
253-80 
118-10

l) Kupony opłacają ’/,% podatek rentowy. 
*) Kupony opłacąją 2°/0 podatek rentowy.

K u r s  g ie łd y  w ie d e ń sk ie j^
dnia 20 grudnia 1913.

A. Ogólny dług państwa. płacą żądają 
banknot.

naństwa w srebrze

Jednolity dług pańswa 
maj-listopad , . . 
styczeń-lipiec. . .

Jednolity dług
lu ty -sie rp ień ...................................
kwiecień-październik....................
„ z r. 1860 po 500 zł. w. a. 4 prc.
„ „ 1860 po 100 zł. 4 prc. . .
„ „ 1864 po 100 zł......................
„ „ 1864 po 50 zł.......................

82-85 83-05
82-80 83—

86-20 86-40
86-30 86-50

1592-- 1632—  
445-— 455—  
689-- 701-— 
330’— 340—

Koronowa waluta. płacą żądają
Kol. lwowsko-czem.-jasskiej z roku

1894 4 pr..........................................  83-15 84-15
Kol. Areyks. Rudolfa (Salzkammer- 

gut) za 400 M. 4 pr........................  103-50 104—

D. Dług państwa (krąjów korony węgierskiej). 
Węg, złota renta 4

B , Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa 
reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku
za 100 zł. 4 p r.................................  103.90 104-10

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku 4 pr.  .........................  83-75 83-95

C. Obligacye kolejowe.
Kol. Areyks. Albreehta za 100 zł. 4 pr. 83-65 84-65
Kol. Cesarz. Elżbiety w złoeie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. . . 103-40 104-40 
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za

100 zł. 5lU pr.  .........................  104-50 105-50
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk.

(ostempl. akaye)..............................  83-80 84-80
Kol. Areyks. Rudolfa w wal. koron.

wolne od podatku 4 pr.................  83-60 84-60
Kol. Ces. Elżbiety za 200 zł. mk.

5'U pr. (ostempl. akeye) . . . .  427-— 430—

Obligacye pierwszeństwa (kolejowe).
Kol, Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 100-50 — ■—

w złocie za 200 zł. 5 pr. . . . 11-5-— ——
Kol. czeskiej zaeh. za 200, 1000 i

5000 zł. 4 pr..................................... 85 25 86-25
Kol. czeskiej emiss. z r. 1895 za

400 kor. 4 p r.................................... 85-— 86—
Kol. bukowińskiej lokalnej za 400

kor. 4 pr............................................ 82-75 83-75
Kol. północnej ces. Ferdynanda em. 

z r. 1888, 4 prc, . . . . . .  9t)-55 91-55
Kol. północnej eea. Ferdynanda em.

* r. 1887, 4 prc. (ar.) . . . .  90-50 91-50
Kol. półnoenej ees. Ferdynanda em.

z r. 1887, 4 pre....................  90-90 91-90
Eol. północnej ees, Ferdynanda em.

z r. i888, 4 pre....................  88-25 89-25
Kol. półnoenej ees. Ferdynanda em.

z r. 1891, 4 pre.............................. 89-— 90—
Kol. półnoenej ees. Ferdynanda em.

z r. 1898, 4 prc.............................. 8 7 --  88—
Kol. półnoenej ees. Ferdynanda em.

z r. 1904, 4 pre. 85-90 86’90
Kol. galie. Karola Ludwika 4 pre. 85- — 86—

pr.........................——
n „ „ w wal. kor. 4 pr. 100-35
„ poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 462—  
„ „ „ „ 50 zł. (100 kor.) 221—
„ obi. pr. reguł. Cisy 4 pre. . . 289-50

E. Obligacye Indemnlzacyjne.
Węgier za 100 zł. 4 pre. . . . .  82 60
Kroacyi i S ł a w o n i i ......................... — ■—

V.  Inne publiczne pożyczki.
Poż, reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 99‘25 
Poz. kraj. Bukowiny z r. 1893 los 

za 200 kor. 4 pre. . . . . . .  83-25
Gal. poż. kr. z roku 1893 4 prc. , 83—
Gal. obi. prop. z roku 1889 4 pre. 97'45 
P»życzs:a miasta Lwowa z r. 1896

4 pre................................................... 79-50
Poż. serb. prem. za 100 fr. 2 pre. . 111— 
Tureckie obi. prem, kol. za 400 f r . . 229—

100-55
472—
231—
299-50

83-60

100-25

84-25 
83-75 
98-45

80-50 
119— 
232—

G. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne 
za 100 zł. nom.

Austr. zakł. obi. prem. z r. 1880 3 pr.
n n 1889 3 pr.

Banku Galicyjskiego dla handlu i 
przemysłu 4*/, pre. 60 1. . . .

Buków, zakład kred. ziem. los 5 pr.
Gal. Tow. kr. złem. 4 pr. los 56 1.

n n n » 4 pr. los 41 1.
n n n 4 pr. starsze .

n n n n 4*/, pr. 52 let.
Banku gal. ziem. kred. 4*/, pr. 60 1.
Gal. ake.b. hip. 10 pr. pr. los. 4*/a pr.

„ „ „ los. 50 1. 4*/* pr. .
„ „ „ „ 60 1. 4 pr. . .

Banku krąj. dla GalicyiiLodomeryi 
4*/s pr. 51*/a lat zwrotne . . .

Banku krąj owego oblig. komun. 3
emisya 42 lat 4ł/> pr......................

Banku kr. obi. kol. żel. 57*/, 1.4 pr.
Austro-węg. banku 50 lat 4 pr. . .

„ , 5 0  latw.k. 4 pr.

H. Obligacye z prawem pierwszeństwa
za 100 zł. nom.

Kolej Lwów-Czern.-Jassy z r. 1884
za 300 złr.........................................  77-— 78—

Kolej Lwów-Czerniowee z r. 1884 za
200 złr. 4 pre...................................  82-65 83'65

Węg. gal. kol. em. 1870 na 200 złr.
5 pre...................................................— —-—

Tow. żegl. par. po Dunaju za 400 
i 10.000 m. 4 pre. z r. 1882 . . 112-— ——

Tow. żeglugi parów, po Dunaju em. 
z r. 1886 4 pre.................................... 109-— 110—

287-- 297--
244 — 254—

9 0 -- 91—
98-25 99-25
81-95 82-95

9 4 -- 95—
9 0 -- 91—
91-50 92-50
9 1 -- 92—
9 1 -- 92—
82-25 83-25

9 1 - 92—

90-25 91-25
8 1 -- 82—
8 9 -- 90—
89-10 90-10

płacą żąda i ąKoronowa waluta.

I . Losy (za sztukę). 
Budapeszteńskie (Basilika) 5 złr. . 26-— 30 —
ZakL kred. dla handl i przem. 100 złr. 477 50 487-50
Clary 40 złr. m. k...............................
Pożyczka miasta Lubiany 20 złr. . 62-50 66  50
Czerwonego Krzyża austr. Tow. 10 złr. 5i-50 56 50

węg. Tow. 5 złr. 3L50 35 50
Losy fund. Areyks. Rudolfa 10 złr, 96-— ——

J. Akeye Banków (za sztukę),
Banku Anglo-Austr. 240 kor. . . . 338 75 339 75 
Gal. banku dla han. i przem. 200 złr. 386-— 338—  
Peszt, Banku handlu i przem. , . 3825-— 3835—
Zakł. kred. dla handlu 400 kor. . . 63150 632-50
Weg. Banku kredyt. 200 złr. . . . 837-— 838—
Dolno-austr. tow. esk. 400 kor. . . 771-— 777—
Gal. banku hip. 200 złr...................... 628-— 630—
Banku dla krajów koronnyeh 200 zł. 527-— 528— 

„ Austro-węg. 1400 kor. . . . 2063-— 2073— 
„ Związku (Unionbank) 200 zł. 600-50 6Gi 50 

Czeskiego banku związkowego 100 zł. 268 50 269-50 
Zivnostenska banka 100 złr, . , , 274-75 275-75

K. Akeye przedsiębiorstw transportowych
Buków, kolei lok. akc. pierw. 200 złr. 435-— 440— 

„ „ „ ake. zakład. 200 złr. 415-— 420-—
Austr Tow. żegl. na Dunaju 500 zł. mk. 1251-— 1257— 
Kolei półn. Ces. Ferd. 1000 złr. mk. . 4910-— 4940— 

„ Lwów-Bełzee(akc. pierw.) 200 zł. 365-— 368—
„ Lwów-Czerniowee-Jassy 200 zł. 506—  509—
„ Lwów-Kle parów-Jaworów lokal.

400 kor....................................  , 306-— 308—

L. Akeye przedsiębiorstw przemysłowych.
Austr. Tow. górnicze Alpina 100 złr. 794'— 795 — 
Prag. Tow. Żelazn, przem. 500 złr. . 2570-— 2590— 
Tow. kopalń węgla w Brux 100 złr. 919—  922— 
Trifail. Tow. kop. węgla 70 złr. . , 312-— 314— 
Galic. karpac. naft. Tow, 500 kor. , 1002 — 1012—
Sehodniey 500 kor...............................  466-- 470—
Tur. zarz, tytoniow, 500 franków . 417-— 421—

M. Weksle.
Niemieckie B ank i.........................
Włoskie Banki  .........................
Londyn za 10 funt. szt. 4 pre. ,
Paryż za 100 franków . . . .
Petersburg za 100 rubli 41/, pre.
Szwajcarskie B a n k i ....................

N. W a 1 n t  y.
Duka: c e sa rsk i.........................
Austr.-węg. 8 guld. złota moneta
20- f r a n k o w k a .................... .....
20-m arK O w sa .........................
Rossyjski półimperyał . . .
Niem. banknoty za 100 marek 
Włoskie banknoty za 100 lir  .
Rubl................................................... 252-75

117-70
94-77'/, 
24-115/,
95-27'/, 

252-87*/,
95-07*/,

117-90
94-92*', 
24 15*7,
95-47*/, 

25? 87'/,
95-22* »

11-37 11-42

19-05
23-55

117-67*/,
94-00

19-09
23-61

117-87*/,
9510

253-50

J .  J E M M  M« J  J H t  X  Ę » 0  W T F .

Licytacye.
L. cz. E. XX. 5678,12 (11) (18754 3 - 8 )

Edykt licytacyjny.
Dnia 10 lutego 1914 o godzinie 10 

przed południem odbędzie się w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. XX, we Lwowie 
licytacya realności obj. lwh. 32 Dz. IY. m. 
Lwowa lk. 344/4 ulica ów. Wojciecha 1. 10, 
składającej się parc. lk. 3041 powierzchni 
543 m2, lk. 5806 powierzchni 1511 m 8, lk. 
5807 powierzchni 54 m2, lk. 5808 powierz­
chni 83 m 8 niezabudowane wraz z przynale­
żnościami, składającemi się ze sztachet 26-55 
m , parkan 45 m., 9 jabłonek, 2 grusze, 10 
wiśni, 14 śliw, 4 orzechy, kilka krzaków le­
szczyny, krzak bzu, kasztan dziki.

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 9870 kor., przynależności 
zaś na 303 kor.

Najniższa cena wynosi 5086 kor. 50 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy,

mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym w biurze Nr. XX.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obdenie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, S. I. Oddział XX.
Lwów, dnia 9 października 1913.

L. cz. E. 118613 (7) (18778 3 - 3 )
Edykt licytacyjny.

nisławczyku odbędzie się dnia 31 stycznia 
1914 o godz. 9 przed południem w sądzie ni­
żej wymienionym w biurze Nr. III. licyta­
cya lwh. 531 gm. Stanisławczyk wraz z przy- 
należnościami, składającemi się ze sztachetów.

Nieruchomość ta wystawiona na licy­
tacyę jest oceniona z przynależnościami na 
120 kor.

Najniższa cena] wynosi 80 kor., po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które się zatwier­
dza i odnoszące się do tej nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t. d.), może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych, w sądzie niżej wy­
mienionym w biurze Nr. III.

C. k, Sąd powiatowy, Oddział III.
Łopatyn, dnia 3 grudnia 1913.

L. cz. E. 151/13 (10) (18828 2 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Teresy Linkowej, zastąpio^
Na żądanie Jana Kucza skiego w Sta-J nej pizez adw. dr. Ignacego Szadę w Krako­

wie. odbędzie się dnia 3 lutego 1914 o go­
dzinie 10 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 16, licytacya 
dóbr tabularnych Boratyn, obj. lwh. 81 ks. 
gr. dla większych posiadłości sądu obwod. 
w Przemyślu, położonych w powiecie sądo­
wym Jarosławskim wraz z przynależnościami 
składającemi się z inwentarzy żywych i m ar­
twych.

Kieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 726.832 kor. 90 h., przy­
należności na 50.669 kor.

Najniższa cena wynosi 517.888 kor. 60 
h., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
t*=j nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 

.larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupna 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej wymienionym w biurze Nr. 16.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalna, należy 
zgłosić w sądzie najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym przed rozpoczęciem 
lieytacyi, inaczej pretensye tego rodzaju co
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do samej nieruchomości nie mogłyby byś już 
zc skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już są wpisane, bądź w toku postę­
powania licytacyjnego powstaną, zawiadomio­
ne będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tabiicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkał ego.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV, 
Przemyśl, 3 grudnia 1913.

L. cz. E, 1226/13 (7) (18796 3 - 3 )
Zobowiązana Leontyna Korzyńska w 

Sieniawie.
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Wojciecha Cichockiego od­
będzie się dnia 2 stycznia 1914 o godzinie 
10 przed południem w sądzie niżej wymie­
nionym w biurze Nr. 7, w Żabiu licytaeya 
realności:

a) obj. Iwh. 250 i
b) obj. Iwh. 3209 ks gr. gm. Żabie, 

stanowiących gospodarstwo wiejskie.
Na realności Iwh. 250 gminy Żabie 

znajduje się dom mieszkalny zbudowany z 
drzewa obejmujący 4 pokoje, przedpokój i 
kuchnię.

Nieruchomości te wystawione na licy- 
tacyę są ocenione a to:

ad a) realność Iwh. 250 na 9733 kor., 
ad b) realność Iwh, 3209 na 17.200 

koron.
Najniższa cena wynosi: 
ad a) co do realności Iwh. 250 kwotę 

6488 kor. 67 h.,
ad b) co do realności Iwh. 3209 kwotę 

11.466 kor. 67 h.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne, które niniejszem 

się zatwierdza i odnoszące się do tej nie­
ruchomości dokumeuta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia it. d.), 
może każdy, mający chęć kupienia, przej­
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym w biurze Nr. 8

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Żabie, 2 listopada 1913.

L. cz. E. IX. 2617/12 (30) (18756 3—3)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek Dyonizego Łaciaka, jako 
strony egzekwującej, • odbędzie się dnia 25 
lutego 1914 o godz. 10 przed południem w 
biurze Nr. 44, licytaeya realności następują­
cych :

a) Iwh. 22 gm. Dojazdów (jedna dwu­
dziesta część parc. bud. 15 i 19, oraz 9 gr. 
i budynki mieszkalne i gosp.),

b) 1/2 cz. Iwh. 46 gm. Dojazdów (2 
parcele gr.).

Wartość szacunkowa: 
ad a) 230 kor. 80 h.,
ad b; 710 kor. 50 h.
Najniższa oferta: 
ad a) 153 kor. 86 h.,
ad b) 473 kor. 66 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy cywilny,

Oddział IX.
Kraków, dnia 29 listopada 1913.

L. cz. E. 4255/13 (7) (18793 3 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Dnia 27 lutego 1914 o godz. 8 przed 
południem odbędzie się w biurze Nr. 2, li­
cytaeya :

aj realności Iwh. 916 gm. Tłumacz, 
b) realności Iwh. 137 gm. Tłumacz. 
Nieruchomości te są ocenione: 
ad a) na 9950 kor., 
ad b) na 450 kor.
Najniższa cena wynosi: 
ad a) 5175 kor., 
ad b) 300 kor.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Tłumacz, dnia 4 grudnia 1913.

L. cz. E. 2986/12 (o) (18892 2 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na wniosek Zakładu kredytowego dla 
handlu i przemy iłu w Mikołajom ie, odbędzie 
się dnia 16 stycznia 1913 o godzinie 9 przed 
południem w biurze Nr. II., licytaeya nastę­
pujących realności:

Iwh. 348 w budynkach 4000 kor., 
w gruntach 5780 kor.
Iwh. 267 w gruntach,
Iwh. 444 „
Iwh. 606 „
Iwh. 287
Iwh. 88 „ 1260 kor.,
w budynkach 400 kor.
Wartość szacunkowa: 
ad a) 9780 kor., 
ad b) 600 kor.,

ad c) 100 kor., 
ad d) 1220 kor., 
ad e) 100 kor., 
ad f) 1660 kor.
Eazem 13.460 kor.
Najniższa o fe ra : 
ad a) 6520 kor., 
ad b) 400 kor., 
ad c) 66 kor, 66 hal., 
ad d) 813 kor. 33 hal., 
ad e) 66 kor. 66 hal., 
ad f) 1106 kor. 68 hal.,
Eazem 8973 kor. 33 hal.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy. Oddział II. 
Żurawno, dnia 31 października 1913.

L. cz. E. 1278/13 |6 ) (188t>9 2 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa pożyczkowego 
„Nadzieja11 w Toporowie, odbędzie się dnia 
15 stycznia 1914 o godzinie 9 przed połu­
dniem w sądzie niżej wymienionym w biurze 
Nr. III., lieyiaeya:

a) 1/2 Iwh. 113 i
b) 1 4  U h . 112 gm. Trójca. 
Nieruchomości powyższe wystawione na

licytację są ocenione:
ad a) 1/2 Iwh. 113 na 322 kor. 50 h.,
ad b) 1/4 Iwh. 112 na 113 kor. 75 h.
Najniższa e tn a :
ad a) 1/2 Iwh. 113 wynosi 215 kor.,
ad b) 1/4 Iwh. 112 wynosi 75 kor. 84

hal.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj­

dzie do skutku.
Warunki licytacyjne, które jednocześnie 

zatwierdza się i odnoszące się do tej nierucho­
mości dokumenta, (wyciąg tabularny, wyciąg 
katastralny, protokoły ocenienia i t d.), może 
każdy mający chęć kupienia przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. III.

O, k. Sąd powiatowy, Oddział II I . 
Łopatyn, dnia 2 grudnia 1913.

L. cz. E. 1235/10 (46) (18889 2 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Majera Kaufmana w Kor­
czynie odbędzie się dnia 17 stycznia 1914 
o godzinie 11 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 7, relicytacya 
połowy realności Iwh. 639 ks. gr. gm. Czar­
na, obejmującej gospodarstwo wiejskie z bu­
dynkami, wraz z przynależnościami, składa­
jącymi się z piwnicy i zapustu leśnego.

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 4997 kor. 50 hal., przyna­
leżności zaś na 150 kor.

Najniższa cena wynosi 2573 kor. 75 
hal., poniżej której licytaeya nie przyjdzie 
skutku.

Warunki licytacyjne poprzednio zatwier­
dzone i odnoszące się do tej nieruchomości 
dokumenta, może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 4.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Ustrzyki dolne, dnia 15 listopada 1913.

L. cz. E. 1690/13 (18890 2 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
w Ustrzykach odbędzie się' dnia 17 styezuia 
1914 o godzinie 10 przed południem w są­
dzie niżej wynrenionym w biurze Nr. 7, li­
cytacja realności Iwh. 2 ks. gr. gm. Hoszów 
stanowiącej gospodarstwo wiejskie bez zabu­
dowań mieszkalno-gospodarczych,

Nnieruchomość wystawiona na licyta­
cyę jest oceniona na 4582 kor. 81 hal.

Najniższa cena wynosi 3055 kor. 20 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

_ Warunki licytacyjne, które niniejszem 
zatwierdza się i odnoszące się do tej nieru­
chomości dokumenta (wyciąg tabularny, wy­
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.), 
może każdy, mający chęó kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr, 6.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Ustrzyki dolne, 15 listopada 1913.

H. en. E. 3754/13 (18916 2 - 3 )
O r o jm in e H e  n e p e T o p r y .

Ha nonapaHe ToBapnCTBa BsaiMHouo 
Kpe^HTy „CtBiua11 b EonexoBi, Bigóy^e ca  
ĄHfl 28 CiuHB 1914 nepe# HOJiy^Heii o  8 ro- 
ąhbi b Hienie 03HaueHiir cy/h, KoimaTa u. 
2 ncpeTopr peanBHocTnn HBr. 26 i 58 kh. 
rp. rp. Ey6HHin;e o6hhthx  3 npnua.ieHCHO- 
cthk), ciM agaiO H O io e n  3 g e p e B  O B oueB H x.

H p o ^ a T H  c a  M aroni HeĄBHHCHMOCTH 
cyT B  o u iH e m  a  to  : 1. p ea .iB H icT B  U B r. 26 
H a 10.705 K o p ., 2. p ean B H icT B  U Br. 58 H a  
690 Kop., H pH H aneK cm cT B  a d  1. H a 80 K op.

H a im H 3 m a  n o g a n a  b h h o c h t b : a d  1. 
7190 ic o p ., a d  460 Kop. n o H H 3 n ie  t o i k b o t h  
He B:g6yĄe ca n p o ^ a jK

W c h o b h  u e p e T o p r y  i  r p a iio T H , b Ią h o - 
e f lu i  c a  g o  HegBHHCHMOcTH ( b h t h t  r iu o T e -

HHHH, B H T ar KaTaCTpaHBHEH, UpOTÓKO.lH O- 
ifiH eH H  i  t . g . )  M oryT B  T i, hj,o m b io t b  o x o - 
T y  Kyi-O BaTH , n e p e r a a H y T H  b  H H 3m e 03H a- 
H e n i i i  c y g i ,  n i g u a c  ro g H H  y p a g o B H X .

I I p a B a ,  KOTpi 6h  n p o g a a c  p oón .u H  H e-  
gonycT H M O H ), H fw iescR T B H a n n i3 m ź m e  Ha  
gH H  c y g o B in ,  B u sH a u e H U f g o  n e p e T o p r y ,  
n e p e g  n e p e T o p r o ł f  aro jtocH T H  b  c y g i ,  60 
H H aK m e m;o g o  H egBHaJHM ocTH c a u o i  b s h  
6izu>ine H e M oryT B  6yT H  n ig H o m e H i.

O  gaJtBHIHX B H H agK ax HDCTynoBaHH  
n e p e T up r o B o r o  y B ig o M a a T H  c a  6 y g e  o c o 6 h ,  
g n a  K O T pnx n i g  t o h  u a c  eg o  g o  HegBHSCH- 
m o c t h  HKiut. n p a B a  a ó o  T a r a p i  cy T B  y c r a -  
H O B.ieH i a 6 o  b  TOKy n o c T y n o B a H H  n e p e T o p -  
r o B o r o  ycT& H O BneH i 6 y g y a ’&, b  T in  B H n a g K y  
T inBK o HpHÓHTSM b  c y g i ,  HK 6 h  OHH aH l H e  
M em K ajm  b o ó n a c T H  H H sm e 0 3 H a u e H o r o  e y g y ,  
a m  H e B C K anann n o iu eH H O  H O B H uB nacT ga  
g n a  g o p y a e H B  M eru K am aoro  b  n iegeB O C T H  

a7AJ-
If . ic. Cyg hobitobhh:, Biggin III.
EonexiB, gna 6 rpygHa 1913.

L. cz. E. 1421/13 (7) (18931 2 - 2 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Galicyjskiego funduszu kra­
jowego we Lwowie zastąpionego przez adw. 
dr. Jana Hryniewieckiego w Mielnicy odbę­
dzie się dnia 3 styczn;a 1914 o godzinie 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio­
nym w biurze Nr. 4, w Mielnicy licytacja 
realności obj Iwh. 1393 ks, gr. gm. kat. 
Babińce ad Krzywcze.

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 400 kor.

Najniższa cena wjnosi 266 kor. 57 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które w ró­
wnocześnie się zatwierdza i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły 0- 
cenienia i t. d.), może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych w sądzie niżej wymienionym w biurze 
Nr. 4.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II,
Mielnica, dnia 3 grudnia 1913.

L. cz. E. XX. 1851/13 (20) (18844 2 - 2 )
Na żądanie dr. A !ch&ra Pfaua, dr. Ber­

narda Kretza, Michała Ulama i gal. Ziem­
skiego Banku kredytowego, wszystkich we 
Lwowie,' odbędzie się dnia 23 stycznia 1914 
o godzinie 11 przed południem w sądzie ni­
żej wymienionym, w biurze Nr. XX., licyta- 
cya realności Iwh. 2907 dziel. I. gm. miasta 
Lwowa 1. konsk, 2198 we Lwowie przy ul. 
Fredry 1. orj. 4 a) z domem trzypiętrowym, 
podpiwniczonym, grunt o długości frontu od 
ulicy 17.275 m. średniej głębokości 24 m. 
obszar gruntu 414, 50 m. powierzchni zabu­
dowana 315, 20 m 2, wraz z przynależno­
ściami.

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 285 080 kor., przynależno­
ści zaś na 37.455 koron, — czyli razem na 
322.535 kor.

Najniższa cena wynosi 161.267 kor. 50 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, (wyciąg ka­
tastralny, wyciąg tabularny, protokół oce­
nienia itd.), może każdy, mający chęó kupie­
nia, przejrzeć w godzinach urzędowych, w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. XX

Takie prawa wobec których niniajsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić w sądzie najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym przed rozpoczę­
ciem licytacji, inaczej nie miałyby one już 
znaczenia co do samej nieruchomości.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego po­
stępowania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na­
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej nierucho­
mości.

O tabularne zanotowanie wyznaczenia 
terminu licytacyjnego na karcie ciężarów wy­
kazu hipotecznego dla wzmiankowanej nieru­
chomości wzywa się c. k. sąd krajowy cy­
wilny we Lwowie jako tabularny przesyłając 
mu wygotow n;e niniejszej uchwały.

C. k. Sąd powiatowy, S. I., Oddz. II.
Lwów, duia 24 listopada 1913.

L. cz. E. 44/12 (37) (18821 2 - 3 )
Strona zobow iązana Wolf Gelb w No­

wym Sączu.
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek Towarzystwa wzajemnych 

zaliczek i oszczędności w Nowym Sączu, jako

strony egzekwującej, odbędzie się dnia 29-go 
styzenia 1914 o godzinie 10 przed południem 
w biurze Nr 106 na zasadzie niniejszem ró­
wnocześnie zatwierdzonych warunków lieyta- 
cya następujących realności:

I . w połowie lw7h. 450 ks gr. gm. kat. 
Nowy Sącz, podwórze gospodarcze w dawnym 
browarze i droga dojazdowa,

2: w połowie Iwh. 451 ks. gr. gm. kat. 
Nowy Sącz część Załubińcze, dom z ogrodem 
i zabudowanie,

3. w połowie lw'h. 452 ks. gr. gm. kat. 
Nowy Sącz część Załubińcze, dom, stodoła i 
ogród,

4. w połowie Iwh. 453 ks gr. gm. kat. 
Nowy Sącz część Załubińcze, parcele budo­
wlane z budynkami gospodarezemi,

5. w połowie Iwh. 454 ks. gr gm. kat. 
Nowy Sącz część Załubińcze, parcele budo­
wlane ze stodołą i przybudówką,

6. w połowie Iwh. 455 ks. gr. gm. kat, 
Nowy Sącz część Załubińcze, parcela budo­
wlana, obecnie ogród,

7. w połowie Iwh. 456 ks. gr. gm. kat, 
Nowy Sącz część Załubińcze, dom mieszkalny 
i stary browar,

8. w połowie Iwh. 457 ks. gr. gm kat. 
Nowy Sącz część Z dubińcze, parc. bud., obe­
cnie ogród,

9. w połowie Iwh. 459 ks gr. gm. kat. 
Nowy Sącz część Załubińcze, łąki i ogród, 
parcela bud., dom nieskończony,

10. Iwh. 460 ks. gr. gm. kat. Nowy Sącz 
część Załubińcze, parc. bud. z domem,

I I .  w połowie Iwh. tab 93 dobra tab. 
Straszów z Grabową w połowie, połowa dóbr 
tabularnych Straszów z Grabową,

12. w połowie Iwh. 341 ks. gr. gm. 
kat. Nowy Sącz, droga polna,

13. Iwh. 339 ks. gr. gm. kat. Newy 
Sącz, grunta orne.

Wartość szacunkowa:
ad 1. - 3106 kor.,
ad 2. — 1690 kor.,
ad 3. - 3225 kor.,
ad 4 — 4100 kor.,
ad 5. - 3625 kor.,
ad 6. - 700 kor.,
ad 7. - 10.350 kor.,
ad 8 - 591 kor.,
ad 9. - 4500 kor.,
ad 10 - - 3770 kor.,
ad 11. - - 33.250 kor.,
ad 12. - - 222 kor.,
ad 13. - - 7225 kor.,
Nąiniższa oferta:
ad 1. - 1553 kor.,
ad 2. - 845 kor.,
ad 3. - 1612 kor.,
ad 4. — 2050 kor.,
ad 5. — 1812 kor. 50
ad 6. - 466 kor. 66
ad 7. - 5175 kor.,
ad 8. - 394 kor.,
ad 9 - 2250 kor.,
ad 10. - - 1885 kor.,
ad 11. - - 22.166 kor.
ad 12. - - 148 kor.,
ad 13. - - 4 8 1 6  kor.
Do realności powyższymi wykazami hi­

potecznymi objętych nie należą żadne przy­
należności.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

O. k. sąd powiatowy w Nowym Są­
czu jako sąd hipoteczny i tutejszy urząd 
ksiąg gruntowych zanotuje wyznaczenie ter­
minu licytacyjnego.

Wezwanie rzeczowo uprawnionych w 
szczególności wierzycieli hipotecznych, dalej 
wierzycieli, których pretensye powstały z ty­
tułu udzielenia kredytu lub oparte są na za­
pisie kaucyjnym, wreszcie organów publi­
cznych wymierzających podatki i daniny pu­
bliczne.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Nowy Sącz, dnia 15 listopada 1913.

L. 11198/913 (18894 2 - 3 )
Ogłoszenie licytacji.

Celem wydzierżawienia przysługujących 
gminie miasta Złoczowa praw poboru :

a) opłat gminnych od wprowadzonych 
do miasta napojów spirytusowych, piwa i 
miodu na lat 3 od dnia 1 stycznia 1914 po­
cząwszy ;

b) 100°/o dodatku gminnego do podatku 
spożywczego od wina na lat 2, względnie 
na lat 3 od dnia 1 stycznia 1914 począwszy, 
odbędzie się w Magistracie miasta Złoczowa 
dnia 29 grudnia 1913 od godziny 10—12 
przed południem po raz trzeci publiczna licy­
tac ja  tak ustna jakteż zapomocą ofert, do 
której wszystkich-chęć wydzierżawienia ma­
jących zaprasza się. Jako cenę wywoławczą 
ustanawia się roczny czynsz: od opłat gmin­
nych od napojów spirytusowych, piwa i mio­
du w kwocie 41.300 kor. od dodatku gmin­
nego od wina w kwocie 2950 kor.

Oferty pisemne na każdy przedmiot 
z osobna mogą być wnoszone do chwili za­
mknięcia lieytacyi ustnej, winny ale być na­
leżycie ostemplowane: opieczętowane i zaopa­
trzone w wadyum w wysokości 10 prc. ceny 
wywołania, zawierać oznaczenie przedmiotu 

I dzierżawy, czas jej trwania, cenę ofiarowaną

„Gazeta Lwowska11 Nr. 294 z dnia 24 grudnia 1913,



i oświadczenie, że oferentowi warunki licy­
tacyjne są znane i że bezwarunkowo oferent 
takowym się poddaje.

Bliższe warunki tych dzierżaw przej­
rzane być mogą w godzinach urzędowych 
w registraturze Magistratu.

Z Magistratu miasta Złoczowa.
Złoczów, dnia 20 grudnia 1913.

Burmistrz 
Dr. Go Id .

L. IX. b. 1291/11 _ (18944 1 - 3 )
O b w i e s z c z e n i e .

W celu oddania w przedsiębiorstwo 
dostawy szutru na gościńce państwowe w 
zaleszczyckim okręgu budowniczym w latach 
1914, 1915, 1916, odbędzie się 12 stycznia 
1914 w c. k. Starostwie w Zaleszczykach 
licytaeya ofertowa.

Koszta fiskalne szutru w r. 1914 do­
stawić się mającego wynoszą:

za 4835 m s — 53.166 kor. 95 hal.
Ogólne i szczegółowe warunki, przegląd 

dostawić się mającego szutru i wzór oferty 
przejrzane być mogą w godzinach urzędo­
wych w wymienionem c. k. Starostwie, gdzie 
także w wyżej oznaczonym dniu najpóźniej 
do godziny 12 w południe wnoszone być 
mają oferty, sporządzone na blankietach urzę­
dowych, których c. k. Starostwo bezpłatnie 
udzieli, a zaopatrzone marką stemplową na 1 
kor. i we wadyum wynoszące 5 prc. kwoty 
fiskalnej z wyrażaniem cen jednostkowych 
nietylko cyframi ale i literami.

Oferent winien na blankiecie we wła- 
ściwem miejscu podać nazwę kamieniołomu 
lub szutrowiska i ofiarowaną cenę jednostko­
wą bez żadnych dopisków, wreszcie położyć 
datę i podpisać ofertę imieniem i nazwi­
skiem.

Oferty nie dotyczące wyłącznie rozwozu 
materyału dostarczonego koleją z poszczegól­
nych stacyj kolejowych po gościńcu i pla­
cach składowych, szlichtowania i względnie 
tłuczenia wnoszone być mają na każdy ka­
mieniołom lub szutrowisko- osobno, jeżeliby 
zaś oferta obejmowała kilka kamieniołomów 
lub szutrowisk, wtedy podać w niej należy 
ceny jednostkowe dla każdego kamieniołomu 
lub szutrowiska osobno, albowiem zatwier­
dzenie ofert nastąpi bezwarunkowo według 
poszczególnych kamieniołomów lub szutro­
wisk.

Toż samo dotyczy ofert co do samego 
rozwozu z tą różnicą, że należy je wnosić 
dla każdej stacyi kolejowej osobno.

Oferty nie sporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez ko- 
misyę przeprowadzającą licytacyę zwrócone, 
zaś po terminie licytacyi nie będą oferty 
przyjmowane.

Rozstrzygnięcie o wyniku licytacyi za­
strzega się c. k. Namiestnictwu.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 6 grudnia 1913.

L. cz. E. 2731/13 (18872)
Edykt licytacyjny.

Dnia 30 stycznia 1914 o godzinie 10 
rano w sądzie tutejszym w biurze Nr. 10, 
odbędzie się licytaeya 4/6 części realności 
objętej lwh. 177 gm. Radochońce.

Nieruchomość ta jest oceniona na 1516 
kor. 40 hal.

Najniższa cena wynosi 1010 kor. 92 hal.
Warunki licytacyjne i inne dokumenta 

przejrzeć można w sądzie tutejszym w biu­
rze Nr. 10.

Takie prawa, wobec których licytaeya 
byłaby niedopuszazalną, należy zgłosić do 
sądu najpóźniej przy terminie licytacyjnym.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Mościska, dnia 4 grudnia 1913.

L. cz. E, 979/13 (4) (18848)
Edykt licytacyjny.

Dnia 26 stycznia 1914 o godz. 3'30 po 
południu w sądzie niżej wymienionym, w biu­
rze Nr. 4 w Andrychowie odbędzie się licy- 
tacy a:

a) połowy realncści lwh. 41,
b) 1 4 części realności lwh. 287 gm. 

Głębowice Józefa Lekocza własnych.
Nieruchomości wystawione na licytacyę 

są ocenione na 633 kor. 60 hal.
Najniższa cena wynosi 422 kor. 40 h., 

poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.), może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurz-- Nr. 6.

C. k. ^ąd powiatowy, Oddział II.
Andrychów, dnia 16 grudnia 1913.

L. cz. E. V. 150/13 (4) (18899)
Edykt licytacyjny.

Na żądani" Ka-y oszczędności miasta 
Rzeszowa, zastąmonej przez adw dr. Krogul- 
skiego w Rzeszowie, odbędzie się dnia 30

stycznia 1914 o godzinie 9 przed południem? 
w sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. ■ 
41, licykcya realności lwh. 253 ks. gr. gm. 
kat. Zwięczyca, obejmującej budynek miesz­
kalny i gospodarczy z ogrodem i polem wraz 
z przynależnościami, składającemi się w stu­
dni oraz drzew owocowych i świerkowych,

Nnieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 8720 kor., z tego dom z
placem 3450 kor., zaś ogród i pole z przy­
należy tościami na 5270 kor., w czem przy­
należności na 770 kor.

Najniższa cena wynosi 5238 kor. 33 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które się obecnie 
zatwierdza i odnoszące się do tej nierucho 
mości dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg 
katastralny, protokoły ocenienia i t. d.), mo­
że każdy mający chęć kupienia przejrzeć pod­
czas goazin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 35.

Takie prawa., wobec których niniej­
sza licytaeya byłaby niedopuszczaluą, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
ł a  licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
bnia o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej. jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
mź-j * ymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika Go doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego,

O k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Rzeszów, dnia 29 czerwca 1913.

L. cz. E. VIII. 4111/12 (22) (18959)
Zobowiązany Andrzej Giżowski syn Mi­

chała w Wyszatyeach.
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Jana Dąbrownego, Wasyla 
Fćdowicza i Iwana Seniury, zastąpionych 
przez adw. dr. Gangberga, dr. Czerlunczakie- 
wicza i dr. Zahajkiewieza odbędzie się dnia
15 stycznia 1914, o godzinie 10 przed połu­
dniem w sądzie niżej wymienionym, w biu­
rze Nr. 14. w Przemyślu, licytaeya realności:

a) lwh. 1068,
b) lwh. 1250 ks. gr. gm. Wyszatyce. 
Nieruchomości te wystawione na licy­

tacyę są ocenione:
ad a) na kwotę 7738 kor.,
ad b) na kwotę 1467 kor.
Najniższa cena wynosi: 
ad a) kwotę 5160 ker ,
ad b) kwotę 978 kor.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne (wyciąg tabularny, 

wyciąg katastralny i protokoły ocenienia i 
t. d.), może każdy, mający chęć kupienia 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym w biurze Nr. 14.

Takie prawa, wobec których licytaeya 
niniejsza byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić w sądzie najpóźniej na wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, będą zawiada­
miane o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na­
leży zanotować na karcie ciężarów wykazów 
hipotecznych dla wzmiankowanych nierucho­
mości.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 
Przemyśl, dnia 15 listopada 1913.

L. cz. E. 1099/13 (18864)
Edykt licytacyjny

Dnia 12 stycznia 1914 o godzinie 10 
przed południem, w biurze Nr. 17, odbędzie 
się licytaeya następujących realności:

a) lwh 555 ks. gr. Bonów, cała re­
alność,

b) lwh. 538 ks. gr. Bonów, połowa re­
alności,

c) lwh. 742 ks. gr, Bonów, połowa re­
alności,

d) lwh. 756 ks. gr. Bonów, J/4 część 
realności,

e) lwh. 823 ks. gr. Bonów, 3/4 części 
r. z bud. g.,

f) lwh. 845 ks. gr. Bonów, połowa r e ­
alności,

g) lwh. 234 ks. gr. Bonów, 1/6 część 
■r. z bud. gi Rn ,

h) lwh. 1312 ks. gr. Bonów, cała re­
alność.

Wartość szacunkowa:
ad a) 208 kor. 3 hal.,
ad b) 204 kor. 88 hal.,

ad c) 414 kor. 30 hal.,
ad d) 327 kor. 11 h a l,
ad e) 1435 kor. 66 h a l, 
ad f) 347 kor. 70 h a l,
ad g) 339 kor. 20 h a l,
ad h) 179 kor. 38 hal.
Najniższa oferta: 
ad a) 138 kor. 70 h a l,
ad b) 136 kor. 60 h a l,
ad c) 276 kor. 20 h a l,
ad d) 218 kor. 8 h a l, 
ad e) 957 kor. 12 h a l,
ad f) 231 kor. 14 h a l,
ad g) 226 kor. 14 h a l,
ad h) 119 kor. 60 hal.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Krakowiec, dnia 9 grudnia 1913.

L cz. E. II. 1011/13 (18958 1 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Markusa Ehrenpreisa we 
Lwowie, odbędzie się dnia 27-go stycznia 
1914 o godzinie 10 przed południem w biurze 
Nr. II, we Lwowie przy u1. Bernsteina 10, 
licytaeya 1/10 części realności obj. lwh. 
388/IV. dz, ks. gr. gm. m. Lwowa pod lk. 
404 iji  przy ul. św. Piotra 1. or. 17 i ul. 
Pijarów 1. orj. 28 położonej, składającej się 
z parceli gruntowej 6525/3 i pbud. 3498 i 
6522 wraz z przynależnościami, składającemi 
się z okna czteroskrzyołowepo, schodów, par­
kanu, muszli wodociągowej i t.- d.

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 2460 kor. 13 h.

Najniższa cena wynosi; 1230 kor. 6 h ,  
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. ri.), może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych, 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. II.

Takie prawa, wobec których niniej­
sza licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomo­
ści nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, S. I. Oddział II.
Lwów, dnia 24 listopada 1913.

L. cz. E. 934/13 (6) (18926)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa oszczędności 
i kredytu w Bobowej, odbędzie się dnia 15 
stycznia 1914 o godzinie 9-30 przed połu­
dniem w sądzie niżej wymienionym w biurze 
Nr. 2, w Grybowie licytaeya 21/48 części 
realności lwh. 1 ks. gr. gm. kat, Wojnarowa 
objętej, które tworzą razem gospodarstwo 
wiejskie.

Części nieruchomości wystawione na 
licytacyę są ocenione na 3403 kor. 17 h.

Najniższa cena wynosi 2268 kor. 78 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne, które się zatwier­
dza i odnoszące się do tych nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t. d.), może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych, w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 2.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Grybów, dnia 19 listopada 1913.

L. cz. E. 4246/13 (10) (18599)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Miejskiej Kasy oszczędno­
ści w Bochni, zastąpionej przez adw. dr. Po­
piela, odbędzie się dnia 10 lutego 1914 o 
godz. 9 przed południem w sądzie niżej wy­
mienionym w biurze Nr. 17, licytaeya real­
ności lwh. 759 ks. gr. gm. Bochnia objętej, 
przy uh Solna Góra położonej, składającej się 
z pbud. lk. 338 i zp gr. lk. 339/1 i 339,2 o 
łącznym obszarze 124 s s i ze stojącego na 
pbud. domu drewnianego wraz z przynale­
żnościami, składającemi się z drzewek i o- 
grodzenia.

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 3492 kor., przynależności 
zaś na 100 kor.

Najniższa cena wynosi 1978 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które się zatwier­
dza i odnoszące się do tych nieruchomości do­
kumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t. d.), może

każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 17.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział VII. 
Bochnia, dnia 5 grudnia 1913.

L. cz. E. 2056/13 (18915)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Semlera Rechesa w Bole­
chowie, odbędzie się dnia 17 stycznia 1914 
o godz. 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 2, licytaeya :

a) realności lwh. 159,
b) 5/8 części realności lwh. 160, 
c; 5/8 części redności lwh. 161 i
d) 1/3 części realności lwh. 162 gm. 

Czołhany.
Nieruchomości powyższe wystawione na 

licytacyę są ocenione: 
ad a) 900 kor., 
ad b) 250 kor., 
ad c) 500 kor., 
ad d) 100 kor.
Najniższa cena wynosi: 
ad a) 600 kor., 
ad b) 166 kor. 66 h., 
ad c) 333 kor. 33 h., 
ad d) 66 kor. 66 h.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Bolechów, dnia 3 grudnia 1913.

L. cz. E. 1259/13 (18) (18770)
Edykt licytacyjny.

Dnia 4-go lutego 1913 o godzinie 10 
przed południ* m odbędzie się w biurze Nr. 
IV., licytaeya realności lwh. 106 ks. gr. 
Zielów.

Dom ze stodołą, ogrodem, gruntami 
ornymi i łąką.

Wartość szacunkowa wynosi 1400 bor. 
Najniższa oferta 933 kor. 34 hal. 
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastapi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Janów, dnia 3 grudnia 1913.

L. cz. E. 249/13 (7) (18606)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa kredytowego 
i oszczęduości w Dubiecku, odbędzie się dnia 
6-go lutego 1914 o godzinie 11 przed połu­
dniem w sądzie niżej wymienionym w biu­
rze Nr. 12, iicytacya:

a) realności lwh. 46,
b) realności lwh. 68.
Nieruchomości wystawione na licytacyę

są ocenione, a to:
ad a) 2000 kor., 
ad b) 550 kor.
Najniższa cena w ynosi: 
ad a) 1333 kor. 34 h., 
ad b) 383 kor.
Wadyum w ynosi: 
ad a) 200 kor., 
ad b) 55 kor.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj­

dzie do skutku.
Warunki licytacyjne, i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokumenta może każdy 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 12.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział I, 
Dubiecko, dnia 7 listopada 1913.

L cz. E. 2356/13 (3) (18868)
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek adw. dr. Grychowskiego w 

Leżajsku jako pełnomocnika JE . Romana hr. 
Potockiego, odbędzie się dnia 27 stycznia 
1914 o godzinie 9 przed południem w biurze 
Nr. 4, licytaeya realności lwh. 1836 ks. gr. 
Sśaremiasto.

Gena szacunkowa wynosi 969 kor. 
Najniższa oferta wynosi 600 kor. 
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Leżajsk, dnia 3 grudnia 1913.

L. cz. E. 3544/13 (7) (18847)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Kasy kredytowej w Złoczo­
wie, Stow. zar. z ogr. por ,  odbędzie się dnia 
26 styozuia 1914 o godz. 11 rano w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 11 (dom 
Werbera), licytaeya:

a) 1/4 części lwh. 206 gm. Folwarki, 
składającej się z ogrodu, tudzież z rosnących 
tamże drzew owocowych i

b) 1/2 realności lv.h. 138 gm. Folwar­
ki, składającej się z budynku mieszkalnego, 
budynku gospodarczego, piwnicy murowanej 
pod tym budynkiem, tudzież z ogrodu, jako 
też rosnących tamże drzew owocowych.

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione, a to :

ad a) 1/4 części lwh. 206 gm. Folwar­
ki na 300 kor.,
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przynależności zaś na 87 kor. 50 h., 
ad b) 1/2 lwh. 188 gin. Folwarki na 

2860 kor..
przynależności zaś na 300 kor. 
Najniższa cena wynosi: 
ad a) 1/4 części lwh. 206 — 191 kor, 

67 h..
ad b) 1/2 cz. lwh. 138 — 1173 kor.

34 h.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skntkn.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tych niernchomości dokumenta, (wyciąg tab., 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia itd.) 
może -każdy, mający chęć knpienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 11.

Takie prawa, wobec których niniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosió do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do sarnej nieruchomości 
nie mogłyby byó już ze skutkiem podnoszone. 

C/ k .  Sąd powiatowy, Oddział III. 
Złoczów, dnia 5 grudnia 1913.

L, cz. E. 1691/13 (4) (18886)
Edykt licytacyjny.

Dnia 28 stycznia 1914 o godzinie 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio­
nym w sali Nr. 2, odbędzie się licytacya 
realności lwh. 123 gm. Dz ków.

Realność składa się z pb. 70 o powierz­
chni 42 m8, pgr. 652 o powierzchni 3 ar. 
72 m2, domu part rowego z drzewa zbudowa­
nego i warstatn masarkiego murowanego.

Nieruchomość tą oceniono na 8235 kor.
Najniższa cena wynosi 5490 kor.
Dokumenta przejrzeć można w biurze 

Nr. 4.
Takie prawa, wobec których niniejsza 

licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej do dnia licytacyi.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Tarnobrzeg, dnia 17 grudnia 1913,

L, cz. E. 3316/13 (18885)
Edykt licytacyjny.

Dnia 28 stycznia 1913 o godz!nie 9 
przed południem w sądzie niżej podpisanym 
w biurze Nr. sali 2, odbędzie s:ę licytacya 
realności lwh. 1286 gm. Sokolniki, składają­
cej się z pgr. o łącznej powierzchni 2 ha. 
22 a1-, 78 m2, doinu mieszkalnego stajni i 
eh lewka.

Nie uebomości te oc:nicno na 2371 
koron.

N jniż za ceaa wynosi 1580 kor, 66 h.
Dokumenta powyższe można przejrzeć 

w biurz- Nr. 4.
Takie prawa, wobec których niniejsza 

licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej do dnia licytacyi,

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Tarnobrzeg, 16 grudnia 1913.

L cz. E. 3796/12 (18962)
Edykt licytacyjny

Na wniosek strony egzekwującej Firmy 
Saul Schifl i Synowie w Rzeszowie, odbędzie 
się dnia 27 stycznia 1914 o godzinie 9'30 
przed południem w biurze Nr. 29, licytacya 
realności 4/6 części lwh. 1558 ks. gr. Jaro ­
sław, realność miejska.

Wartość szacunkowa wynosi 2023 kor.
60 h.

Najniższa oferta wynosi 1011 koron 
80 hal.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI,
Ja-osław, ónia 20 listopada 1913.

L. cz. E, 2356/12 (7) (18913)
Edykt licytacyjny.

Dnia 26 stycznia 1914 o godzinie 9-30 
przed południem, odbędzie się w sądzie niż“j 
wymienionym w biurze Oddz. VI. licytacya:

a) 1/6 części realności lwh. 352 gminy 
Wodniki, składającej się z chaty staraj, dwóch 
stajen, dwóch szop, nowej chaty, stodoły gli­
ną lepionych, słomą krytych 44 a-. 59 m 2, 
placu budowlanego,

b) 1/6 części realności lwh. 133 gm, 
Wodniki, składającej się z gruntów rolnych.

Niernchomości powyższe wystawione na 
licytacyę są ocenione, a to: 

ad a) na 555 kor., 
ad b) na 1433 kor.
Najniższa eona w ynosi: 
ad a) 370 kor., 
ad b) 955 kor. 54 h.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne, które się równocze­

śnie zatwierdza i odnoszące się do tych nie­
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.), 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin nrzędowyeh w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Oddz. VI,

Takie prawa, wobec których niniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy

zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej ruszcze­
nia tego rodzaju co do samej nie,ruchomo­
ści nie mogłyby być podnoszone.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI 
Bobrka, dnia 15 marca 1913.

L. cz. E. 1887/13 (20) (18883)
Edykt licytacyjny.

Dnia 30 stycznia 1914 o godzinie 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio­
nym w biurze Nr. 12 odbędzie się licytacya:

a) połowy realności lwh. 89 i
b) całej realności lwh. 147 gm, Głu­

chowie.'1, wrnz z przynależnościami, składają- 
cemi się z połowy domu, szopy, stodoły!
stajni oraz krowy i cielicy.

Nieruchomość wystawiona na licytację 
jest oceniona:

ad a) realności lwh. 89 gm. Glucho-
wiec na 1493 kor. 50 h.,

b) całej realności lwh. 147 gm. Głuełio- 
wiec na 400 kor.,

przynależności zaś na 625 kor. 
Najniższa cena wynosi: 
ad a) 1/2 cz. lwh. 89 gm Głuchowiec 

1412 kor. 26 h ,
ad b) lwh. 147 gm. Głuchowiec 266

kor. 44 h.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj­

dzie do skutku.
Warunki licytacyjne, które się ni- 

uiejszem zatwierdza i inne odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenty, może każdy 
mający chęć kupienia, przejrzeć w godzinach 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym w 
biurze Nr. 15.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Szczerzec, dnia 30 paź iziernika 1913.

L. cz. E. 1225712 (18863)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa kredytowego 
dla handlu i przemysłu w Krakowcu odbę­
dzie się dnia 5 stycznia 1914 o godzinie 10
przed południem, w sądzie niżej wymienio­
nym w biurze Nr, 14 w Krakowcu na pod­
stawie zatwierdzonych warnnków licytacya 
realności lwh. 238, 414 wraz z budynkami 
gospodarczymi i przynależnościami opisanemi 
w protokole ocenienia, lwh. 418, 642, 795 i 
949 gm. kat. Bonów.

Nieruchomości powyższe wystawione na 
licytacyę są ocenione a to:

1. lwh. 238 na 93 kor. 25 hal.,
2. lwh. 414 n i  1454 kor. 48 hal. z

budynkami wartości szacunkowej 1100 kor. 
i przynależnościami wartości 138 kor. razem 
na 2692 kor. 48 hal.,

3. lwh. 418 na 1245 kor. 53 hal.,
4. lwh. 642 na 342 kor. 25 hal.,
5. lwh. 795 na 71 kor. i
6. lwh. 949 na 683 kor.
Najniższa cena wynosi: 
ad 1. 62 kor, 17 hal., 
ad 2. 1794 kor. 99 hal., 
ad 3. 830 kor. 35 hal., 
ad 4. 561 kor. 50 hal., 
ad 5 47 kor. 35 hal., 
ad 6. 455 kor. 35 hal,
Poniżej tej ceny sprzedaż do skutku 

nie przyjdzie.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.), może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. II.

Takie prawa, wobec których niniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej neruehorno- 
śei nie mogłyby bye już ze skutkiem podno­
szone.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Krakowiec, dnia 29 listopada 1913.

L. cz E. 1861/13 (3) (18867 1 - 3 )
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek Judy Greismana w 1 eżaj- 

sku, odbędzie się dnia 3 lutego 1914 o go- 
dz nie 9 przed południem w biurze Nr. 4, 
licytacya realności lwh. 213 ks. git. Doru- 
baeh oszacowanej na 6040 kor.

Najniższa cena, niżej kiórej sprzedaż nie 
nastąpi wynosi 4026 kor. 66 hal.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Leżajsk, dnia 10 grudnia 1913.

L. cz. E. 2933/13 (10) (18941)
Edykt licytacyjny,

Na żądanie firmy Klagsbald & Honig- 
wachs w Przemyślu, odbędzie się dnia 14 
stycznia 1914 o godzinie 9 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 2, 
licytacya:

1. realności lwh. 9,
2. realności lwh. 233,
3. 28/208 części realności lwh 294 i
4. 1/5 z 8,454 realności lwh. 105 ks.

gr. gm. kat. Ujście jezuickie o obsz. 4 hs. 
94 ar. i 59 m2, zaś lwh. 105 (wspólnie) 
około 30 morgów obj. 5 parc. bud, i 39 
paro. git. wraz z przynależnościami, składa- 
jącemi się z 20 na. szta-hetów 60 m. płotu 
i 12 wierzb. ^

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione, a to : 

ad 1. 56 kor., 
ad 2. 11.238 kor.,
ad 3. 84 kor., 9
ad 4. 25 kor.,
przynależności zaś na 80 kor.
Najniższa cena w vnosi: 
ad 1 37 kor., 
ad 2. 7492 kor., 
ad 3. 56 kor., 
ad 4. 16 kor. 63 hal.
Pouiiej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne które się zatwerdza 

i odnoszące się do tej nieruchomości doku­
menta (wyciąg tabularny, wyciąg katastralny, 
protokoły ocenienia i t,. d.j, może każ­
dy, mający chęć kupienia, przejrzeć, podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymie­
nionym w biurze Nr. 6,

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadomiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wsaażą temuż są­
dowi pełnomocnika dla doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C, k. Sąd powiatowy, Oddział II, 
Żabno, dnia 30 listopada 1913.

L. cz. E. 3533/18 (7) (18911)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa pożyczek i 
oszczędności w Złoczowie, odbędzie się dnia 
26 stycznia 1914 o godzinie 12 przed połu­
dniem w sądzie niżej wymienionym w biu­
rze Nr. 11, licytacya realności obj. lwh. 189 
ks. gr. gm. Trościaniec mały, składającej się 
z chaty, zabudowań gospodarczych, gruntów 
ornych i łąk.

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 6405 kor.

Najniższa ceua wynosi 4270 kor., po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.), może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 10.

Takie prawa wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalna należy zgło­
sić do są łn  najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Złoczów, dnia 4 grudnia 1913.

L. cz, E. 2955 13 (6) (18963)
E d y k t .

Na wniosek strony egzekwującej Towa­
rzystwa zaliczkowego i oszczędności w Kań­
czudze, odbędzie się dnia 27 stycznia 1914 
o godzinie 1030 przed południem, w biurze 
Nr. 29, licytacya następujących realności: 
lwh. 313, 375 ks, gr. Rożniatów realność 
wiejska.

Wartość szacunkowa 4000 kor.
Najniższa oferta 2666 kor. 66 hal.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział VI.
Jarosław, dnia 9 grudnia 1913.

L cz. E. 692/13 (6) (18854)
Edykt, licytacyjny.

Na żądanie niel, Anny, Szczepana, He 
leny, Antoniny, Stanisława i Katarzyny Ja ­
sińskich, zastąpionych przez kuratora Józefa 
Feliksa w Gliniku dolnym, odbędzie się dnia 
17 lutego 1914 o godz. 9 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 2, 
licytacya całych realności:

a) lwh. 102 i
b) lwh 645 ks. gr. gm. kat. Frysztak 

objętych, w Glinniku dolnym położonych.
Nieruchomości powyższe wystawione na 

licytacyę są ocenione, a to :
a) lwh. 102 na 6716 ko:-. 07 h.,
b) lwh. 645 na 2186 kor.
Najniższa cena w rnosi:
ad a) 4477 kor. 38 h.,
ad b) 1457 kor. 34 h.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.

Zatwierdzone niniejszem ustawowe 
warunki licytacyjne i odnoszące się do tych 
nieruchomości dokumenta, (wyciąg tabu­
larne, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d ), może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie tut,, wr biurze Nr. 7.

O. k. Sąd powiatowy, Oddz. II, 
Frysztak, dnia 8 grndaia 1913.

L. cz. E. 5010/13 (5) (18887)
Edykt licytacyjny.

Dnia 11-go lutego 1914 o godzinie 9 
przed południem w sądzie niżej podpisanym 
w biurze Nr. sali 2, odbędzie się licytacya:

a) całej realności lwh. 1184 ks. gr.
gm. Gorzyce, składającej się z pgr. o łącznej
powierzchni 9 ar. 29 m s,

b) całej realności lwh. 1188 ks. gr.
gm. Gorzyce, składającej się z pgr. o łącznej
powierzchni 57 ar. 53 m 8.

Nieruchomości te oceniono: 
ad a) na 375 kor., 
ad b) ra  480 kor.
Najniższa cena wynosi: 
ad a) 250 kor., 
ad b) 320 kor,
Dokumenta przejrzeć można w biurze 

Nr. 4.
Takie prawa, wobec których niniejsza 

licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej do dnia licytacyi. 

C. k. Sąd powiatowy, Uddział IV. 
Tarnobrzeg, dnia 15 grudnia 1913.

L. cz. E. 2467/13 (5) (18964 1 - 3 )
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek adw. dr. Bergera, jako peł­

nomocnika Towarzystwa oszczędności i kre­
dytu w Sokołowie, odbędzie się dnia 3 lute­
go 1914 o godzinie 9 przed południem w 
biurze Nr. 4, licytacya:

a) całej realności lwh. 393 Koenigs-
berg,

b) całej realności lwh. 2432 Wola Za­
rzycka, oraz

c) połowy lwh. 2820 ks. gr. Wola Za­
rzycka.

Wartość szacunkowa 3780 kor.
Najniższa oferta 2520 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Leżajsk, dnia 3 grudnia  1913.

L. cz. E. 4247/13 (18966j
Edykt licytacyjny.

Dnia 6 lutego 1914 o godzinie 9 przed 
południem w sądzie tutejszym w biurze Nr. 
10, odbędzie się licytacya:

a) realności lwh. 286 gm. Sokola,
b) realności lwh. 1454 gm. Sokola, 

wraz z przynależnościami, składająeemi się 
z bramy, płotu i studui,

c) realności lwh. 993 gm. Sokola. 
Nieruchomości te wystawione, na licy­

tacyę są ocenione:
ad a) lwh. 286 na 2016 kor. 70 h.,
ad b) lwh. 993 na 2826 kor.,
ad c) lwh. 1454 na 2190 kor. (wraz z 

przynależnościami).
Najniższa cena wynosi: 
ad a) 1344 kor. 47 h.,
ad b) 1884 kor.,
ad c) 1460 kor.
W arunki licytacyjne i inne odnośne do- 

kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym 
w biurze Nr. 10.

Takie prawa, wobec których mniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nie-uchonu ści nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone,

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Mościska, dnia 10 grudnia 1913.

L. cz. E. 2074/13 (18978 1—3j
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej G:r-  

schona Rosenberga w Busku, odbędzie się 
dnia 21 stycznia 1913 o godzinie 10 przed 
południem w biurze Nr. I I , na zasadzie za 
twierdzonych warunków licytacya połowy re­
alności lwh. 138 ks. gr. Busk, dom.

Wartość szacunkowa 5180 kor.
Najniższa of-r a wynosi kwotę 3453 kor.

34 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.), może każdy mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych, 
w oddziale kancelaryjnym w biurze Nr. II,

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości
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nie mogłyby być już że skutkiem podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchomości 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną, zawia­
damiane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta- 
bl cy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego nie wskażą temu 
sądowi pełnomocnika do doręczeń w siedzi­
bie sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Busk, dn a 6 grudnia 1913.

L. cz. E. 1857/13 (14, (18912)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa Kredytowego 
dla handlu i przemysłu w Przemyślanach 
odbędzie się dnia 21 stycznia 1914, o godz. 
10 prz-d południem w sądzie niżej wymie­
nionym w biurze Nr. 3, lieytacya realności:

a) iwh. 226 gm. Lubeszka, składającej 
się z gruntów rolnych obszaru 2 ha. 3 ar. 
81 m 2,

b) lwh. 234 tejże gminy, składającej 
się z cbaty, budynków gospodarczych i g run­
tów rolnych, obszaru 2 ha. 17 ar. 52 m2.

Wartość szacunkowa: 
ad a) 4650 kor., 
ad b) 6880 kor.
Najniższa oferta: 
ad a) 3100 kor., 
ad b) 4253 kor. 33 hal.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

przyjdzie do skutku.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział YI, 
Bobrka, dnia 1 listopada 1913.

L. cz. E. Y. 7417/12 (12) (18924)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek Rózi z Prymiaków Iwa- 
sieczko i tow. odbędzie się dnia 27 stycznia 
1914 o godz. 10 przed południem, w biurze 
Nr. 79, na zasadzie zatwierdzonych warun­
ków lieytacya następujących realności ks. gr. 
Drohobycz Zawiezna lwh. 228 parc. bud. 
1672 Nd. 121 parc. grt. 9944

Wartość szacunkowa 3206 kor. 25 hal.
Najniższa oferta 1760 kor. 13 hal.
Do realności lwh. 228 ks. gr. Droho­

bycz Zawiezna należą następujące przynale­
żności: 7 wierzb, oparkanienia, oszacowane 
na 23 kor. 25 hal.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

Warunki i wyciąg tabularny oglądać 
można w biurze Nr. 81 w godzinach urzę­
dowych.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział Y.
Drohobycz, dnia 6 grudnia 1913.

L. cz. E. YI. 3425,13 (15) (18910)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej c. Ł  
uprzyw. galic. akc. Banku hipotecznego we 
Lwowie,3 odbędzie się dnia 20 stycznia 1914 
o godzinie 9 przed południem, w sali Nr. 3, 
na zasadzie obecnie zatwierdzonych warun­
ków lieytacya realności lwh. 98 ks. gr. Za- 
błoeie, budynek jednopiętrowy murowany z 
oficynami.

Wartość szacunkowa 101.860 kor.
Najniższa oferta 50.930 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział YI.
Tarnów, dnia 3 grudnia 1913.

L. cz. E. YI. 5940/13 (5) (18909)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej Towa­
rzystwa eskontowego w Żabnie odbędzie się 
dnia 13 stycznia 1914 o godzinie 9 przed po­
łudniem w biurze Nr. 3, na zasadzie obe­
cnie zatwierdzonych warunków lieytacya na­
stępujących realności:

a) lwb. 930 ks. gr. Strusina, parc. bud. 
271 m. kw.,

b) lwh. 1055 ks. gr. Strusina, parc. 
bud 410 m. kw. przy ul. Obyszowskiej.

Wartość szacunkowa: 
ad a) 1855 k o r , 
ad b) 2050 kor.
Najniższa oferta: 
ad a) 927 kor. 50 hal., 
ad b) 1025 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział YI. 
Tarnów, dnia 4 grudnia 1913.

L. cz. E. 3255/13 (20) (18914)
Edykt licytacyjny.

Na żąaanie Miejskiej Kasy oszczędności 
w Bochni i spólników, zastąpionych przez 
adw. dr. Kiernika w Bochni, odbędzie się 
dnia 30 stycznia 1914 o godzinie 9 przed 
południem w sądzie niżpj wymienionym w 
biurze Nr. 17, lieytacya realności lwh. 839 
gm. Bochn a objętej pod lkons. 839 przy ul. 
Kazimierza Wielkiego położonej, a składają­

cej ż parceli bud. Ik. 1116 o obszarze 32 ar. 
91 m s 1 z parcel grunt. lk. 67, 68, 2621, 
2767/1 i 2767/2 o łącznym obszarze 88 ar. 
7 m2, dalej z budynku murowanego piętro­
wego gontem krytego, ze słodowni, z bro­
waru, piwnicy murowanej, składu na flaszki, 
stajni, kurnika i parterowego budynku dre­
wnianego, wraz z przynależnościarai. składa- 
jącemi z urządzenia browarnianego.

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacyę jest oceniona na 63.372 kor., przy­
należności zaś na 6214 kor.

Najniższa cena wynosi 37.437 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, któ”e się ciniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się do tej real­
ności dokumenta, może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 17.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VII.
Bochnia, dnia 16 grudnia 1913.

L. cz. E. 1791/13 (6) (18990 1 - 3 )
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek Mozesa G litzhdsa w Le­

żajsku, odbędzie s :ę dnia 29 grudnia 1913 
o godzinie 9 przed południem w biurze Nr. 4 
lieytacya:

a) połowy realności lwh. 782 gm. kat. 
Jelna i

b) połowy realności lwh. 1480 gm. kat. 
Leżajsk.

Wartość szacunkowa 2835 kor. 93 hal.
Najniższa oferta wynosi 1890 kor. 62 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział IY.
Leżajsk, dnia 21 listopada 1913.

L. cz. E. 2268/13 (6) (18984)
Edykt licytacyjny.

Dnia 31 grudnia 1913 o godzinie 9 
przed południem odbędzie się w sądzie tutej­
szym biuro Nr. 10, lieytacya realności lwh. 
426 ks. gr. gm. kat. Krościenko, stanowiącej 
parcele gruntowe.

Wartość szacunkowa wynosi 1100 kor.
Najniższa oferta 734 kor.
Warunki licytacyjne normalne ustalone 

i odnośne dokumenta przejrzeć można w są­
dzie tutejszym w biurze Nr. 10.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Dobromil, dnia 5 listopada 1913.

L. cz. E. 264412 (16) (18983)
Edykt licytacyjny.

Dnia 31 grudnia 1913 o godzinie 9 
przed południem odbędzie się w sądzie tut. 
w biurze Nr. 10, lieytacya:

a) realności lwh. 228 ks. gr. gm. Po­
sada rybotycka i

b) połowy realności lwh. 18 gm. Po­
gada rybotycka, stanowiących parcele grun­
towe.

Cena szacunkowa:
ad a) lwh. 228 — 2650 kor.,
aa b) lwh. 18 — 1450 kor.
Najniższa oferta:
ad a) lwh. 228 — 1767 kor.,
ad b) lwh. 18 — 967 kor.
W arunki licytacyjne normalnie ustalone 

i odnośne dokumenta przejrzeć można w są­
dzie tutejszym w biurze Nr. 10.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IY. 
Dobromil, dnia 1. października 1913.

L cz. E. 2826/12 (7) (18982)
Edykt licytacyjny.

Dnia 31 grudnia 1913 o godzinie 9 
przed południem w sądzie tutejszym w biu­
rze Nr. 10, odbędzie się lieytacya:

a) realności lwh. 153 ks. gr. Katyna,
b) 1/8 cz. i 1/112 cz. lwh. 143 ks. gr. 

Katyna, stanowiących pbud. i pgr.
Wartość szacunkowa: 
ad a) 928 kor., 
ad b) 137 kor.
Najniższa oferta wynosi: 
ad a) 619 kor,, 
ad b) 91 kor. 30 h.
Warunki licytacyjne normalnie usta­

lone i odnośne dokumenta przejrzeć można 
w sądzie tutejszym w biurze Nr. 10.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Dobromil, dnia 7 listopada 1913.

L. cz. E. VIII. 5407/13 (4) (18905)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Jana Barana, Jana Haeusia 
i Edwarda Najduchowskńgo w Zielonkach, 
odbędzie się dnia 3 lutego 1914 o godz. 9 
przed południem, w biurze Nr 45 (II. pię­
tro), przymusowa lieytacya realności:

lwh. 91 parc. o pow. 53 ar. 98 m s, 
lwh. 381 parc. o pow. 19 ar. 79 m 8, 
i lwh. 446 parc. o pow. 90 ar. 64 m 2, 

wszystkich ks. gr. gm. kat. Zielonki obj. bez 
przynależności.

Wartość szacunkowa:

lwh. 91 — 1589 kor, 80 hal.,
lwh. 381 — 771 kor. 60 hal.,
lwh. 446 -  2256 kor. 40 hal. 
Najniższa oferta: 
lwh. 91 -  1060 kor., 
lwh. 381 — 515 kor. 60 hal.,
lwh. 446 — 1505 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy cywilny, Oddział VIII. 

Kraków, dnia 1 grudnia 1913.

L. cz. E. 681/13 (18940)
Edykt licytacyjny.

Dnia 28 stycznia 1914 o godzinie 9 
przed południem odbędzie się w sądzie n i­
żej wymienionym, lieytacya realności lwh. 
112 gm. Wielka wieś o obszarze około 3/4 
morga.

Realność ta oceniona na 1300 kor., nie 
będzie sprzedana niżej 868 kor.

Warunki licytacyjne można przejrzeć w 
sądzie niżej wymienionym.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Wojnicz,'" 18 grudnia 1913.

L. cz. E. 3107/13 (18927)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej Chuny 
Mtlhlbauera kupca w Kosmaczu, odbędzie się 
dnia 15 stycznia 1914 o godzinie 9 przed 
południem w biurze Nr. 7, na zasadzie za­
twierdzonych warunków lieytacya realności 
lwh. 2105 ks, gr. Kosmacz pgr. 2041 i 2039/1.

Wartość szacunkowa 1994 kor. 25 hal.
Najniższa oferta 1329 kor. 50 ha!
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
0. k. sąd powiatowy w Jabłonowie jako 

sąd hipoteczny zanotuje wyznaczenie terminu 
licytacyjnego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IY.
Jabłonów, dnia 29 listopada 1913.

L. cz. E. 835/13 (16) (18671)
Edykt licytacyjny.

Dnia 4 lutego 1914 o godzinie 11 
przed południem odbędzie się w biurze Nr. 
IV. lieytacya realności lwh. 161 ks. gr. Wiszen- 
ka. Realność wiejska ż zabudowaniami go­
spodarczemu

Wartość szacunkowa 4460 kor.
Najniższa oferta 2973 kor. 34 hal.
Do realności lwh. 161 ks. gr. Wiszen- 

ka należą następujące przynależności: 5
drzew śhwkowych i 23 jabłoni i gruszy 
oszacowane na 660 kor,

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Janów, dnia 4 grudnia 1913.

L. cz. E. 1424/13 (4) (18607)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa kredytowego 
i oszczędności w Dubiecku, odbędzie się 
dnia 6 lutego 1914 o godzinie 10 przed po­
łudniem w sądzie niżej wymienionym w biu­
rze Nr. 12 lieytacya realności lwh. 374 ks. 
gr. gm. Dubiecko obj.

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacyę jest ocenionana 9263 kor.

Najniższa cena wynosi 6168 kor., po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Wadyum 926 kor. 30 hal.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokumenta może każdy, ma­
jący chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym w 
biurze Nr. 12.

0. k, Sąd powiatowy, Oddział I.
Dubiecko, dnia 5 grudnia 1913.

L. cz, E. 1254/13 (12) (18624)
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek Towarzystwa zaliczkowego 

dla handlu i przemysłu w Radomyślu wiel­
kim, odbędzie się dnia 13 lutego 1914 o go­
dzinie 10 przed południem w biurze Nr. 10, 
na zasadzie już zatwierdzonych warunków, 
lieytacya realności:

lwh. 87 ks. gr. Zassow budynki, 
Wartość szacunkowa 700 kor. 
grunta
Wartość szacunkowa 2206 kor. 75 hal. 
Najniższa oferta 1821 kor. 16 hal. 
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
0. k. Sąd powiatowy, Oddz. III. 

Pilzno, dnia 9 grudnia 1913.

L. cz. E. 4959/13 (5) (18879)
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Kasy 

komereyalnej w Rozwadowie, odbędzie . się 
dnia 10 lutego 1914 o godzinie 10 przed 
południem w biurze Nr. 10, na zasadzie za­
twierdzonych warunków lieytacya realności:

lwh. 214 ks. gr. Zaleszany obj. pb. 
322 z zabudowaniami gospodarskiemi i pgrt. 
630/1 i 630/2,

1/2 lwh 467 ks. gr. ZJeszany ogrod 
i rola oraz połowy realności lwh. 467 gm. 
Zaleszany obj. pgrt. 1048/2 łąka i 1049 
ogród.

Wartość szacunkowa: 
ad 1. 3632 kor., 
ad 2 400 kor.
Najniższa oferta: 
ad 1. 2422 kor., 
ad 2. 267 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tych nieruchomości dokumenta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w odziale kancelaryjnym Nr. 10.

Takie prawa, wobec których niniej­
sza lieytacya byłaby niedopuszczalną należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach 
bądź obecnie już istuieją, bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną, zawiado­
mi się o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania tylko przez ogłoszenie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu tego 
sądu i nie wskażą mu pełnomocnika do do­
ręczeń w siedzibie sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Rozwadów, dnia 21 listopada 1913.

H. en. E . V III. 5039/13 (5) (18974)
OronomeHe nepeTopry.

H a nonnpaHe Kacn 3a,a,aTK0B0i rpo- 
Maflcicol b Typicy, 3acTynneH0i uepe3 a#B. 
f lp . H e p a r o H u a K e B H u a , Bijsfijjsp en f lH n  4 
nioToro 1914 nepeji; nonyflHeM o 10 roflHHi 
b HH3me 03HaueHiM cy,zy, KOMHaTa u. 14 b 
b HepeMHnMH nepeTOpr peanBHOCTH btu.
389 r p .  T y p K O .

UpoflaTH ca  Marona HeflBHacHMicTB 
e oifiHeHa Ha 1795 Kop. 75 cot.

HanHH3ma no^ana bhhochtb 1197 
Kop. noHH3me cel kboth  He BiĄÓjĄe ca  
i ip o fla a c .

y(wronia nepeTopry, KOTpi 3apa30ir 3a- 
Tsepflacye ca  i rpaMOTH BiflHOcnni ca  #o 
HeflBHSKHMOCTH (bHTHT rinOTeUHHH, BHTHr 
KaTacTpa.iBHHfi npOTOKoan oipHeHH i t . £.), 
MoryTt Ti, m,o MaiOTB oxoTy KynoBaTH, ne- 
peraaHyTH b HH3me 03HauemM cyfli, KOMHa­
Ta n. 14, n i^n-c ro,a,HF ypaflOBHx.

npaBa, KOTpióa npoflaac pofinan He- 
ĄOŁ.y CTHMOK), HaaeSKHTB HaHm3HlHHie Ha 
jęhh cy^osiM, BH3HaueH'iM ąo nepeTopry, 
nepeji; nepeToproM 3roaocHTH b Cyfll, 6o 
HHaKUie m,0 # 0  HeflBHMCHMOCTH caMOl Bace 
óinBine He MOryTB d y ra  niflHomeHi.

O ,a,ajiBnrax BHna,a,Kax nocTynoBaHH 
nepeToprOBOro yByąoMnaTH ca  óyfle oco6h, 
ĄJia KOTpHX nifl TOH Ulic IgO #0 HCflBHSKH- 
mocth HKicB npaBa a6o Tarapi cyTB yCTa- 
HOBneHi a6o b TOKy nocTynoBana nepeTop- 
roBoro ycTaHOBaem 6y,a,yTB, b tim BHua,a,Ky 
TiaBKO npHÓHTBM b cyfll, aK 6h ohh am  He 
MemKani' b odaacTH HH3me 03HaueHoro cy/ry, 
am  He BCKa3ajiH noiMeHHO HOBHOBaacTija 
Ąjm  ^opyneHB MenncaioHoro b MicpeBOCTH 
cyfly-

B H 3 H a u e H t T epM iH y n e p e T o p r o B o r o  H a- 
•leacH T B  3 niHHTH Ha K apT i T a r a p iB  B m c a 3 y  
n p o ^ a T H c a  M a io u o l H eflB aacH M oeT H .

H a a e a c H ic T B  3H aT0K a 1 K o p ., o p r a H y  
BH K O H aBuoro 15 K op . 40 c o t . ,  3 a  ą &t j  K a- 
T acT . 1 K op .

I( . k. Cyfl HOBiTOBHH, B i ^ i a  VIII. 
n e p e M H m a B , na^oanCTa 1913

L. 2818/913 - (188Q3)
Ogłoszenie licytacyi.

Celem zabezpietzenia dostawy na rok 
1914 ewentualni e 1914/15 ewentualnie 1914/16 
potrzebnych 10.000 sztuk cegły murarskiej 
zwykłej, dobrze wypalonej, rozpisuje się po­
nowną publiczną rozprawę ofertową na dzień 
29 grudnia 1913.

Ofertę wystosować należy przy użyciu 
przepisanego formularza sporządzonego na 
podstawie ogólnych warunków licytacyjnych, 
który otrzymać można w biurze c. k. Zarządu 
salinarnego w godzinach urzędowych, spisać 
ją  w jednym ciągu unikając próżnych miejsc 
i zaopatrzyć na końcu własnoręcznym pod­
pisem oferenta lub jego pełnomocnika.

W ten sam sposób należy podpisywać 
zmiany i uzupełnienia oferty, tudzież ewen­
tualne oświadczenie co do jej cofnięcia.

Ofertę zawierającą wadyum w wysoko­
ści 5 prc. kwoty oferowanej za jednoroczną 
dostawę, należy zaopatrzyć na kopercie na­
pisem wskazującym zawartość, ostemplować 
należycie i wnieść opieczętowaną i opłaconą 
do rąk Naczelnika c. k. Zarządu salinarnego 
w Dolinie najdalej do dnia 29 grudnia go­
dzina 12 w południe.

C. k. Zarząd salinarny zastrzega sobie
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wolny wybór między oferentami, bez wzglę­
du na wysokość oferowanej ceny.

Uwzględnione będą przedewszystkiem 
oferty producentów, a to w pierwszej linii 
krajowych, następnie pośredników fachowych.

Obowiązujące każdego oferenta ogólne 
warunki licytacyjne przejrzeć można w go­
dzinach urzadowych w biurze c. k. Zarządu 
salinarnego.

Otwarcie ofert nastąpi w biurze Naczel­
nika c. k. Zarządu salinarnego w dniu roz­
prawy ofertowej t. j. w dniu 29 grudnia 1918 
o godzinie 12 w południe, przyczem oferenci 
lub ich.pelmomocnicy mogą być obecni.

0. k. Zarząd salinarny.
Dolina, dnia 18 grudnia 1918.

L. 28.287/13 (18971 1—3)
Obwieszczenie licytacyi.

0. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w 
Przemyślu podaje do powszechnej wiadomo­
ści, że w celu wydzierżawienia prawa poboru 
podatku konsumcyjnego od mięsa w okręgu 
poborowym „Jaworów11 odbędzie się w tejże 
Dyrekcyi dnia 29 gaudnia 1913 od godziny
9 rano do 11 przed południem publiczna 
licytacya ustna z dopuszczeniem pisemnych 
ofert.

Cena wywołania wynosi 15.000 kor.
Czas trwania dzierżawy obejmuje bez­

warunkowo lata 1914, 1915 i 1916 lub bez­
warunkowo rok 1914 z milczącem przedłuże­
niem na rok 1915, względnie 1916.

Oferty pisemne ostewplowane znaczkiem 
na 1 kor., opieczętowane i należycie zaadre­
sowane w kowertach, na których ma być 
podany przedmiot dzierżawy, zaopatrzone 
w kwiiy kasowe c. k. Urzędu podatkowego 
na złożone wadyum w papierach wartościo­
wych przedstawiających pupilarne bezpie­
czeństwo lub wadyum w gotówce, wynoszące
10 prc. ceny wywołania, mają być wniesione 
do c. k. Dyrektora okręgu skarbowego w Prze­
myślu najpóźniej do 9 godziny rano w dniu 
licytacyi.

Kwity kasowe opiewające na kaucyę 
niewygasłej jeszcze dzierżawy, jak również 
losy i książeczki kas oszczędności po myśli 
roskryptu c. k. Ministerstwa skarbu z dnia 
3 giudnia 1901 L. 2238 jako wadya nie bę­
dą przyjmowane.

Przy licytacyi ustnej należy powyższe 
wadyum w papierach wartościowych lub w go­
tówce złożyć do rąk komisarza przeprowa­
dzającego licytacyę.

Warunki licytacyjne, jakoteż wykaz 
miejscowości należących do tego/ okręgu po­
borowego można przejrzeć w c. k. Dyrekcyi 
okręgu skarbowego w Przemyślu w godzi­
nach urzędowych, jakoteż w c. k. Nadzorach 
straży skarbowej w Przemyślu, w Mościskach, 
w Jaworowie i w Babicach.

0. k. Dyrekcya okręgu skarbowego.
Przemyśl, dnia 17 grudnia 1913.

W. cn. E. 1645/12 (18918)
Oroaom9He nepeTopry.

H a nonupaHe ToBapncTBa B3a'iMHoro 
Kpe^HTy „C&Biua*' b  EoaexoBi, Bi^óy^e cn 
/i,Ha 21 c iu h h  1914 nepefl nony^Hem o 9 
ro^HHi b  HH3me 03HaueHiM cyAi neperopr 
pean&HOCTH u b i \  750, nonoBHHH peantHO- 
c t h  UBr. 751, 1/4 u acT H  p e a n tH o c T H  u b i \  
788, 7/16 uacTHH peanBHOCTH UBr. 790, pe- 
ajiBHocTH u b i\  798 i  1027 i  8/6 uacTHH pe- 
an&HOCTH UBr. 1322 k h . rp. rp . TneiB o ó h h - 
t h x  3 npHHa.ie5KHoe.THio cKna^aiOHorc ca 3 
oóopOriB.

H po^ara ca Maroni h c ^ b h sk h m o c t h  cym  
on/iHem a  t o :

1. peanBHicTt h b i \  750 Ha 815 Kop ,
2. nonoBHHa peaaBHoeTH ubi\  751 Ha 

2440 Kop.,
3. 1/4 u acT B  peanBHOCTH U B r. 788 Ha 

37 Kop. 50 c o t .,
4. 7/16 uacraH peanBHOCTH hbi\  790 

Ha 1890 Kop.,
5. p ea a B H icT B  H Br. 798 H a 130 Kop.,
6. p ea a B H ieT B  hbi\ 1027 Ha 200 Kop.,
7. 3/(6 nacTHH peaaBHOCTH nBr. 1322 

Ha 41 Kop.,
npHHaaeacHicTB ad 1. 40 Kop., ad 5. 

9 Kop.
HaHHH3ma no^ana b h h o c h t b  : ad 1 .  

570 Kop., ad 2. 1626 Kop. 66 c o t .,  ad 8. 
25 Kop., ad 4. 1260 Kop,, ad 5 62 Kop. 66 
coc., ad 6 188 Kop. 32 c o t .,  ad 7. 27 Kop. 
32 c o t . ,  noHH3me t o i  k b o t h  He Bi/óy^e ca 
npo^aas.

y c a o B i a  n e p e T o p r y  i  rpaMOTH bI^ho- 
c a n i  c a  ,a,o h 6,zi,b h 5k h m o c t h  (B H T a r  r in o T e u -  
HHH, B H T ar KaTaCTpaHBHHH, npOTOKOHH o p i  
H eH a  i  t . n  ) ,  MoryTB t i , m o  MaroTB oxoTy 
K ynO B aT H , n e p e r a a n y T H  b  H H 3m e 0 3 H a n e-  
HiM c y Ą i  n ik n ą ć  to ^h h  y p a n o p n x .

II ,. k . C y f l  noBiTOBHH, B i f l^ ia  I I I ,
EoaexiB, ^ h h  9 r p y ^ H a  1913.

L. cz. E. XI. 4851/13 (6) (18977 1 - 3 ;
Edykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej Po­
dolskiej Kasy handlowej w Tarnopolu odbę­
dzie się dnia 23 stycznia 1914 o godzinie 9 
przed południem, w biurze Nr. 27, na za­

sadzie zatwierdzonych warunków licytacya 
następujących realności:

aj lwh. 2857 ks. gr. Kupczyńee, poło­
wa pgr. 633/1, 634/1 i 635/1,

b) lwh. 2858 ks. gr. Kupczęńce, poło­
wa pgr. 636, 637, 638, 1707 i 3814,

c) lwh. 2859 ks. gr. Kupczyńee, poło­
wa pgr. 3064/1,

d) lwh. 2889 ks. ar. Kupczyńee. par, 
4395, 4396, 4368/1, 4364/1, 4361, 4362, 
4369/2. 4370 i budynki,

e) lwh, 1206 ks. gr. Kupczyńee, pgr.
443, 155.2, 3308/1, 49,1 i budynki,

f) lwb. 1210 ks. gr. Kupczyńee, pgr.
544, 456/1. 48,2. 456/2 i budynki,

g) lwh. 1882 ks. gr. Kupczyńee, pgr.
2716/1, 1034/1, 1393/1, ■ 2174/2, 2927/1,
584/1, 584/4%

Wartość szacunkowa: 
ad a) 300 kor., 
ad b) 1800 kor., 
ad c) 300 kor,, 
ad d) 14.600 kor., 
ad e) 880 kor., 
ad f) 1245 kor., 
ad g) 4000 kor.
Najniższa oferta:
ad a) 200 kor.,
ad b) 1200 kor.,
ad c) 200 kor.,
ad d) 9733 kor. 34 hal.,
ad e) 586 kor. 67 hal.,
ad f) 830 kor ,
i-d g) 2666 kor. 67 hal.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział XI. 
Tarnopol, do i a 28 listopada 1913.

L. cz. E. 1793/13 (8) (18985)
Edykt licytacyjny.

Dnia 31 grudnia 1918 o godzinie 9 
przed południem w sądzie tutejszym w biurze 
Nr. 10 odbędzie się licytacya:

I. całej realności lwh. 103 ks. gr. gm. 
LBkowate,

II. całej realności lwh. 345 ks. gr. gm. 
Lisków ate,

III. całej realności lwh. 510 ks. gr. 
gra. Liskowate,

IY. całej realności lwb. 238 ks. gr. 
gm. Liskowate,

Y. całej realności lwh. 807 ks. gr. 
gm. Liskowate,

VI. p łowy realności lw'h. 20 ks. gr. 
gm. Liskowate.

Cena szacunkowa: 
ad I. -  1357 kor., 
ad II. -  315 kor., 
ad III. — 4749 kor., 
ad IV. — 687 kor., 
ad V. — 757 kor. 75 hal., 
ad VI — 6713 kor.
Najniższa oferta: 
ad I. — 904 kor., 
ad II. — 110 kor., 
ad III. — 3166 kor , 
ad IY. — 458 kor., 
sd Y. — 505 kor., 
ad VI. — 4476 kor.
Warunki licytacyjne normalnie ustalone 

i odnośne dokumenta przejrzeć można w są­
dzie tut. w biurze Nr. 10.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IY. 
Dobrotnil, dnia 19 listopada 1913.

L. ez. E. 868/18 (8) (18989)
Zobowiążą a Zofia Indyk, zastąpiona 

przez kuratora ad actum ad w. dr. Jerzewskie- 
go w Komami e.

Edykt licytacyjny.
Na żądanie firmy Mayer & Donner we 

Lwowie, odbędzie się dnia 23 stycznia 1914 
o godzinie 10 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 22 w Komarnie 
licytacya realności obj. lwh. 924 ks. gr. gm. 
Komarno, składającej się z pbud. z domem 
mieszkalnym starym i drugim niewykończo­
nym, oraz ogrodem.

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na kwotę 4300 kor.

Najniższa cena wynosi kwotę 2150 
kor., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne, które się równo­
cześnie zatwierdza i o'noszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d), może każdy mający chęć ku­
pienia przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym w biurze Nr 22.

Takie prawa, wobec których niniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym! terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomo­
ści nie mogłyby być już ze skutkiem podno 
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu

liiżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na­
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej nierucho­
mości.

Tytułem kosztów wniosku z przedłoże­
niem warunków licytacyjnych przyznaje się 
wierzycielowi kwotę 10 kor. 95 h,, jako dal­
sze koszta egzekucyjne.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Komarno, dnia 10 listopadą 1913.

L. cz. E, 3093/13 (6) (18981)
Edykt licytacyjny.

Dnia 31 grudnia 1913 o godzinie 9 
przed południem w sądzie tut. wT biurze Nr. 
10, odbędzie się licytacya cułej realności lwh. 
49 ks. gr. gm. kat. Nowe miasto.

Cena szacunkowa 6560 kor.
Najniższa oferta 3280 kor.
Warunki licytacyjne normalnie ustalone 

i odnośne dokumenta przejrzeć można w są­
dzie tutejszym w biurze Nr. 10.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IY. 
Dobromil, dnia 19 listopada 1913.

L. cz. E. 6238/18 (35) (18987)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej Towa­
rzystwa zaliczkowego w Kołomyi, odbędzie 
się dnia 18 stycznia 1914 o godzinie 9 przed 
południem w biurze Nr. 26, na zasadzie za­
twierdzonych warunków licytacya następują­
cych realności:

lwh. 1857 ks. gr. Halicz, składającej
z pblk. 61/2. na której stoi dom,

lwh. 1858 ks. gr. Halicz, składającej
się z ogrodu.

Wartość szacunkowa:
a) 1040 kor.,
b) 542 kor.
Najniższa oferta:
a > 693 kor. 32 hal.,
b) 361 kor. 32 hal.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział Y. 

Halicz, dnia 11 listopada 1913.

L. cz. E. 3819/18 (8) (18587)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej Towa­
rzystwa wzajemnego kredytu w Brzeżanach, 
odbędzie się dnia 24 lutego 1914 o godzinie 
9 prz-d południem, w sali Nr. III. na zasa­
dzie zatwierdzonych warunków licyt&cya na­
stępujących realności gm. Szybalin a t o :

1. lwh 932. Cała realność składająca 
się z pastwisk i roli o łącznej przestrzeni 1 
ha. 70 ar. 24 ra.2,

2. lwh. 983. Cała realność składająca 
się z budynków gospodarczych i ogrodu o 
łącznej przestrzeni 2-05 ar.

3. lwh. 1445. Cała realność składająca 
się z łąki i roli o łącznej przestrzeni 6837 ar.

Wartość szacunkowa: 
ad 1. 3284 kor. 56 hal., 
ad 2. 1321 kor. 40 hal., 
ad 3. 1296 kor. 35 hal.
Najniższa oferta: 
ad 1. 2156 kor. 37 hal., 
ad 2. 880 kor. 98 V8 hal., 
ad 8. 864 kor. 24 hal.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
* C. k. Sąd powiatowy, Oddział Y. 

Brzeżany, dnia 4 listopada 1918.

L. cz. E. 770/18 (4) (18998 1 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na wniosek pp. Franciszka Chmury i 
Maryi z Piestrakiewiezów Chmurowej oraz 
Kazimierza Komorowskiego, odbędzie się dnia 
16 stycznia 1914 o godzinie 9 przed połu­
dniem, w biurze Nr. I I , licytacya następu­
jących realności: 

lwh. 2 rola, 
lwh. 138 rola,
1/2 lwh. 136 rola,
6/56 lwh. 161 łąka, 
lwh. 233 łąka, 
lwh, 234 łąka,
1/4 lwh. 287 rola,
1/2 lwh. 238 rola, 
lwh. 265 łąka,
lwh. 310 rola, ks. gr. gm. kat. Kor- 

czówka.
Wartość szacunkowa: 
ad a) 806 kor., 
ad b) 940 kor., 
ad c) 28 kor. 50 hal., 
ad d) 130 kor. 68 hal., 
ad e) 675 kor., 
ad f) 500 kor., 
ad g) 476 kor., 
ad h) 3097 kor. 50 hal., 
ad i) 25830 kor., 
ad j)  665 kor.
Najniższa oferta:
ad b) 204 kor.,
ad b) 626 kor. 67 hal,,

ad c) 15 kor. 67 hal., 
ad d) 87 kor. 12 hal., 
ad e) 450 kor., 
ad f) 333 kor 33 hal., 
ad g) 317 kor. 32 hal., 
ad h) 2065 kor., 
ad i) 17220 kor., 
ad j) 443 kor. 32 hal.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tych nieruchomości dokumenta, (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
ienia i t. d )  może każdy, mający chęć k u ­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych, 
w oddziale kancelaryjnym II.

Takie prawa wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju, co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższych nieruchomościach 
bądź obecnie już istnieją bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną zawiado­
mione będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta­
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego i nie wskażą te­
muż sądowi pełnomocnika do doręczeń w 
siedzibie sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II, 
Źurawno, dnia 24 października 1913.

L. cz. S. 6/18 (2) (18883 2 - 8 )
Edykt konkursowy

O. k. Sąd obwodowy w Stryju zezwolił 
na otwarcie konkursu do majątku Abraha­
ma Jakóba Weidmana właściciela realności 
i handlarza bydła w Lubszy.

Komisarzem konkursowym mianuje się 
c. k. Radcę sądu kraj. i naczelnika sądu po 
wiatowego w Żurawnie Stanisława Orskiego, 
zaś tymczasowym zawiadowcą masy pana dr, 
Maurycego Ruhrberga ad w. w Żurawnie.

Wierzycieli wzywa się, ażeby na au- 
dyencyi, wyznaczonej na dzień 9 grudnia
1913,o godz. 10 przed południem w sądzie 
powiatowym w Żurawnie przedłożyli doku­
menta, poświadczające ich roszczenia, przed­
stawili swoje wnioski względem zatwierdze­
nia tymczasowego zawiadowcy lub zamiano­
wania innego i jego zastępcy i przystąpili 
do wyboru wydziału wierzycieli,

Wzywa się takŻ9 tych wszystkich, któ­
rzy chcą wystąpić jako wierzyciele konkur­
sowi z roszczeniami, ażeby roszczenia swe, 
chociażby co do nich spór już był w toku, 
stosownie do przepisów ord. konkurs., zgło­
sili w tym sądzie albo w c. k. sądzie powia­
towym w Żurawnie najdalej do dnia 21 sty­
cznia 1914, a na audyencyi likwidacyjnej na 
dzień 3 lutego 1914, o godzinie 10 przed 
południem w tymże sądzie wyznaczonej, po­
likwidowali je i ustanowili dla nich porządek.

Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia, tak poszczególnym wierzycielom 
jak i masie upadłościowej zwrócą koszta u- 
rosłe przez ponowne zwołanie ogółu wierzy­
cieli i badanie dodatkowego zgłoszenia i bę­
dą wykluczeni od podziałów uskutecznionych 
na podstawie formalnego projektu podziału.

Wierzycielom na audyencyi likwidacyj­
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy 
i członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby, swego zaufania.

Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowa­
nia konkursowego umieszczać się będzie w 
części urzędowej „Gazety Lwowskiej".

Wierzyciele, którzy nie mieszkają w 
Żurawnie lub w pobliżu, mają wymienić w 
zgłoszeniu pełnomoemka dla doręczeń, w 
temże miejscu zamieszkałego; w przeciwnym 
bowiem razie na wniosek komisarza konkur­
sowego ustanowi się dla nich na ich koszt 
i niebezpieczeństwo pełnomocnika dla do­
ręczeń.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IY.
Stryj, dnia 22 listopada 1913.

L. cz. S. 10/12 (151, 152) (18820)
W konkursie bł. p. Berła Distenfelda 

i Freidy Distenfeld przedłożył zawiadowca 
masy ostateczny rachunek i projekt rozdziału 
masy.

Wszystkim wierzycielom konkursowym, 
którzy dotychczas zgłosili swe wierzytelno­
ści, wolno powyższy rachunek i projekt u 
komisarza konkursowego lub zawiadowcy 
maty przeglądać i brać z niego odpisy i mo­
żliwe zarzuty wolno im wnosić ustnie lub 
pisemnie u komisarza konkursowego aż do 
dnia 26 grudnia 1913.

Do rozprawy nad rachunkiem i tym 
projektem i ustaleniem rozdziału wyznacza 
się audyencyę na dzień 29 grudnia 1913 go­

„Gazeta Lwowska11 Nr. 294 z dnia 24 grudnia 1913.
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dzinę 10 przed południem w c. k. sądzie 
obwodowym w Kołomyi w biurze Nr. 74.

Na tę audyencyę wzywa się w szcze­
gólności zawiadowaę masy, jego zastępcę i 
członków wydziału wierzycieli.

G. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Kołomyja, dnia 18 grudnia 1913.

L. cz. S. 2/10 (328) (18937)
W konkursie nieobjętej masy spadko­

wej bł. p. Kafała Gutwirtha wyznacza się 
audyencyę do rozprawy celem ustalenia ro­
szczeń zawiadowcy masy i jego zastępcy do 
wynagrodzenia i zwrotu poniesionych wydat­
ków na dzień 30 grudnia 1913 o godzinie 
10 przed południem w c. k. sądzie powiato­
wym w Kadomyślu wielkim biuro Nr. 1.

Na audyencyę tę zaprasza się wierzy­
cieli konkursowych.

Kadomyśl, dnia 15 grudnia 1913.
Komisarz konkursowy.

L. cz. S. 5/13 (10) (18836)
O g ł o s z e n i e .

W konkursie Markusa Zuckerberga 
dzierżawcy dóbr w Pukieniczach na wniosek 
wierzycieli jawiących się na audyencyi wy­
borczej zatwierdzono zawiadowcą masy p. dra 
Karola Singera adwokata w Stryju, zastępcą 
zaś jego ustanowiono p. dra Dawida Mond- 
scheina w Stryju.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Stryj, dnia 14 listopada 1913.

L. cz. S. 2 13 (107) (18795)
Sprawa konkursowa Mosesa Bursztyna 

ze Strusowa.
Wyznacza się audyencyę na dzień 12 

stycznia 1915 o godz. 10 przed poł. w tut. 
sądzie sala Nr. 24:

1. celem likwidacyi i uporządkowania 
dodutkowo zgłoszonych wierzytelności, tu­
dzież takich, które zostaną zgłoszone do 31 
grudnia 1913 ;

2. celem zbadania rachunku p. zarząd­
cy masy;

3. celem ustalenia wynagrodzenia p. za­
wiadowcy masy i ewentualnych innych człon­
ków wydziału;

4. celem ustalenia rozdziału funduszów 
masy na podstawie przedłożonego planu, 
który od 1 stycznia 1914 można przeglądać 
w tut. sądzie, celem rozprawy nad ewentu- 
alnemi zarzutami, które zostaną wniesione 
ustnie do protekołu lub pisemnie do dnia 8 
stycznia 1914.

Trembowla, dnia 13 grudnia 1913.
Komisarz konkursowy.

L. cz. S. 4/13 (35) (18814)
Na podstawie wniosków poczynionych 

przez jawiących się na audyencyi dnia 27 
listopada 1913 wierzycieli masy rozbiorowej 
Towarzystwa gospodarczo-kredytowego stowa­
rzyszenia zarejestrowanego z ograniczoną po- 
ręką w Gzortkowie, a to: c. k. Skarbu pań­
stwa i Juliusza Bellaka w Wiedniu w miej­
sce ustanowionego zastępcy zawiadowcy masy 
dra Efroima Jagendorfa. ustanawia się po 
myśli przepisu § 143 ord. konk. zastępcą za­
wiadowcy masy p. dra Goldsteina kand. adw. 
w Gzortkowie.

Zarazem zgodnie z wnioskiem zarządcy 
masy wyznacza się ponowny termin do zgło­
szenia wierzytelności do dnia 29 grudnia 
1913. natomiast dodatkową audyencyę likwi­
dacyjną przed komisarzem konkursowym na 
dzień 31 grudnia 1913 o godzinie 9 przed 
południem.

G. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Czortków, dnia 29 listopada 1913.

L. cz. S. 1/12 (132) (18888)
Zawiadamia się wierzycieli masy masy 

konkmsowej Włodzimierza i Heleny Kodręb- 
skich i firmy handlowej Gorzelnia i rafine- 
rya spirytusu w Kąśnej dolnej Włodzi­
mierza i Heleny Kodrębskich, że zarządca 
masy adwokat dr. F lis przedłożył plan roz­
działu funduszów uzyskanych ze sprzedaży 
Kąśnei dolnej z przyległościami i że wierzy­
ciele mogą ten plan przeglądnąć w biurze 
komisarza konkursowego radcy sądu Pieczonki 
Nr. 105, albo u zarządcy masy dra Stanisła­
wa Flisa w jego kancelaryi adwokackiej i 
robić z niego odpisy i że wszelkie zarzuty 
przeciw temu planowi winni wnieść ustnie 
lub pisemnie u komisarza konkursowego naj­
dalej do 25 grudnia 1913.

Bozprawa nad zarzutami odbędzie się 
- dnia 29 grudnia 1913 o godz. 10 rano w sali 

Nr. 104, na której wnoszący zarzuty wierzy­
ciele stawić się mają.

Wrazie nie wniesienia zarzutów rozpra­
wa się nie odbędzie.

Ogólne zgromadzenie wierzycieli po­
wyższej masy konkursuwej odbędzie się dnia 
29 grudnia 1913 o godz. 10‘30 rano z nastę­
pującym porządkiem dziennym :

1. sprawozdanie zarządcy masy;
2. upoważnienie zarządcy na sprzedaż 

drzewostanu z wolnej ręki;

3. ustalenie roszczeń zarządcy masy i 
tegoż zastępców.

G. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Nowy Sącz, 3 grudnia 1913.

Konkursa.
L. 48 ex 1913/14. (18801 3 - 3 )

Ogłoszenie konkursu.
Gelem obsadzenia posady stałego stróża 

w gmachu głównym c. k. Uniwersytetu we 
Lwowie, rozpisuje się niniejszem konkurs z 
terminem do dnia 31 stycznia 1914.

D o 'te j posady przywiązane są pobory 
unormowane ustawą z d. 25 września 1908 
L. 204 Dz. u. p. i rozporządzenia całego Mi­
nisterstwa z dnia 22 listopada 1908 Nr. 234, 
oraz prawo poboru ubrania służbowego:

Obowiązkiem stróża j e s t :
1. utrzymywać w czystości dostępy do 

gmachu uniwersyteckiego łącznie z przyle­
głymi do tego gmachu chodnikami zewnętrz­
nymi, schody frontowe, tudzież dziedziniec 
zewnętrzny i dwa dziedzińce wewnętrzne, 
t. j. zamiatać kurz, błoto lub śnieg, wyrąby­
wać lód, posypywać dostępy i chodniki i 
wogóle utrzymywać porządek na zewnątrz 
gm achu;

2. utrzymywać w czystości i odwadniać 
wychodki w gmachu uniwersyteckim, zamia­
tać korytarze i schody wewnątrz gmachu.

Czynności te wszystkie winien wypeł­
niać wedle poleceń, jakie w tym względzie 
otrzymywać będzie ze strony przełożonej 
Władzy.

Ubiegający się o tę służbę winni wy­
kazać się, że władają językiem polskim sło­
wem i pismem i udowodnić fizyczne uzdol­
nienie do pełmenia swych obowiązków, a to 
przez przedłożenie świadectwa lekarskiego. 
Zarazem winni wykazać swój wiek, stan, 
swoje dotychczasowe zatrudnienie i zachowa­
nie się.

Podania należy wnosić w wyż oznaczo­
nym terminie do c. k. Senatu akademickiego 
tutejszego Uniwersytetu, a jeżeli kandydat 
zostaje w służbie publicznej, winien wnieść 
podanie za pośrednictwem swej Władzy prze­
łożonej.

Zarazem zwraca się uwagę, że w myśl 
ustawy z dnia 19 kwietnia 1872 Dz. p. p. 
Nr. 60 pierwszeństwo do otrzymania posady 
niniejszej mają wysłużeni podoficerowie c. ik . 
armii, względnie c. k. obrony krajowej, po­
siadający certyfikat uprawnienia, a dopiero 
w ich braku mogą być uwzględnieni inni 
kandydaci.

Z Senatu akademickiego
c. k. Uniwersytetu lwowskiego.

Lwów, dnia 17 grudnia 1913.
S t a r z y ń s k i  
t. cz. Bektor.

L. 5247/1913 (18804 2 - 3 )
K o n k u r s .

Wydział powiatowy w Jarosławiu rozpi­
suje niniejszem konkurs na posadę sekreta­
rza Wydziału powiatowego.

Ubiegający się o tę posadę mają wyka­
zać się nieprzekroczonym 40tym rokiem ży­
cia, dokładną znajomością języka polskiego, 
ruskiego i niemieckiego w słowie i piśmie, 
świadectwem zdrowia, prawem obywatelstwa 
austryackiego, nieposzlakowanem życiem, tu­
dzież świadectwem z ukończonych studyów 
prawniczych z trzema egzaminami państwo­
wymi i trzechletnją praktyką konceptową 
w dziale administracyjnym w magistracie, 
władzy politycznej, w Wydziale krajowym 
lub w Wydziale powiatowym.

Kompetenci mający za' sobą dłuższą 
służbę na posadzie sekretarza Bady powia- 
;owej mają pierwszeństwo i mogą ewentual­
nie otrzymać dodatek osobisly wliczalńy do 
emerytury i do obliczenia pięcioleci.

Do posady sekretarza przywiązane są 
następujące pubory:

a) płaca 3200 kor.,
b) dodatek aktywalny 600 kor.,
e) prawo do czterech piócioleci w wy­

sokości 10 prc. stałej płacy.
Posada nadaną będzie prowizorycznie 

na rok jeden, poczem wrazie zadowalniającej 
służby nastąpić może stabilizacya.

Podania wnoszone być mają w term i­
nie do dnia 20 stycznia 1914 r.

Z Wydziału powiatowego.
Jarosław, dnia 19 grudnia 1913.

Prezes Bady powiat.
I  isowiecki.

(18945 2 - 3 )
K o n k u r s  

na posadę sekretarza gminnego z płacą roczną 
1000 kor. rozpisuje gmina Oleszyce miasto.

Podania z alegatami wnosić należy pod 
adresem Zwierzchności gminnej w terminie 
do 5 stycznia 1914.

Naczelnik gminy 
Zaleski m. p.

L. Prez. 1132/13 18919 2 - 3 )
W sądzie tutejszym jest do objęcia po­

sada tymczasowego pomocnika kancelaryjnego 
na przeciąg jednego roku. Znajomość mani- 
pulacyi w Urzędzie ksiąg gruntowych i bie­
głe pisanie na maszynie niezbędnie wyma­
gane.

Podania wnosić należy do końca gru­
dnia b. r.

G. k. Sąd powiatowy.
Brzesko, dnia 19 grudnia 1913.

Amortyzacye.
L. cz. T. 170 13 (1) (18712 1 - 3 )

Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.
Na wniosek p. Franciszka Kramera w 

Pawłosiowie wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi rzekomo wnioskodawcy zaginio­
nego weksla: Szezerzec den 6 Dezernber 1912 
Pr. 500 Kr. Am 1 Juli 1913 zahlen Sie ge- 
gen diesen Prima Wechsel aa dis Ordre 
Meiner Eigenen die Somme von fiinf hun- 
dero Kronen den W erth erhalten und slel- 
len ihn auf Bechnung ohne Bericbt. Frauz 
Kramer, angenommen Johan Denzel, H erm  
Johann Denzel in Ncu Krusno.

Posiadacza powyż zego weksla wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra­
wami w ciągu 45 dni od dnia ogłoszenia 
niniejszego edyktu w przeciwnym bowiem 
razie po upływie powyższego czasokresu za 
nieistniejącą uznane zostaną.

0. k. Sąd krajowy cywilny,
Oddział VII.

Lwów, dnia 10 listopada 1913.

L. cz. T. 162,13 (3) (18710 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek p. Jakóba Blatta wdraża 
sie posiępowanie c-lem amortyzacyi następu­
jących rzekomo przez wnioskodawcę zagubio­
nych weksli:

1. weksel wystawiony w Sieniawie 1 
października 1913. płatny 1 lutego 1914 we 
Lwowie, a akceptowany przez Judę Leiby 
Zweigla w Sieniawie kuło Jarosławia,

2. weksel na 447 kor. z daty Grybów 
1 stycznia 1913, płatny we Lwowie 1 maja 
1913, a akceptowany prz-z Zacbaryasza Bie- 
gelhaupta w Grybowie,

Posiadacza powyższych dwóch weksli 
wzywa s ę przeto, aby zgłosił się ze swojemi 
prawami co do p erwszego weksla do dni 45 
ud dnia płatności, t. j. od 1 lutego 1914, a 
co do drugiego w ciągu doi 45 ud ostatnie­
go ogłoszenia w „Gazecie Lwowskiej" w 
przeciwnym bowiem razie po upływie powyż 
szego czasokresu za nieistniejące uznane zo­
staną.

0. k. Sąd krajowy cywilny,
Oddział VII.

Lwów, dnia 22 listopada 1913.

L. cz. T. 19/13 (3) (18740 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek Judy Zucke handla i Chanc 
Zuckerhandel z TyśinUnicy wdraża się po­
stępowanie celem amortyzacyi rzekomo przez 
wnioskodawców zagubionej policy ubezpieczeń 
Towarzystwa „Donau“ w- Wiedniu opiewa­
jącej na okaziciela i na kwotę 2000 koron 
Nr. 63428, którą Juda Zuckerhandel cessyą 
z dnia 25 kwietnia 1913 Lrep, 13999 odstą­
pił na własność Chunei Zuckerhandel.

Posiadacza powyższej policy wzywa się 
przeto, aby zgłosił się ze swoimi prawami 
w ciągu jedoego roku, w przeciwnym bogiem 
razie po upływie powyższego czasokresu za 
nieistniejące uznane zostaną.

0. k. ^ąd obwodowy, Oddział IV.
Stanisławów, dnia 18 maja 1913.

L. cz. T. II. 13/13 (1) (18222 1 - 3 )
E d y k t .

Na prośbę Józefa llerscha Kleinfelda, 
kupca w Bołszowcach, wdraża się postępowa 
nie amortyzacyjne co do weksla wystawio­
nego dnia 22 marca 1912 w Bołszowcach 
na 600 kor ,  płatn go dnia 22 września 1912, 
podpisanego przez Mozesa Scheina i Dawida 
Scheina jako akceptantów bez wymienienia 
osoby wystawcy i rerritenta i bez podania 
miejsca płatności.

Posiadacza tego weksla wzywa się, aby 
w przeciągu 45 dni, który to czasokres roz­
poczyna się z dniem ogłoszenia tego edyktu 
w urzędowej „Gazecie Lwowskiej“ zgłosił 
swoje prawo do tego weksla, gdyż w prze­
ciwnym razie uznany będzie weksel za umo­
rzony.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział VI.
Brzeżany, dnia 15 listopada 1913.

L. cz. T. VI. 89/13 (2) (18717 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek p. Józefa Dańkowskiego 
z Jordanowa wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi rzekomo wnioskodawcy za 
gubionej książeczki wkładkowej Kasy osz­
czędności miasta Krakowa Nr. 296.518 na

101 kor. 16 hal. opiewającej, a imię wnio­
skodawcy wystawionej.

Posiadacza powyższej książeczki wkład­
kowej wzywa się przeto, aby z łosił się ze 
swojemi prawami w ciągu 6 miesięcy w 
przeciwnym bowiem razie po upływie po­
wyższego czasokresu liczyć się mającego od 
dnia trzeciego ogłoszenia edyktu w gazecie 
urzędowej za nieistniejącą uznaną zostanie.

0. k. Sąd krajowy cywilny, Oddz. VI.
Kraków, daia 20 listopada 1913.

L. cz. T. 17/13 (2) (18721 1 - 3 )
Na wniosek Josla Wagenberga, kupca 

w Kołomyi, wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi rzekomo przez wnioskodawcę 
w roku 1903 w Kołomyi na rynku zaginionej 
książeczki wkładkowej Galicyjskiego Banku 
handlowego w Kołomyi Nr. 1334, wystawio­
nej na imię Josla Wieselberga, płatnej za 
okazaniem, a opiewającej na łączną kwotę 
30 kor., z których 20 kor. złożono na dniu 
27 sierpnia 1913, zaś 10 kor. na dniu 3-go 
grudnia 1903.

Posiadacza tej książeczki wzywa się 
przeto, żeby w ciągu jednego roku od dnia 
trzeci ego ogłoszenia tego edyktu w urzędo­
wej „Gazecie Lwowskiej" ze swojemi pra­
wo mi zgł sił się i wymienioną książeczkę 
tutejszemu sądowi przedłożył, gdyż po bez­
skutecznym upływie tego czasokresu zostanie 
powyższa książeczka uznauą za amortyzowaną 
i mocy prawnej pozbawioną.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Kołomyja, dnia 8 października 1913.

L. cz. T. 153/13 (2; (18709 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek p. Mikołaja Żurawela we 
Lwowie wdraża s.ę postępowanie celem a- 
mortyzacyi rzekomo przez wnioskodawcę za­
gubionego kwitu zastawniczego Nr. 2787 
Banku hipotecznego we Lwowie na zasta­
wiony duia 26 czerwca 1912, 3%  los kre­
dytowy ziemski Nr. 1192/39 I. emisyi.

rosiadacza powyższego kwitu zastawni­
czego wzywa s ę przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu roku/ 6 tygodni 
i 3 dni od dnia ogłoszenia edyktu, w prze­
ciwnym bowiem razie po upływie powyższego 
czasokresu za nieistniejący uznany zostanie.

G. k. Sąd krajowy cywilny,
Oddział VII.

Lwów, dnia 5 listopada 1913.

L. cz. T. 183 13 (2) (18696 1—3)
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek Banku melioracyjnego stow. 
zarej. z ogr. poręką we Lwowie wdraża się 
postępowanie celem amortyzacyi następujące­
go rzekomo przez wnioskodawcę zagubionego 
weksla, który to weksel wystawiony 13 kwie­
tnia 1913 na 15 000 kor. opiewający, płatny 
13 sierpnia 1918 w Banku melioracyjnym 
domicylowany, przez p. Tadeusza Bohdana, 
właściciela dóbr w Zadwórzu akcrptowany, 
zaś przi-z Bank melioracyjny stow. zarej. z 
ogr. por. we Lwowie wystawiony i w Banku 
krajowym eskontowany, wykupiouy przez Bank 
melioracyjny w Banku krajowym 16 sierpnia 
1913 już po wykupieniu go zagnął.

Posiadacza powyższego weksla wzywa 
się prz. to, aby zgłosił się ze swojemi pra­
wami w ciągu 45 doi od ostatniego ogło­
szenia w „Gazecie Lwowskiej", w przeci­
wnym bowiem razie po upływ.e powyższego 
czasokresu za nieistniejące uznane zostaną

G. k. Sąd krajowy cywilny,
Oddz. VII.

Lwów, dnia 1 grudnia 1913.

Zl. Nc. VI. 111/13 (4) (18755 1 - 3 )
A m o r t i s i e r u n g .

Auf Ausuchen des H. Josef Nachmann 
in Lemberg, vertreten durch H. Dr. Alfred 
Hahu, Advok»ten in Lemberg, w rd das Ver- 
fahren zur Amort sierung des uachstehenden 
dem Gesuchsteller angeblich in Verlust ge- 
rateuen Bezugscheines Nr. 247.5f8 der Bank 
und Wechselstuben •Akliengesellsehaft „Mer- 
cur" in Wien iiber 1 3 Proz. Boden Kredit- 
los I. Serie 3830 Nr. 25 eingeieitet.

Der Inhabe dieses Be-zugscheines wird 
daher augefordert, seme Bechte binnen 1 
Jah r geltend zu machen widrigens sie nach 
Verlauf dieser F rist fttr unwirksam erklSrt 
wiirden.

K. k. Bezirksgericht, S. I., 
Abteilung VI.

Lemberg, am 18 Oktober 1913.

,. cz. T. 38 13 (2) (18824 1—3)
A m o r t y z a c y a .

Na wniosek E ttliW assner z Babic nad 
Sanem wdraża się postępowanie celem amor- 
'tyzacyi rzekomo przez wnioskodawczynię za­
gubionej książeczki wkładkowej Banku kre­
dytowego w Przemyślu Nr. 3148 na 7000 

opiewającej.
Posiadacza powyższej książeczki wzywa 

się przeto, aby się zgłosił ze swojemi pra­
wami w ciągu sześciu miesi ecy od trzeciego



IB
ogłoszenia edyktu w „Gazecie Lwowskiej" 
licząc, w przeciwnym bowiem razie po upły­
wie powyższego czasokresu za nieistnii-jącą 
książeczka ta z-sYnie uznaną

0 . k. Sąd obwodowy. O ddział Y. 
Przemyśl, dnia 26 listopada 1918.

L. ez. T. IY. 16/18 (8) (18955 1 - 8 )
Wdrożenie postępowania celem uznania 

za zmarłego.
Mikołaj Książek z Małej przed siedmiu 

laty wyemigrował do Ameryk', a wedle ze­
znań naocznych świadków przed 2 i pół ro­
kiem ut pił się w jednem z jezior koło Chi­
cago w Ameryce.

Gdy zatem przyjąć należy, że zachodzi 
ustawowe domniemanie z § 24 1. 8 ustawy 
cyw., przeto wdraża się na prośbę Zofii 
Zdziebło postępowanie celem uznania za 
zmarłego.

Wydaje się przeto ogólne wezwanie, 
aby udzielono sądowi lub kuratorowi p. 
adwokatowi dr Gałeckiemu wiadomości o po- 
wyż wymienionym.

Mikołaja Książka wzywa się, aby przed 
16 listopada 1914 stawił się przed tutejszym 
sądem, lub w inny sposób uwiadomił o swem 
życiu.

Sąd tutejszy na ponowną prośbę po 
dniu 16 listopada 1914 rozstrzygnie o uzna­
niu za zmarłego Mikołaja Książka.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IY.
Tarnów, dnia 15 listopada 1918.

L. cz. T. IY. 18/18 (2) (18956 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek Jana Bienia w Lipinach 
wdraża się postępowanie celem amortyzacyi 
następującej rzekomo przez wnioskodawcę 
zagubionej książeczki wkładkowej Stowarzy­
szenia oszczędn ści i pożyczek w Pilznie Nr. 
3981, na imię Jana Bienia wystawionej, a na 
kwotę 210 kor. 50 hal. opiewającej.

Posiadacza powyższej książeczki wkład­
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w c ągu jednego roku, 
w przeciwnym bowiem raz>e po upływie po­
wyższego czasokresu za nieistniejące uznane 
zostaną.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział IY.
Tarnów, dnia 16 sierpnia 1918.

L. cz. Nc. Y. 818 13 (3) (18763 1 - 3 )
A m o r t y z a c y a .

Na wniosek Zwierzchności gminn j w 
Firlejówce wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi rzekomo przez wnioskodawcę 
zagubionej Lsiążeczki wkładkowej Towarzy­
stwa zaliczkowego w Złoczowie Nr. 3521 na 
kwotę 860 kor. 65 hal. opiewającej.

Posiadacza powyższej książeczki wkład 
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku, 
w przeciwnym bowiem razie po upływie po­
wyższego czasokresu za nieistniejące uznane 
zostaną.

0. k. Sąd powiatowy. Oddział Y.
Złoczów, dn a 5 lipca 1913.

L. cz. T. IY. 25/13 (1) (18225 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek Edwarda Koellnera z No­
wego Sącza wdraża się postępowanie cehm 
amortyzacyi rzekomo przez wnioskodawcę 
zagubionych weksli, a to na blankietach:

a) za 20 hal. na kwotę 200 kor., pła 
tnego w dniu 28 marca 1914;

b) za 20 hal. na kwotę 200 kor. 20 
hal., płatnego w dniu 20 kwietnia 1914;

c) za 20 hal. na kwotę 200 kor., pła­
tnego w dniu 20 maja 1914;

d) za 10 hal na kwotę 135 kor., pła­
tnego w dniu 20 cze> wca 1914 wszystkie 
cztery podpisem „Edward Koellner" jako 
przyjemcy zaopatrzonych.

Posiadacza powyższych weksli wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra­
wami w ciągu 6 tygodni, w przeciwnym bo­
wiem razie po upływie powyższego czasokre 
su za nieistniejące uznane zostaną.

O, k. Sąd obwodowy, Oddział IY,
Nowy Sącz, dnia 1 giudnia 1913. .

L. cz. T. 179/13 (2) (18695 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek p. Stanisława" Palucha, 
c. k. profesora gimnazyalnego, zamieszkałego 
we Lwowie, ul Polna 10, wdraża się postę­
powanie celem amortyzacyi następującego 
rzekomo przez wnioskodawcę zagubionego 
weksla, wystawionego przez Stanisława Pa­
lucha na 400 kor. biz daty wystawienia 
i płatności, a akceptowanego przez Mich ła 
Bossa, zaopatrzonego na odwrotnej stronie 
podpisami żyrantów in bianco kolejno jeden 
pod drugim umieszczonymi, a to : „Stanisława 
Palucha, Michała Spulnickiego i Jana Augu- 
staka.

Posiadacza powyższego weksla wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra­
wami w ciągu 45 dni od ostatniego ogłosze­
nia w „Gazecie Lwowskiej", w przeciwnym

bowiem razie po upływie powyższego czaso­
kresu za nieistniejące uznane zostaną.

C. k. Sąd krajowy cywilny,
Oddział VII.

L ów, dnia 26 listopada 1913.

L. cz. 169/13 (1) (18711 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek p. Franciszka Kramera w 
Pawłosiowie wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi następującego rz*-korao przez 
wnioskodawcę zagubionego w-ksla: Bos.n- 
nerg den 10 Mai 1913 Pr. 800 K — Sechs 
Monate a dato z ihlen Sie gegeD diesen 
Prima Wechsel an die Ordre Meiner Eig<nen 
die Summę von acht hundert Kronen den 
Werth erhalten und stellen ihn auf B^ch- 
nung ohne Bericht, — Frauz Kramer ange 
nommer Johaun Werschner, Anna Wers' bner, 
Herrn Johanrr Werschner und Frau Anna 
Werschner in Kaltwass; r.

Posiadacza powyższego weksla wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra 
wami w ciągu 45 dni od ogłoszenia edyktu, 
w przeciwnym bowiem razie po upływie po­
wyższego czasokresu, za nieistn ejące uznane 
zostaną,

O. k. Sąd krajowy cywilny, Oddr. VII.
Lwów, dnia 10 listopada 1913.

L. cz. Nc. I. 453 13 (1) (18787 1 - 3 )
E d y k t.

Na wniosek ks. Antoniego Gruszeckiego, 
proboszcza w Podgóizu, wdraża się postępo­
wanie amortyzacyjne odnośnie do skradzio­
nych temuż książeczki wkładkowej Stowa­
rzyszenia pożyczkowego i oszczędności „Wza­
jemna Pomoc" w Podgórzu Nr 13074 na 
kwotę 80 kor., a na imię T-resy Bobek, 
tudzież k>iążeczki Nr. 14179 na kwotę 100 
kor., a na imię Agnieszki Klimowej opiewa­
jącej, wreszcie książeczki Nr. 15 i 79 na kwotę 
2234 kor. 85 hal. jako fundusz na urządz-n e 
wewnętrzne kościoła w Podgórzu opiewa­
jącej.

Posiadacza powyższych książeczek wzywa 
się, aby w ciągu pół roku zgłosił się ze 
swemi prawami, gdyż po upływie t^go ter­
minu książeczki powyższe za nieważne uznane 
zostaną.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Podgórze, dnia 20 listopada 1913.

Spadki.
L. cz. A. 263/8 (15) (18782 1 - 3 )

E d y k t,
z wezwaniem dziedzica, którego pobyt jest 

niewiadomy.
O. k. Sąd powiatowy w Nowemsiole 

ogłasza, że dnia 10 paź 'zmrnika 1908 w Hu- 
szczankach zmarła Agrypina Sośnicka, pozo­
stawiając rozporządzenie ostatniej woli, w któ- 
rem nie ustanowiła dziedzica.

Ponieważ sądowi miejsce pobytu usta­
wowej spadkobierczyni Ewy Kacawał zam, 
Łobaczewskiej nie jest znane, przeto wzywa 
się ją, aby w przeciągu jednego roku, licząc 
od dnia niżej podanego zgłosiła się w tutej­
szym sądzie i wniosła oświadczeń e co do 
dziedziczenia, w przeciwnym bowiem razie 
spadek zostanie przeprowadzony ze zgłasza­
jącymi się dziedzicami i z kuratorem likiem 
Czornym ustanowionym dla nieobecnej.

O. k. Sąd powia owy, Oddział III 
Nowesioło, dnia 12 lutego 1913.

L. cz. A. 508/13 (18935)
E d y k t

z wezwaniem dziedzica, którego pobyt jest 
niewiadomym.

C. k. Sąd powiatowy w Nisku zawia­
damia, że dnia 26 października 1913 w Je- 
żowem zmarła Zofia Kwiatkowska.

Ponieważ sądowi miejsce pobytu Do­
roty Kwiatkowskiej nie jest znane, przeto 
wzywa się ją, aby w przeciągu jednego roku 
licząc od dnia niżej podanego zgłosiła się w 
tutejszym sądzie i wniosła oświadczenie co 
do dziedziczenia, w przeciwnym bowiem razie 
spadek zostanie przeprowadzony ze zgłasza­
jącymi się dziedzicami i dla nieobecnej usta­
nowionym kuratorem Kazimierzem Miazgą.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Nisko, dnia 19 listopad* 1913.

L. cz. A. 478/12 (18888)
E d y k t

z wezwaniem nieznanych Sądowi dziedziców.
O. k. Sąd powiatowy Oddział IV. w Tłu- 

stem zawiadamia, że w dniu 1 czerwca 1912 
w Zakładze karnym w Stanisławowie zmarł 
Wasyl Tymczyszyn faise Wijtyszyn s. Te 
tiany z Drohiczówki, pozostawiając w spa< ku 
realność objętą lwh 125 gm. Drohiczówka, 
której skład stanowią pgr. 654 i 1415 oraz 
w gotówce kwotę 580 kor. 66 hal., złożoną 
w tus. depozycie na książeczkę galic. Kusy 
oszczędności Nr. 14568 bez pozostawienia 
rozporządzenia ostatniej woli.

Ponieważ Sądowi nie jest wiadomem,

czy i którym osobom przysłużą prawo dzie­
dziczeń.a spadku, przeto wzywa się niniej- 
szem tych wszystkich, którzy do tego spadku 
z jakiegokolwiek bądź tytułu roszczenia pod­
nieść zamierzają, aby w przeciągu jednego 
roku, licząc od dnia niżej podanego swe pra­
wa dziedziczenia w tutejszym sądz e zgłosili 
i wykazując takowe wnieśli oświadczenie co 
do spadku, w przeciwnym bowiem razie 
spadek, dla k tóngo e. k. notaryusz M .rceii 
Buxer kuratorem został ustanowiony, będzie 
przeprowadzonym z tymi i tym przyznany, 
którzy się do niego zgłoszą i prawa swe 
prawa dziedziczenia wykażą. część zaś spadku 
nieprzyjęta, lub w razie gdyby do spadku 
nikt się nie zgłosił, cały spadek przypadnie 
Państwu, jako bezdziedziczny.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IY.
Tłuste, dnia 2 grudnia 1913.

Rozmaite obwieszczenia.
L. Dz. bip. 2017/13 (18871 2 - 3 )

E d y k t.
C. k. Dyrekcya kolei państwowych wnio­

sła stosownie do przepisów § 19 ustawy z 19 
maja 1874 Dz. u. p. Nr 70 prośbę o zarzą­
dzenie dochodzeń celem rozpoznania gruntów 
kolejowych, nabytych dodatkowo dla celów 
kolejowych, w gminie kat. Budniki,

Odnośna prośba wraz z wszystkimi za- 
łącznikawi może być w godzinach urzędo­
wych w biurze Nr. 10 tutejszego sądu prze­
glądniętą przez osoby interesowane.

Wzywa się wszystkie te osoby, które 
żądanem przeniesieniem powyższych gruntów 
do wykazu kolejowego czują się pokrzywdzo­
ne, by odnośne roszczenia najdalej do dnia 
28 lutego 1914 zgłosiły w tutejszym sądzie.

Wszystkie prawa rzeczowe, które do­
piero w dniu przybicia niniejszego edyktu, 
na tablicy sądowej tutejszego sądu t. j. dnia 
27 grudnia 1913, albo po tym dniu nabyte 
zostały na gruntach, które mają być wcielo­
ne do wykazu kolejowego, przeciw poprze­
dnikom Zarządu kolejowego, będą przy prze­
niesieniu do wykazu kolejowego zupełnie nie 
uwzględnione.

Zgłoszenia mają być wnoszone bądź 
ustnie bądź pisemnie do tut. sądu.

Przedłużenie czasokresu, lub też przy­
wrócenie do pierwotnego stanu z powodu 
zaniedbania, są niedopuszczalne.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Mościska, dnia 16 grudnia 1913.

L. Prez. 939 23/13 (18980 1 - 3 )
E d y k t.

Z dawnych ponad 30 lat niepodjętycb 
depozytów tutejszego sądu znajduje się w m a­
sie spadkowej Józefe Bardza 7 sztuk obliga- 
cyj jednolitego długu Państwa Nr. 399.789, 
401.161, Nr. 190.140, Nr. 190.141, Nr. 190.142, 
Nr. 190.145, Nr. 190.146, opiewające każde 
po 200 kor. z kuponami.

Niniejszem wzywa się niewiadomych 
właścicieli tych walorów, by swoje prawa 
w ciągu jednego roku, 6 tygodni i 3 dni 
zgłosili tu i wykazali, gdyż przeciwnie po 
upływie powyższego czasu uznane zostaną za 
przepadłe na rzecz Skarbu Państwa.

C. k. Sąd powiatowy.
Dąbrowa, dnia 10 grudnia 1913.

(18948 1 - 3 )
O g ł o s z e n i e .

Wpisano na listę adwokatów dnia 13 gru­
dnia 1913 dra Edwarda Ebersohna i dra Ma- 
ryana Konstantego Głuszkiewieza, obu z siedzi­
bą we Lwowie, dr. Kalmana vel Klemensa Nuss- 
bauma z siedzibą w Bóbrce, dra Władysława 
Apolinarego Neumanna z siedzibą w Brzeża- 
nach, dra Jakóba Klara z siedzibą w Nowem 
Siole i dra Maksa vel Majera Bardacha
z siedzibą w Olesku.

Przesiedlił się adwokat Karol Szypajło 
z Delatyna do Stanisławowa.

Cofnęli zamiar przesiedlenia adwokaci :
Dr. Marceli Fechtdegen ze Lwowa do Ty­
czyna i dr. Eugeniusz Gasser ze Lwowa do 
Mikołajowa nad Dniestrem.

Zmarł dnia 1 grudnia 1913 dr. Maks
Letz adwokat w Gwożdźcu, a substytutem 
tegoż ustanowiono adwokata Antoniego Ni­
w iń sk ieg o  w Gwożdźcu.

Z Wydziału Izby adwokatów.
Lwów, dnia 17 grudnia 1913.

L. cz. 164/3 (18932)
E d y k t.

O. k. Dyrekcya kolei państwowych we 
Lwowie wniosła do podpisanego śądu poda­
nie o zarządzenie w myśl § 19 maja 1874
1. 70 Dpp." dochodzeń w celu wydzielenia za­
potrzebowanych na cele urządzenia wodocią­
gu na stacyi Mikołajów-Drohowyże gruntów 
położonych w gminie Eozwadów, oraz prze­
niesienia ich do księgi kolejowej Lwów-Stryj 
wolnych od wszelkich ciężarów.

Wzywa się po myśli § 22 powyższej 
ustawy za pomocą edyktu tych wszystkich, 
którzy czują się pokrzywdzonymi projekto- 
wanem przez c. k. Dyrekcyę kolei przenie­

sieniem bezciężarowem tych gruntów do wy­
kazu kolejowego, aby zgłosili swoje roszcze­
nia najpóźniej do dnia 7 lutego 1914 w tut. 
sądzie.

Prawa rzeczowe w dniu tym, w któ­
rym wywieszono edykt w tut. sądzie t. j. 
w dniu 20 grudnia 1913 albo po tymże dniu 
na gruntach zapisać się mających do wykazu 
hip. dla kolei żelaznej nabyte, przeciwko oso­
bom, które grunta te przed koleją posiadały, 
nie będą uwzględnione w zapisywaniu tych 
gruntów do księgi kolei żelaznych.

Takie prawa rzeczowe wywierają skutek 
tylko w tym przypadku i tylko o tyle o ile 
grunta te nie zostaną zapisane do księgi ko­
lejowej dla kolei żelaznych.

Zgłoszenia mają być wnoszone pisemnie 
lub ustnie.

Czasokres wyżej podany do zgłoszeń 
nie może być przedłużony.

Przywrócenie go do pierwotnego stanu 
z powodu zaniechania, nie ma miejsca.

C. k.' Sąd powiatowy, Oddział IV.
Mikołajów, dnia 15 października 1913.

L. Prez. 2232 (18 P./13) (18970)
O b w i e s z c z e n i e .

Dla I. nadzwyczajnej kadencyi Sądów 
przysięgłych, których posiedzenia w c. k. 
sądzie krajowym karnym rozpoczną się dnia
3-go lutego 1913, o godzmie 8 30 przid 
p ludni-m, zamianowało Prezydyum c, k. 
wyższego sądu krajowego przewodniczącym 
c. k. radcę Dworu i prezydenta sądu krajo­
wego karnego Jana Kiliana, zaś zastępcami 
tegoż e. k. radców wyższego sądu krajowego: 
Jana Hirscha, Franciszka Kohmanna, An o- 
niego Piskozubt, Edmunda Philippa, Kazi­
mierza Janko, H enryta Kwiatkowskiego, Ta­
deusza Bybiekiego, Teofila Makucha; c. k. 
radców sądu krajowego: Bomana Lewickiego, 
Edmunda Swierczyńskiego, Adolfa F i d ę i d r .  
Zygmunta Jasińskiego

Prezydyum c. k. Sądu krajowego karnego.
Lwów, dnia 11 grudnia 1913.

L. cz Ow. 2111/13 (3) (18159 1 - 3 )
Przeciw Władysławowi i Anastazyi Bu­

kowskim, których miejsce pobytu jest nie­
znane, wniesiony został do c. k. sądu obwo­
dowego w Nowym Są-zu przez Ka-ę związ­
kową w Nowvm Są< zu pozew o zapłatę sumy 
wekslowej 450 kor.

Na pod*trwie pozwu wydano nakaz 
zapłaty dnia 20 września 1913.

Celem strzeżenia praw po zwanych usta­
nawia się p. dr. Długopolskiego, adwokata 
w Nowym Sac/.u kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie kuran- 
dów w rzeczonei sprawie na ich koszt i nie­
bezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się nie 
zgłoszą lub pełnomo nika nie zamianują.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Nowy Sącz, dnia 7 listopada 1913.

L. cz. C. II. 583/13 (1) (18860)
E d y k t .

Przeciw Stanisławowi Marciniakowi, któ­
rego miejsce pobytu jest niezn ne, wniesiony 
został do c. k sądu powiatowego w Glinia­
n ach  przez Spółkę mleczarską, stow. zarej. 
z ogran. poręką w Wyżnianach, pozew o 
zapłatę  803 kor. 13 hal. zpD.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień 3-1 grudnia 1913, o godz. 
9 przed południem, w tut. sądzie, sala Nr 3.

Celem strzeżenia praw Stanisława Mar­
ciniaka ustanawia się p. Kaliksta Bykow ­
skiego w Wyżnianach kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Sta- 
n :sława Marciniaka w rzeczonej skrawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Gliniany, dnia 14 listopada 1913.

L. cz. O. II. 91213 (5) (18906)
Przeciw Salomonowi Freundowi, któ­

rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 
został do c. k. sądu powiatowego w Bzeszo- 
wie przez Józefa Feiwla w Ezeszowie pozew
0 242 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono ustną 
rozprawę na dzień 15 styczoia 1914, o godz. 
9 rano.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się p. adwokata dr. Herzhafta w 
Ezeszowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt
1 niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy Oddział II. 
Ezeszów, dnia 12 grudnia 1913.

L. cz. O. YI. 646 13 (1) (18975)
E d y k t .

Przeciw nieobjętej masie spadkowej 
bł. p. Ohaji Penner wniesiony został do
c. k. sądu powiatowego w Samborze przez 
Beizlę Penner zam. Flacbs i tow. pozew o
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zniesienie wspólności realności lwh 157 ks, 
gr. gminy Barańczyce.

Na podstawie pozwu wyznaczony zo 
stał termin do rozprawy ustnej na dzień 29 
grudnia 1913, o godz. 8 ran ', biuro Nr. 31, 
sala rozpraw.

Celem strzeżenia praw na wstępie wy­
mienionej pozwanej masy spadkowej ustana 
wia się p. adwokata dr. Adolfa Menkfsa 
w Samborze kuratorem,

Tenże kurator zastępywaó będzie po­
zwaną masę spadkową w rzeczone j sprawie 
na jej koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona 
objętą nie zostanie.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI.
Sambor, dnia 19 listopada 1913.

L. cz. C. I. 1080/13 (1) (18979)
E d y k t .

Przeciw Maryi Stef*, której miejsce po 
bytu jest nieznane, wniesiony został do c. k. 
sądu powiatowego przez Obaję Fischler po 
zew o zapłatę kwoty 478 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyeneye do ustnej rozprawy na dzień 29-go 
grudnia 1913.

Celem strzeżenia praw pozwanej usta­
nawia się p. dr. Zbigniewa Hrełmrowicza 
adwokata w Cieszanowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywsćbędziekurandkę 
w rzeczonej sprawie n* jej koszt i niebez­
pieczeństwo, dopóki ona w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Cieszanów, dnia 23 listopada 1913.

L. cz. C. IV. 390 13 (1) (18997
E dy k t.

Przeciw Danyle Pełechowi z Macoszyna. 
którego miejsce po.-ytu jest nieznane, wnie­
siony został do c, k, sądu powiatowego w 
Żółkwi przez Naścię Pełe.-h w M&eoszynie 
pozew o zapłacenie 340 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wyznacz* no au- 
dyencyę na dzień 24 grudnia 1913, o god 
10 rano.

Celem strzeżenia praw powyższego usta­
nawia się p. dr. Leona Menkesa, adwokata 
w Żółkwi, kuratorem.

Tenże kurator zastępywaó będzie wspom­
nianego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocuika nie zamianuje.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział VI.
Żółkiew, dnia 1 grudnia 1913.

L. cz. Cg. I. 679/13 (1) (18950)
E d y k t .

Przeciw nieobecnemu Michałowi Czub 
synowi Oleksy, przedtem w Poździaczu, wnio­
sła Justyna Pelich zam. Poburka przez adw, 
dr. Palcha w Przemyślu skargę o 2550 kor.

Pierwszą audyencyę wyznaczono na 
dzień 31 grudnia 1913, o godz. 9 rano, w 
w biurze Nr. 26.

Ustanowiony dla strzeżenia praw po­
zwanego kuratorem p. adwokat dr. Maksy­
milian Dawid w Przemyślu, będzie go zastę­
py wać, dopóki się w sądzie nie zgłosi lub 
pełnomocnika nie ustanowi.

C. k. Sąd obwodowy.
Przemyśl, dnia 16 grudnia 1913.

L. cz. C. I. 525,13 ( !) (18991 1—8)
E d y k t .

Przeciw Konrsdowi Kłak, którego miej­
sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do c. k. sądu powiatowego w Nowemsiole 
przez Maryę Ochocka zam. Kłak pozew o 
1000 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyeneyę do ustnej rozprawy na dzień 24 
grudnia 1913, o godz. 8 rano, w niżej wy­
mienionym sądzie.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się p. dr. Edwarda Galla, adwokata 
krajowego w Nowomsiolo, kuratorem.

Tenże kurator zastępywaó będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawm na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k, Sąd powiatowy, Oddział I.
Nowesioło, dnia 17 grudnia 1913.

L. cz. C. II. 199/13 (18986)
E d y k t .

Przeciw Sebastyanowi Półrorakowi ze 
Świlczy, którego miejsce pobytu jest nie­
znane, wniesiony został do c. k. sądu powia­
towego w Głogowie przez Keiłę Miligramową 
jako cessyonaryuszkę Towarzystwa pożyczko­
wego i oszczędności w Głogowie pozew o 
340 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wyznaczoną zo­
stała iiudyoncya do rozprawy na dzień 30 
grudnia 1913, o godzinie 9 rano.

Celom strzeżenia praw tego nieobecnego 
ustanawia się p. adwokata dr. Łacheckiego 
w Głogowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywaó będzie tegoż 
nieobecnego w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i ni?bezpieczeristwo, dopóki on w są­

dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie j Kuratorem jego ustanowiono Szymona 
zamianuje. \ Maja w Chwałowicach,

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II,
Głogów, dnia 16 grudnia 1913.

L. cz. C. I. 870/13 (1) (18988)
Przeciw Andrzejowi Królowi z Żurawi- 

ezek, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do e. k, sądu powiatowego 
w Jarosławiu przez niel. Aóielę Chudzik 
i tow. pozew o ojcostwo i alimenta.

Na podstawie pozwu wyznaczono au­
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 30 gru­
dnia 1913, o godz. 9 przed południem, sala 
Nr. I.

Celem strzeżenia praw wyż wymienio­
nego ustanawia się p. adwokata dr. Stane- 
ckiego w Jarosławiu kuratorom.

Tenże kurator zastępywaó będzie wyż 
wymienionego w rzeczonej sprawie na jogo 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on sam 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika 
aie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Jarosław, dnia 15 grudnia 1913.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
R -zwadów, dnia 24 kwietnia 1913.

L. cz. P. 154/13 (5) (18965)
E d y k t .

Za marnotrawnego uznano Romana 
Kuciaka w Babińcaeh ad Kt-zyweze.

Kuratorom jego ustanowiono Michała 
Byrkę s FedU w Babin cuch ad Krzywcze. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Mielnica, dnia 18 września 1913.

L. cz. L. 16/12 P. 4/13 (18873)
E d y k t ,

Za marnotrawcę uznano Mj.hał-i Dur- 
notę syna Sonia w Opace.

Kuratorom jego ustanowiono Mikołaja 
Ko styk a syna Hrynia w Opace.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Podbuz, dnia 2 kwietnia 1913.

L. cz. C. III. 669/13 (18993)
E d y k t .

Przeciw Grzegorzowi Terleckiemu Za- 
niewiczowi synowi Bazylego, którego miej­
sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do c. k. sądu powiatowego w Starym Sam­
borze przez Herscha Obera, kupca w Chyro-- 
wie, pozew o 222 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 30 grudnia 1913.

Celem strzeżenia praw G zegorza Terle­
ckiego Zaniowieza ustanawia się p. dr. Józefa 
Jaremę, adwokata w Starym Samborze, ku­
ratorem.

Tenże kurator zastępywaó będzie Grze­
gorza Terleckiego Zsniewiczs. w rzeczonej 
sprawie na jego koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki on w sądzie się nie zgłosi lub pełno­
mocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Stary Sambor, dnia 3 grudnia 1913.

L. cz. P. 108/13 (5) (17935)
Wasyl Ostryżniuk z Hostowa, obecnie 

w Ameryce przebywający uznany marno­
trawcą.

Kurator Jan Moskaluk gospodarz z 
Hostowa,

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II, 
Ottynia, dnia 10 listopada 1913.

L. cz. L. I. 11/13 (3) (18925)
E d y k t .

Za umysłowo chorą uznano Krystynę 
Tempińską w Kobylance.

Kuratorem jej ustanowiono Józefa 
Mrożka w Kobylance.

0. k, Sąd powiatowy, Oddział I. 
Goriice, dnia 29 listopada 1913,

L, ez. P. VI. 12613 (18625)
E d y k t .

Za głupkowatą uznano Feigę Akselrad 
w Podhajcach.

Kuratorom jej ustanowiono Nathana 
Aksftlrada, kupca w Podhajcach.

0. k. Sąd powiatowy, OddziM VI. 
Podhajce, dnia 8 lipea 1913.

L. cz. L. 1/13 (3) (18939)
E d y k t .

Za umysłowo chorą uznano Agnieszkę 
Sty cera w Kamieaopolu.

Kuratorem jej ustanowiono Tomasza 
Kotlińskiego w Kamienopolu,

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III 
Winniki, dnia 12 kwietnia 1913.

L. cz. P. VI. 57/13 (3) (18845)
E d y k t .

Za umyłowo chorą uznano Schewę 
Brandwein recte Wiedermann w Knihininie.

Kuratorom jej ustanowiono Saula Lind­
nera w Stanisławowie.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Stanisławów, dnia 27 marca 1913.

L. cz. P. 109/13 (2) (18855)
E d y k t .

Za umysłowo chorą uznano Karolinę 
Armata z Pułanek,

Kuratorem jej ustanowiono Teodora 
A"matę w Pułankach.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Frysztak, dnia 27 listopada 1913.

(18928 1 - 3 )

L. cz. P. V. 113/13 (9) (18765)
E d y k t .

Za chorą na umyśle uznano Eleonorę 
Lorenc, żonę Jana, w Humniskach.

Kuratorom jej ustanowiono Jana Lo­
renca w Humniskach,

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Brzozów, dnia 29 października 1913.

|L .  cz. P. 48/8 (72)
I E d y k t .
f Wskutek śmierci ś. p. Jana Lisowskie-
I go kuratora niowłasnowolnego Karola Lisow- 
\ skiego z Drohobycza ustanawia się dla tegoż 
1 kuratorem Stanisława Zawałkiewicza.
| 0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.

Jarosław, dn a 5 grudnia 1913.

L. cz P. 138/13 (9) (18922)
E d y k t .

Za marnotrawnego uznano Jakóba 
Dietza w Engolsbergu|

Kuratorem jego ustanowiono Jakóba 
Sehtitiera w Engelsbergu.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Dolina, dnia 18 czerwca 1913.

(18853)L. cz. P. V. 122/13 (6)
E d y k t .

Za chorą na umyśle uznano Katarzynę 
Jara, córkę Apolonii, z Domaradza.

Kuratorom jej ustanowiono Mikołaja 
Kurconia w Domaradzu.

0. k. Sąd powiatowy.
Brzozów, dnia 20 listopada 1913.

L. cz. V. 123,-13 (6) (18766)
E d y k t .

Za chorego na umyśle uznano Michała 
Gurgaeza w Woli Orzechowskiej.

Kuratorem jego ustanowiono Franci­
szka Jarosza w Woli Orzechowskiej.

0. k. Sąd powiatowy.
Brzozów, dnia 20 listopada 1913.

L. cz. P. VII. 178/13 (7) (18660)
E d y k t .

Za umysłowo chorą uznano Katarzynę 
Kulczycką Zychaiło w Kulczycach.

Kuratorem jej ustanowiono Semiona 
Kulczyckiego Żychnjłę w Kulczycach.

0. k. Sąd pwiatowy, Oddział VII. 
Sambor, dnia 19 listopada 1913.

L. cz. L. 23/13 (5) (18969)
E d y k t .

0. k. Sąd powiatowy w Żywcu ogłasza, 
że nad Katarzyną Szwedową z Powli małej 
rozciągniętą została kuratela z powodu m ar­
notrawstwa, a kuratorem dla ni;-j ustanowio­
no Józefa Gąsiorka z Rychwałdu,

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Żywiec, dnia 15 października 1913.

L. cz. L. 4/13 (18968)
E d y k t .

Za marnotrawnego uznano Marcina Ka- 
mińskiogo w Chwałowicach.

L. ez. P. 227/13 (18800)
E d y k t .

Za głuchoniemą uznano Karolinę Je ­
ziorską w Żywcu.

Kuratorem jej ustanowiono Franciszka 
Jeziorskiego w Ispio ad Żywiec.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Żywiec, dnia 30 kwietnia 1913.

L. ez. P. VI. 51/13 (9) (18768 1 - 3 )
E d y k t .

Za marnotrawną uznano Annę z Oha- 
ruków 1 śl. Obratowsbą, 2 śl. Worobec z 
Ol-jow-j Korolówki.

Kuratorem jej ustanowiono Hrycia Cha- 
ruka Stefanowego w Olejowej Korołówce.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Horodenka, dnia 23. lipea 1913.

(18391 1 - 3 )L. cz. L. 4/13 (2)
E d y k t .

Dla umysłowo chorego Wojciecha Bo­
chenka zo Sułkowic us/anowiono kuratorom 
Antoniego Bochenka ze Sułkowic.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Myślenice, dnia 1 grudnia 1913.

L. ez. L. 16/18 (18683 1 - 3 )
E d y k t .

Za marnotrawcę uznano Ołekę Syrkę 
w Sieniawie.

Kuratorem jego ustanowiono Mikołaja 
Kuźmińskiego z Sieniawy.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Rymanów, dnia 8 listopada 1913.

(18628)L. cz. P. Ig0/13 (5)
E d y k t .

Za umysłowo niedołężnego uznano Iwa­
na Soło wij a w Chisze wicach.

Kuratorem jego ustanowiono p. Niko­
dema Antoniewicza w Chisze w icach/

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Rudki, dnia 22 sierpnia 1913.

(18622)L. cz. P. 128/13 (1)
E d y k t .

Za umysłowo chorą uznano OhajęLust- 
garten w Skrzydlnej.

Kuratorem jej ustanowiono Ohaima 
Lustgertena tamże.

0. k. Sad powiatowy, Oddział I. 
Mszana dolna, dnia 2 października 1913.

L. cz. P. XVI 2/13 (18923)
E d y k t .

Za marnotrawcę uznano Wasyla Pu 
szaka w Srebaiku.

Kuratorem jego ustanowiono Michała 
Dorosza w Bolechowcach.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział XVI. 
Drohobycz, duia 4 lipea 1913.

(18930)L. cz. P. 147/13 (9)
E d y k t .

Za marno-rawnego uznano Wincentego 
Kurdasa w Juszczynie,

Kuratorem jego ustanowiono Józefa Gi- 
gonia w Juszczynie.

0. k. Sąd' powiatowy, Oddział I. 
Maków, dnia 27 listopada 1913.

L. cz. P. VI. 49/13 (6) (17258 1 - 3 )
E d y k t .

Justynę z Popadmków Łypka z Kunisowioc 
uznano marnotrawną, a kuratorem jej usta­
nowiono Jacka Popadiuka s. Hnata z Kuni- 
sowiec.

0., k. Sąd powiatowy, Oddział VI.
Horodenka, dnia 26 czerwca 1913.

(18849)L. cz. L. 20/13 (6)
E d y k t .

Za marnotrawcę uznano Iwana Zachar- 
c-zuka w Ameryce.

Kuratorem jego ustanowiono Jacka 
Mazurka, roi; ika w Przewodowie.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Bełz, dnia 4 listopada 1913.

L. cz. P. 128/18 (5) (18667)
E d y k t .

Za marnotrawił ego uznano Iwana Szczu­
ra w Łopusznicy.

Kuratorem jego ustanowiono Hrycia 
Hnatów w Łopusznicy.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Dobromil, dnia 18 stycznia 1913.

f i r m y .
H. en. 3>ipir. 693/13 Ctob. IV. 42 (18826) 

O r o j o m e H e .
H j. K . C j ą  O K p y a c H H H  h k o  T o p r o B e ^ B -  

h h h  b  U e p e M H m j m  o r o j i o m y e ,  m ,o  27 h c o b t h h  

1 9 1 3  B n n c a H O  p e e c T p y  /p n n  c T O B a p m n e H B  

3 a p iÓ K 0 B n x  i  r o c n o p ,a p c K H x  n p n  <J> ip iri: „ H a -  
p o ,a ,H H H  c T O B a p n m o H e  3 a p e e c T p o B a H e  3

o Ó M e a c e H o r o  n o p y i c o i o  b  M e ^ n n , ! ,  m ,o  H a  s a -  

a . i b H n x  a ó o p a x  m i e n i u  p p n  4 .a io T o r o  1912 
B H Ó p aH O  H a  M i c n e  M n K o . i a H  J L o Ó H H e n K O r o

u .a eH O M  y n p a B H  ł B a H a  E y i c a ,  r o c u o f l a p a  b  
M eflH ifi.

nopeMHnMB, 11 rpy/i/HH 1913.

H. en. 3>ipju. 993/13 Cxob. I I I  103 (18658) 
O n o B i m e H G .

BnHcaHO ą o  peecTpy CTOBapumeHB aa- 
Po6icóbhx i rocno^apcKHX, m,o nu aa3i/i,aHK 
Pa,a;H Ha^aripaiouoi ToBapncrsa Chuikh ą j l z  
3Óy-xy x y / i;o6h, CTOBapnaieHu sapeecTpoBaHo- 
ro 3 oÓMeaceHoro nopyKoio b  TepHonorra 
AHa 14 Mapxa i 10 ^hhhh  1913 b juicge
BacHJUi Mapn/HHKKa i M /jeCTa EaunHBCKO- 
ro BuópaHO o. TpcropHa CicacKOBoro, rp.
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KaT. napoxa b KyTKiBijax Hauan&HHM ji,h 
peKTopoir, a OireAAHa Eopo,a;i6BH>ia eaieu. 
^ a p e K T o p a  h ik o a h  H a p o ^ H o i b  ^ e H a c o B i  K a -  

caepoM.
L (. k . C y f l  OKpyacHHH a k o  T o p r o B e n B H a n

BiAĄŁa II.
T e p H o n in B , p n x  7  n a /i ,o n a c T a  1 9 1  o .

U  ,cn. t&ipM. 1 4 7 8  Ctob. I. 8 0  ( 1 8 * 0 6 )
S am a i ^o^aTKH & o B aacaaax Bace (JńPM 

C TO B apanieH B .
B n a c a H o  b  p eeeT p i C TO B apaiueH L 3a- 

P o 6 k o b h x  i r o c n o fla p c K H X .
O ciflO K  c T O B a p a u ie n f l: K y n a K iB .
cpipMa 3B yaaT t: Kaca 3aflaTK0Ba „Ha- 

f l ia "  b  K y A B ico B i, c r o B a p a m e H e  3 a p e e c rr p o -  
B aH e 3 oÓ M eaceH oio n o p y K o io .

L  U neH a ^apeKpai BHCTynana : IeaH  
PacTBBeUKaa, A n^pia TaTyx, o. I b  aa Kap- 
neBaa, Hocaij) EaacapoB au, o. CeBepaHMa- 
piopaK i CaMeoH KnaMKeBan.

2. UAeHama flapeKpai BaópaHi: A a  
,3,pea TaTyx i i o h o b h o , a Kpin t o t o  : /(iiaTpo  
„ T o 3 h h b c k h h  c h h  EteTpa, Cie^aH l l la x  3a- 
CTynHaKOMj MaKona TopnK, MaKona X y- 
ą h h , MaKona Ciiara, Bci rocno/iapi b  Ky-
AHKOBi.

^ a T a  B n a c y : 8  m c o b t h a  1 9 1 8 .
E(, k .  CyA K paeBB H  a k o  T o p r o B e A B n n a

Bi^iA IV.
J I& b Ib , / i;h a  3 0  cepnHA 1 9 1 3 .

L. cz. Firm. 541/13 Pojed. Eg. A. 196
(18427)

Wpis do rejestru handlowego firmy 
pojedynczej.

Należy wpisać do rejestru handlowego 
dla firm pojedynczych.

Siedziba firmy: Biecz.
Brzmienie firmy: Oh. Korzennik, han­

del jajami (Eier-Export) w Bieczu.
Przedmiot przedsiębiorstwa : handel ja­

jami.
Właściciel : Ch. Korzennik.
Dzień w pisu: 29 listopada 1918.

0. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 
Oddział IV.

Jasło, dnia 22 listopada 1913.

L. cz. Firm. 546/13 Pojed. Rg. A. 200
(18720)

Wpis do rejestru handlowego firmy 
pojedynczej.

Należy wpisać do rejestru handlowego 
dla Brm pojedynczych.

Siedziba firmy: Warzyce.
Brzmienie firmy: Wolf Wagschal.3 
Przedmiot przedsiębiorstwa: Wyszynk 

trunków spirytusowych w Warzycach. 
W łaściciel: Wolf Wagschal.
Data w pisu: 29 listopada 1913.

0. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 
Oddział IV.

Jasło, dnia 22 listopada 1913.

L- cz. Firm. 430/13 Rg. A. 4 (18224)
Wykreślenie firmy.

Z rejestru Oddział A. wykreślono.
Siedziba firmy : Dębowiec.
Brzmienie firmy : Poddzierżawa propi- 

nacyi w Dębowcu i w Łazach dembowieckich 
N. Jortner.

Przedmiot przedsiębiorstwa: Poddzior- 
żawa propinacyi w Dębowcu i w Łazach 
dembowieckich.

Skutkiem zwinięcia przemysłu.
Data wpisu : 27 sierpnia 1913.
C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Jasło, dnia 23 sierpnia 1913.

L. cz. Firm . 146/13 Sto w. I. 1 (17001)
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i goapodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Sanok.
Brzmienie firm y: Powiatowe Towarzy­

stwa zaliczkowe w Sanoku.
Zastępca członka dyrekcyi Ludwik 

Eydziatowicz wystąpił.
Wybrany zastępcą członka dyrekcyi 

Tomasz Rozum z Sanoka.
Data wpisu: Sanok, 20 sierpnia 1913.
0. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Sanok, dnia 14 sierpnia 1913.

L. cz. Firm. 249/13 Stow. II. 34 (18223)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Należy wpisać w rejestrze stowarzy­

szeń zarobkowych i gospodarczych przy fir­
mie : Spółka oszczędności i pożyczok w Bóbr- 
ce koło Krosna, że człońkowie zarządu Mar­
cin Kurek i Kazimierz Szydło ustąpili a w 
miejsce ich wybrano członkami zarządu 
Franciszka Kurka, gospodarza w Bóbrce i 
Antoniego Szydło, gospodarza w Niżnej łące.

Data wpisu: 15 maja 1913.
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

Oddział IV.
Jasło, dnia 10 maja 1913.

L. cz. Firm. 170/13 Stow. II. 110 (17538) i 
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Sufczyn. 
Brzmienie firm y: Spółka oszczędności 

i pożyczek w Sufczynie.
Z zarządu wystąpił Jan Król.
Wybrano członkiem i przełożonym za­

rządu Władysława Uzieja, nauczyciela szkoły 
w Jasienicy.

Data wpisu: Sanok, 16 paździeenika
1913.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Sanok, dnia 8 października 1913.

L. cz. Firm . 424/12 Rg. A. 7 (17904)
Należy wpisać w rejestrze dla Firm. A. 

pojedynczych.
Siedziba firm y : Ustrzyki dolne.
Brzmienie firm y: Gerschon Honig.
Zmiana firmy na: Gerschon Honig w 

Ustrzykach dolnych, interesa pieniężne i 
handel drzewTem.

Przedmiot przedsiębiorstwa: dotąd in­
teresa pienężne.

Data wpisu: Sanok, 30 sierpnia 1913.
0. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Sanok, dnia 21 sierpnia 1913,

L. cz. Firm. 1337/13 (16868)
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisanych 
już w rejestrze handlowym firm pojedynczych 

i spółkowych.
Do rejestru firm spółkowych wciągnię­

to co następuje:
Siedziba firmy: Rzeszów.
Brzmienie firmy: Wyroby betonowe i

cementowe Piotr Emilewicz i Ska w Rze­
szowie.

Dotychczasowy przedmiot przedsiębior­
stwa : Wyroby betonowe i cementowe.

Wystąpił spólnik Adolf Sumper, który 
swój udział w tej spółce odstąpił swej żonie 
Maryi z Bilińskich Sumperowej w Rzeszowie 
aktym notaryalnym z daty Rzeszów 18 lute­
go 1913 L. R. 5367.

C. k. Sad obwodowy jako handlowy 
Oddział IV.

Rzeszów, dnia I I  października 1913.

L. cz. Firm. 1441 13 (16870)
0. k. sąd obwodowy jako handlowy w 

Rzeszowie zarządza na dniu dzisiejszym wpi­
sanie do rejestru handlowego dla stowarzy­
szeń zarobkowo-gospodarczych przy firm ie: 
Ohrześciańska Kasa oszczędności i pożyczek 
w Rzeszowie, stowarzyszenie zarejestrowane 
z ograniczoną poręką, że na posiedzeniu Ra­
dy odbytem w dniu 6 października 1913 
wskutek rezygnacyi dyrektora Antoniego Zu- 
lińskiego wybrano w jego miejsce dyrekto­
rem Edwarda Wróblewskiego, emeryt, kie­
rownika szkoły 4-klasowej w Rzeszowie.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 
Rzeszów, dnia 1 listopada 1913.

L. cz. Firm. 166/13 Poj. I. 126 (18576)
Wykreślenie firmy.

Z rejestru należy wykreślić.
Siedziba firmy: Stary Sambor. 
Brzmienie firmy: Jędrzej Twardowski, 

przedsiębiorstwo fiakierskie w Starym Sączu. 
Z powodu zwinięcia przedsiębiorstwa. 

C. k. Sąd obwodowin jako handlowy, 
Oddział IV.

Nowy Sącz, dnia 19 kwietnia 1913.

L. cz. Firm. 1451/13 (16621)
0. k. sąd obwodowy jako handlowy w 

Rzeszowie zarządza na dniu dzisiejszym wpi­
sanie do rejestru handlowego dla stowarzy­
szeń zarobkowo gospodarczych przy firmie: 
Towarzystwo zaliczkowe „Szczęść Boże" w 
Kolbuszowej, stowarzyszenie zarejestrowane 
z nieograniczoną poręką, że na zwyczajnem 
walnem zgromadzeniu członków odbytem w 
dniu 28 października 1913 uchwalono zmianę 
§ 2 statutu Towarzystwa.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 
Rzeszów, dnia 1 listopada 1913.

U -  c n . 4 > ip a  709/13 Ctob. VIII. 52 (18827
1 - 3 )

O n o B i m , e H 6.
I ( .  K. C y f l  OKpysKHHH AKO TOprOBeAA- 

hbb b H e p e M a m n a  o r O n o m y e , m;o 15 n a ^ o -  
n a e T a  1913 B n a c a H o  b p e e c r p i  pna  CTO B apa- 
m eHA 3 a p i6 K O B a x  i  r o c n o f la p c K a x ,  ru;o Ha 
ni^,cTaBi cTaTyia 3aBA3ancj ca 22 skobtha 
1913 cT O B a p a m eH e r o c n o ^ a p c K o  Kpe^HTOBe 
o 6in,eCTBO nT p y ^ “ , C T O B apam eH e 3 a p e e e T p o -  
B aH e 3 o r p a H H u e n o io  n o p y K o io  b M a m n a -
THStaX.

O ic p y r  cT O B ap am eH A  cTaHOBHTA r p o -  
jua^a MamAATHue.

M a c  icTHOBaHA H e e  oÓ M eaceH aa. 
Il/iA ero  C T O B apam eH A  e :
a )  B iynoB aTH , a p e H ^ y ja a T a  i  H aaM aT a  

rp y H T H  i  6y flH H K a  b  n j n a  B e ^ e n a  c u ia b h o -  
r o  r o c n o f la p c T B a  c h ia b h h m h  eajiaM H  A a m e  
c b o i x  HAeHiB i  A H m e b  'fx x o e e n ,

a) KynoBaTa, apeH^yBaTH ł HaaMaTa j 
f p y  h t h  i  6 y p h h k h  b  n f ia a  B e^ eH A  cn in A H o -  
r o  r o c n o ^ a p c T B a , c n in A H a M a  ca a a M H  A a m e  
p n a  c b o ix  n n e m B  i  H a n ie  b  i x  x o c e H ,

6) ńyflOBaTH, KynoBara, upo^aBaTH i  
Bi ;̂/i,aBaTH b  HaeM flOMa p o  iiemKaHt B3rAA- 
ą h o  no o ^ h  HOici iremKaHA,

b )  yp aflS K yB aT H  c K n a f la  (M a ta 3H H a)  
3H apA fliB  r o c n o f la p c K H x , H aB 03iB , 3 6 ia ca , H a- 
c i h a  i  aH m ax a eM A e n n o fliB  ą a a  c b o ix  n a e -  
HiB i  b i x  x o c e H ,

r )  n p o B a flH T a  pjia. c b o i x  n a e m B  i  b  
i x  x o c e H  T o p ro B A io  c p e f lC T B a n a  h o h c h b h  i  
n p e^ M eT a ju a  noTpiÓHHM H p jin  f lo ir a m H o r o  i  
piA bH H H oro r o c n o ^ a p c T B a , H p o n a c a y  i  o e o ó a -  
c t h x  n o T p e o  c b o i x  n a e H iB ,

3 a a M a T a  cA  n ep oT B opioB aH eM  n p o -  
AyK TiB r o c n o rą a p c K H x  c b o ix  n n eH iB  i  n p o -  
flajKHH) uaeH aM  BH T BopiB c b o ix  H A em B ,

e )  ypAĄAcyBaTH m a h h h  p o  HeaeHA 3Ói- 
5Ka CBOIM HAeHSM,

5K) BapOÓAATH CHAaMH CB01X HAeHiB
3H a p A ^ a  r o e n o f la p c K i  i  b c a i u  Ą p y r i  n p e f l -  
MeTH, n o T p ió m  p o  p e i i e c n a  i  H p o n a c a y ,  a k  
i  p o  o c o ó a c T o r o  y a c a T K y  CBO'ix n a e m B ,

3) H a ó y  B aT a i  y ^ e p a c y B a T a  3 n a p A fla  
r o c n o ^ a p c K i i  B i^ ^ aB aT H  I x  p o  y a c a T K y  n e -  
pe3 HaeM cb o im  uaeHaM,

i)  n p a a M a T H  K a n ir a A B  po  o ó o p o T y  3a  
ycAOBAeHHM  onpopeH T O B aH eM  b  x o c e H  c b o ix  
HAeHiB,

k )  y f liA A T a  A a m e  c b o im  AAeHaM ^ e m e -  
b b x  i  n p a c T y n H H x  H03HHOK H a n i^ H e c e H e  Ix  
r o c n o ^ a p c T B a  a 6o  npoM H C A y.

Ji, B e c T a  MOAOHHy c n iA K y  p jlR  CB01X 
HAeHiB,

E tep m a M H  u A eH aM a 3a p a ^ y  c y n . :
1 . O . M o c a $  IIIa H A p o B C K ia , r p .  KaT. 

n a p o x  b  M am A A T H uaM , a k o  ^iA O B O ^naK ,
2. Teoflop TaóiH, rocno^ap b  MamAA- 

THŁi a x  Atco K a c a e p ,
3. HasiTa ^ o p o m ,  r o c n o ^ a p  BM anua- 

THUaX, AKO KHHrOBO^,en,B.
CTOBapameHe ni^nacye c a  b  t o h  c h o -  

ci6, mo ni/i; nenaTKoro ę[)ipMH KAa^e CBifi 
ui^nac ą b o x  h a c h I b  ynpaBH

E c T y n H a  on A a-ra  U A eH a b h h o c h t b  2 
K op ., a  y Ą iA  20 K o p . O ą o h  HAeH M oace  
M aT a S iA tm e  a k  1 yp is .. pin. M oacna B n»ia-  
t h t h  a6o B i/ ip a 3 y  a6o H a a n i3 H if im e  p o  p o  
K y uB ep T tp iu H H M H  p aT aM a m °  H aŹ M eH m e  
n o  5 K op. I l e p m a  p a T a  M y c a T t  ó y T a  BUAa- 
u e n a  n pa B eT y n A eH io  p o  c n iA K a ,

H a c h h  C T O B apam eH A  Bi^BiuaiO TB 3 a  
3o6oB A 3aH A  C TO B apam eH A  H e A a m e  c b o im h  
y ^ iA a M B , a A e  KpoM Toro n aK oac /i, a  a b  m oro  
KB OTOK) PO TpHKpO 1'HO'i BHCOTH SaABAeHOrO
j p i n y ,  o  c k I a b k o  H a n o K p a i e  3o6oB A 3aH B  
CTO B apam eH A  H e BHCTapuHBÓa MaeTOK c t o -  
B a p a m e H A  b c . iy u a r o  e r o  A'iKBi/i;an,Hi 060 
y n a ^ K y .

orO A om eH B  C T O B apam eH A  C A yacaT B  
TaÓAMUA B ABOKaAH C TO B apam eH A . OrOAO- 
m e a A  3 a r a A t n n x  3 6 o p iB  Mae c a  K p ią  T o r o  
UO/iaTH po  BiĄOMOCTH H AeHiB pOaiCAaHBM  
oóiacH H K a, a ó o  o ^ H o p a n c B  > o r o A o e a T H  b  
o ^ n i a  3 a b b I b c k h k  n a c o n a c a n ,  A K y 03H a  
UHTB H afl3H paiO A H H  COB1TB i  TO B OÓOX 
C A yuaA X  m °  H aaM eH m e Ha b icIm  a h I b  ne- 
p e Ą  p e u a H p e M  o ó m o r o  co Ó p a H ia .

Ilep eM H acA B  8 n a ^ o A H c T a  1913.

L. cz. Firm. 386/13. Stow. 11.584 (18356)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Uchwalono i wpisano do rejestru sto­

warzyszeń zarobkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Buczacz.
Brzmienie firm y: „Escompte Gesell-

schaft fur Handel und Gewerbe mit beschrank- 
terH aftung“, po polsku: „Towarzystwo eskon- 
towe dia handlu i przemysłu stowarzyszenie 
zarejestrowane z ograniczoną poręką".

Członek dyrekcyi w ystąpił: Henryk 
Edelstein.

Członek dyrekcyi wybrany: na walnem 
zgromadzeniu 25 maja 1913 Eliaser Eisen- 
berg: kupiec w Buczaczu, który podpisywać 
będzie firmę pełnem imieniem i nazwiskiem.

Data wpisu: 9 września 1913.
C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy 

Oddział II.
Stanisławów, dnia 9 września 1913.

L. cz. Firm  613 Stow. III. 2613 (14702)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Uchwalono i wpisano do rejestru sto­

warzyszeń zarobkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Koropiec (Po­

tok złoty).
Brzmienie firmy: „Towarzystwo oszczę­

dności i kredytowe w Koropcu, stowarzysze­
nie zarejestrowane z ograniczoną poręką", 
po niemiecku „Spar und Credit-Verein in 
Koropiec registrirte Genotsenschaft mit be- 
schriinkter Haftung".

Członek dyrekcyi ustąpił: Dr. Edward 
Pelzner.

Członek dyrekcyijwybrany: na zwy­
czajnem walnem zgromadzeniu członków dnia 
12 lutego 1912 Mendel Kriegel, właściciel 
realności w Petlikoweach starych, który pod­
pisywać będzie firmę stowarzyszenia pełnem 
imieniem i nazwiskiem.

Zmiana statutu w przepisach §§ 23, 
27, 39 i 44 uchwalona na nadzwyczajnem 
walnem zgromadzeniu członków dnia 14 
marca 1912, z których § 44 opiewać będzie, 
że udzis ł każdego członka oznacza się naj­
mniej na 25 kor., a najwięcej na 100 kor.

Data wpisu: 2 sierpnia 1913.
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

Oddział II.
Stanisławów, dnia 2 sierpnia 1913.

L. cz. Firm . 703/18 poj. I. 341 (14712)
Zmiany odnoszące się do wpisanych już 

w rejestrze handlowym firm pojedyńczych. 
Do rejestru firm pojedyńczych wcią­

gnięto co następuje:
Siedziba firmy: Stanisławów.
Brzmienie firmy: „Leibisch Bernstein" 

dotychczasowe mylne prostuje się na „L. 
Bernstein".

Dzień wpisu: 22 sierpnia 1913.
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział II.
Stanisławów, 22 sierpnia 1913.

L. cz. Firm. 236/12 Poj. I. 384 (18355)
Wykreślenie firmy.

Z rejestru firm pojedyńczych na pod­
stawie uchwały wykreślono:

Siedziba firm y: Starunia (Sołotwina).
Brzmienie firmy: Markus Leib Spiegel 

właściciel kopalni w Staruni.
Przedmiot przedsiębiorstwa: kopalnia 

wosku.
Wykreślenie firmy : następuje wskutek 

niewykonywania przedsiębiorstwa.
Dzień wpisu: 18 września 1913.

0. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział H.

Stanisławów, dnia 18 września 1913.

H. cn. 4>iPM. 1301 Ctob. III . 258 (18809)
3m1hH i pop&TKB po BHHOaHHX BIKe <j)iPM 

CTOBapameHA.
BnHcaHO b peeeTpi CTOBapameHA aa-  

pOÓKOBHX i rOCHOflapCKHX.
OcijąoK C T O B apam eH A : K a p iB .
t p ip n a  3B yH H T B : C n iA K a  o m a ^ H o c T a  i  

H03HUOK, C T O B apam eH e u a p eecT p o B a H e  s  o 6- 
H eaceH oro n o p y K o io .

1. Mach ^apeKn,ai BacTynaB: Ibkh 
E e p H a p ji,.

2. Machom ^apeKuai BaópaHań: Tpan^ 
EoflHapuyK, pinBHHK b KapoBi.

^laTa B nacy: 26 cepnHA 1913.
E(. k. C yp  KpaeBaS ako ToproBeABHań 

BiflĄlA IV.
JlBBiB, ;̂ha 20 cepnHA 1913.

CH cn. 4>ipM . 654/13 C t o b . II. 199 (18896) 
3 m1h h  i  /i;oflaTKH ^ o  BnacaHax bsłto <J)ipM 

C TO Bapam eH A .
B n a c a H o  po  p e e c T p y  3 a p o 6 K O B a x  i  

r o c n o /i;a p c K H x  CTO B apam eH A .
OcI/i,ok C TO B apam eH A  : BiAa k o a o  H o p T -

KOBa.
^ ..p M a  3 B y u h t b  : C n iA K a  o m a ^ n o c T a  i  

n o  a a  u o k  b  E iA iń  k o a o  H o p iK O B a , cT O B ap a-  
m e n e  3 a p e e c T p o B a H e  3 oÓM eaceHoro n o p y K o r o . 

U n e H  ^ a p e u n a i  B a c T y n a B : H aK O A a
Koce,

HneHOM f la p e K n ,a i BaópaHHa Ha 3araA Ł -  
h h x  3Óopax Bi^6yTax ąhh  20 h b b It h a  1913 
HaKOAa Ea3amaH, rocno^ap b  Einift.

^ a r a  Bnacy: 3 n a f lo n a c T a  1913.
U , K. Cyfl OKpySKHHÓ AKO TOprOBeAAHHft

B i^ Ą lA  II.
H op T K iB , pRX 28 5KOBTHA 1913.

H . c n .  4>ipM . 1434 C t o b . II. 350 (18811)
3 M ia a  i  flo^aT K H  ^ o  B n a e a H a x  B ace $ ip M  

CTO Bapam eH A .
BnacaHo b  p e e e T p i  CTO Bapam eH A 3a -  

P o 6k o b h x  i rocno^apnax
O ci/ąoK  C T O B apam eH A : T iA B n e .
H>ipMa 3B y u h t b  : CniAKa oma^HocTa i 

no3H H 0K , C T O B apam eH e 3 a p e a c T p u B a H e  3 o 6 - 
M eaceH oio nopyKoio.

1 . U n e H  f la p e K u a l  B a c T y n a B :  H cako  
Ma3ypaK.

2. Machom ĄHpeKmai BaópaHaó: One- 
K ca CMc-TaHa, r o c n o ^ a p  b  X o x A O B i.

y l,aT a Bnacy : 8 s k o b t h a  1913.
D j. k . C y A  KpaeBHa a k o  T op roB eA A H a& , 

Bi ,̂ji,lA IV.
•Zl&BiB, pHX 30 B e p e cH A  1913.

U c n . 4>ipM . 3 3 1 /1 3  C t o b .  II. 2 6 4 3  ( 1 8 7 3 8 )  
3 m 1 h h  i  ji,oj!;aTKH po  B n a c a H a x  B ace <})ipM 

CTO B apam eH A .
y x B a n e H e  B n a c a T a  b  p e e e T p i CTOBa­

p a m e H A  3apo6K O B H x i  r o c n o ą ,a p c K H x .
O b ib o k  C T O B ap am eH A : Many i b h h h  

(^eAATaH).
‘P ip M a  S B y n H T B : C n iA K a  o m a ^ H o cT H  i 

H03HAOK b  M aK yA H H H H ij C T O B apam eH e s a -  
p e e c T p o B a H e  3 neoÓ M eaceH oro n o p y K o io .

M a c h a  ^ H p e K p a i B a c T y n a A a :  ^ p . Bo- 
AOj^aM ap r A y n K e B H H , o . M a x a Ź A O  T a H y -  
m eB C K a a , H>e/i,op T aB p an fO K .

Uaohh flapeKnal BafipaHi Ha aaraAA-

„Gazeta Lwowska" Nr. 294 z dnia 24 grudnia 1913.
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j h x  s6opax r u r  29 ntBiTHa 1918 o. A m -  
KcaH^ep JlypiB, ccrpy^aaK  b MHKy.ua gcsrHi, 
łBaH Oay^uaK, roeno^ap b MnKy.iHHHHl i 
Xb&h H ohobhh, ToiKe roeno^ap b MaKy.iH- 
h hh i, KOTpi ifiipny Sy^yTB ni^nraySm ra  
dobhhm iMeHea . H13BHCKOH a OnyTuaK 3 
^o^aTKOM e. Hhko.uh a IIonoB aa s aoąb t-  
kom c . Maxaa.a:a.

/(a r a  B aacy : 17 hcobthh 1913.
I I . K. C y #  OKpySKHHH HKO TOprOBeylBHHH

Bij^Ła II.
CTaHiCviaBiB, ^hh 18 jkobteh 1913.

U .  e n  * ip M . 6 4 7 /1 8  C t o b . I I .  3 8  ( 1 8 8 1 9 )
3m uih  i  ^o^aTKH B i^H oenai c a  flo BnacaHiix 
B5Ke b  peeeTpi ToproBajibHiM tpipai aapiÓKO 

b h x  i  roenoflapeKHx cToBapameiib. 
BnaeaH o ąo  peeeTpy sapi§KOBHx i ro- 

e n o f la p e K H x  CTO BapH m eH b.
O cI^ o k  eToBapHineHfl: XopocTKiB. 
4>ip»ia spyiHTb : PycBKHH Hapo^nan  
„IIoMia“ b  XopocTBOBi, cTOBapameBe 

sapeecTpoaaHe s oÓMeaceHOK) aopyKOio.
B H C T yaH B  łB a H  U o p H H H  e . T p H H K a, 

łtaeaep i Aa^,pyx Cmbjib, KHaroBo^ept.
M .ie H a  p a p e K p a i  B a d p a H i H a a a r a .iB -  

HHX 3 6 o p a X  B ip 6yT H X  J/H S 5  HCOBTHH 1 9 1 3  
łB a H  M o b l h h  e . T p a H K a  ao a o B H O  K aeu ep oM  
a  K H H roB o^ peM  B a e a . u  B o p o H B K  e . M a T B ia , 
r o e n o p a p  b X o p o eT K O B i

^ a i a  B n H e y .  3  n a p o j i a c i a  1 9 1 8 .
I ] ,. k . C y p  OKpyacHHH h k o  T o p r o B e .iB H a a

B i  a p i . i  II.
M opT K iB , pH H  2 8  5KOBTHH 1 9 1 3 .

H. en. 4>ipH. 198/13 Ctob.. II. 14 (18729)
3uiHH i popaTKH ąo BnaeaHHX Bace (JńpM 

eTOBapaireHB. 
yx.aa.ieHO BuaeaTH po peeeTpy aapoó- 

k o b h x  i roenopapeKHX eTOBapaiaeHb.
O eipO K  c T O B a p a n ie H H : K o i ia p iB  ( U u -

jih h ) .
4>1pMa 3ByHHTB . U OCHOpapCKO-MO.IO- 

aapcKa Cni.iKa, CTOBapameHe BapeecTpoBaHe 
3 oÓMeacenoio nopyKoio b KonapoBi.

JLieH papeicpai BHCTynHB: PoiiaH
M h k h t io k j

UaieHOM pHpeKpHi BafipaHaS Ha sara.i&‘ 
h h x  BÓopax BipCyTi x pHH 15 aioToro 1913 
ńoea<ł> CaHBHHiuHH, KOTpoó Gjpja ifiipny 
mpnacysaTH hobhhm iMeHea i h33bhckoji. 

jĄara BHHCy : 20 BepecHH 1913,
I],. K. Cyp OKpyaCHHH HKO TOprOBe.lBHMH

BippLa II.
CTaHicjiaBiB, pHH 20 BepeeHH 1913.

H. cn. 4>ipM. 499/13 C t o b . I. 1761 (18739)
3aiHH i popaTKH po BnacaHax Bace (jńpM 

croBaparaeHŁ.
YxBaj>eHo BaaeaTH b  peeerpi c T O B a -  

paraeHB aapaÓKOBaa i roenopapcKHx.
OeipoK eTOBaparaeHjs: HapBipHa.
4>'pM a B B y a a T t : H o B iT O B e T o sa p a c T B O  

r o e n o p a p cK O -K p ep a T O B e „ P y e K a a  H a p o ^ H a a  
( Ą i iU ,  C T O B apam eH e sa p e e e T p o B a H e  s  oÓMe- 
a ceH o io  n o p y K o io .

MaeH papeKpHi BHeiynHB: O . ,Ą m h -  
Tpo Ba SHHK.

MaeHOM papeK-pai BaópaHaó Ha saei 
paHm PapH Hapsapaioioi BipfiyTia p n a  1 
pbBiTHH 1913 łBaH J Ih jih k , HapopHaa yvta- 
Teat b HapsipHiS, KOTpaa h o b h h m  iaeHeM 
i HasBHCKOM óype cfńpMy lipnHeyBaTa.

^ a i a  B n a c y  : 3 m c o b t h h  1913.
P (. k . C y p  oKpyacHHH jsko ToproBe;i&Haa

Bippia II.
CraHicjiaBiB, pHH 3 sk o b t h h  1913.

L. ez. Firm  819/13 Stow. 1. 328 ( L6350)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Uchwalono i wpisano do rejestru sto­

warzyszeń zarobkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Ottynia.
Brzmienie firmy: „Towarzystwo kredy­

towe i eakontowe dla handlu, przemysłu i 
gospodarstwa w Ottynii, stowarzyszenie za­
rejestrowane z ograniczaną 5cio krotną po- 
rgką, po niem ieclu: „Kredit und Escompte 
Yerein fur Handel Gewerbe und Wirtsohaft 
in Ottynia, registrirte Genossensehaft mit be- 
schrSnkter fiinf facher Haftung".

Zmiana statutu: uchwalony na walnem 
zgromadzeniu członków dnia 24 czerwca 1913 
w przeważnej ezgśei przepisów, z których 
ogłasza się.

Celem stowarzyszenia je s t : wspieranie 
przedsiębiorstw handlowych, przemysłowych 
i stanu gospodarczego członków stowarzysze­
nia, udzielanie w tym celu członkom kre­
dytu na umiarkowany procent za pomocą
wspólnego kredytu wszystkich członków, za­
kładanie, wspieranie stowarzyszeń kupiecko- 
handiowych i przemysłowo-rękodzielniczych, 
jak stowarzyszeń surowcowych, magazyno­
wych, wytwórczych i warstatowych, wreszcie 
wpływanie jako wspólne miejsce obrotu pie­
niężnego na poprawę stosunków finansowych 
członkó w

D yrekcja składa się z trzech osób:
dyrektora kierującego, skarbnika i kontro­
lera, których wybiera walne zgromadzenie 
na przeciąg lat pięć, a jeśliby wybrano czwar­

tego dyrektora, to tenże będzie zastępcą dy­
rektora kierującego.

Dyrektorami wybrani zostali na Wal- 
! nem zgromadzeniu dnia 28 stycznia 1911 na 
przeciąg lat sześć ponownie : Izrael Premin- 
ger dyrektor kierujący, Hersch Silberherz, 
Samuel Binzler i Samson Fróhlieh.

Ogłoszenia zwykłe będą afiszowane w 
lokalu stowarzyszenia, a ogłoszenia walnego 
zgromadzenia będą publikowane przez afiszo­
wanie w lokalu i w siedzibie stowarzyszenia, 
a nadto przez jednorazowe ogłoszenie w je­
dnej z gazet codziennych wychodzących we 
Lwowie lub w któremkolwiekbaudź innem 
większem mieście w kraju.

Data wpisu: 3 października 1913.
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział II.
Stanisławów, dnia 3 października 1913.

L. cz. Firm . 436/13 Stow. I. 605 (18749)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Złocz6w.
Brzmienie firm y: Towarzystwo eskon- 

towe i kredytowe w Złoczowie, stowarzysze­
nie zarejestrowane z ograniczoną poręką.

Członkowie dyrekeyi w ybrani: Samuel 
Zwerdling, dyrektor wskutek rezygnacyi przy­
jętej przez radę nadzorczą 1 września 1913.

C. k. Sad obwodowy jako handlowy, 
Oddział II.

Złoczów, dnia 31 października 1913.

L. cz. Firm . 508/13 Stow. I. 307 (18583)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń zarob­

kowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Kamionka stru- 

miłowa.
Brzmienie firmy: Spółka spożywcza w 

Kamionce strumiłowej, stowarzyszenie zare­
jestrowane z ograniczoną poręką w likwi- 
dacyi.

Wpisy szczegółowe (rozwiązanie, wybór 
likwidatorów): Uchwałą walnego zgromadze­
nia przez likwidatorów zwołanego 23 czer­
wca 1913 zostało to stowarzyszenie likwida- 
cyą zakończone i rozwiązane i wskutek tego 
zarządza się wykreślenie firmy. Księgi tegoż 
stowarzyszenia zostają w przechowaniu by­
łego likwidatora Maksymiliana Czernika, st. 
inżyniera Wydziału krajowego w Kamionce 
strumiłowej.

0. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 
Oddział II.

Złoczów, dnia 17 listopada 1913.

L. cz. Firm . 313/13 Stow. I. 679 (17228)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Załoźce.
Brzmienie firmy: Towarzystwo kre­

dytowe „U nia“, stowarzyszenie zarejestrowa­
ne z ograniczoną poręką w Załoźcach.

Zmiana sta tu tu : § 61 dotychczasowego 
statutu zmieniło uchwałę swą Walne zgro­
madzenie dnia 16 marca 1913,, który to § 61 
opiewać będzie wedle brzmienia zawartego 
w protokole uchwał tegoż zgromadzenia.

Data wpisu: 7 października 1913.
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

Oddział II.
Złoczów, dnia 7 października 1913.

L. cz. F irm  375/13 Stow. I. 537 (17068)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Torhów.
Brzmienie firmy: Towarzystwo kredy­

towe w Torhowie stowarzyszenie zarejestro­
wane z ograniczoną poręką.

Zmiana s ta tu tu : Nadzwyczajne walne 
zgromadzenie stowarzyszenia dnia 15 gru­
dnia 1913 uchwaliło zmianę § 58 dotychcza­
sowego statutu w brzmieniu jak w przedło­
żonym odpisie protokołu uchwał.

Data wpisu: 17 września 1913.
0. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 

Oddział II.
Złoczów, dnia 17 września 1913.

Ł. cz. Firm . 588/13 Stow. II. 225 (18818) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestru stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych :
Siedziba stowarzyszenia: Mielnica.
Brzmienie firm y: Spółka oszczędności 

i pożyczek w Mielnicy, stowarzyszenie zare­
jestrowane z ograniczoną poręką.

Zmiana firmy na: Spółka oszczędności 
i pożyczek w Mielnicy, stowarzyszenie zare­
jestrowane z nieograniczoną poręką.

Zmiana statutu: Walne zgromadzenie

odbyte dnia 18 majaa 1913 uchwaliło zmia­
nę §§ 1, 10, 11, 12, 34, 42 i 43 w sposób 
jak to w uwierzytelnionym odpisie protoko­
le w uwierzytelnionym odpisie protokołu te­
go zgromadzenia bliżej opisano a w szcze­
gólności § 1 zmieniający stowarzyszenie za­
rejestrowane dotychczas z ograniczoną porę­
ką na stowarzyszenie zarejestrowane odtąd 
z nieograniczoną poręką.

Data wpisu: 23 października 1913.
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział IL 
Ozortków, dnia 18 października 1913.

L. cz. Firm. 150/13 Stow. I. 401 _ (16702) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyązeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Leszniów.
Brzmienie f i rmy: Spółka oszczędności 

i pożyczek w Leszniowie, stowarzyszenie za­
rejestrowane z nieograniczoną poręką.

1. Członkowie dyrekeyi w ystąpili: Piotr 
Makarewicz, Michał Greszezuk i Karol Mi- 
kolasz, a zrezygnował Ludwik Dyrda.

2. Członkowie dyrekeyi wybrani : po­
nownie Piotr Makarewicz i Michał Greszezuk, 
a nowo wybrani Mikołaj Życzkowski, kowal 
w Leszniowie i Józef Greszezuk. gospodarz 
w Bułdurach.

Data wpisu: 11 czerwca 1913.
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział II.
Złoczów, dnia 11 czerwca 1913.

L. cz. Firm . 278/13 Stow. I. 667 (16440)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Zarudzie.
Brzmienie firmy: Spółka oszczędności 

i pożyczek w Zarudziu, stowarzyszenie zare­
jestrowane z nieograniczoną poręką,

1. Członek dyrekeyi wystąpił: przeło­
żony zarządu Antoni Fedyna zrezygnował, 
ustąpili Antoni Urbański zastępca przełożo­
nego i członek Andrzej Bogusławski.

2. Członkami dyrekeyi w ybrani: Na 
walnem zebraniu 13 kwietnia 1913 pono­
wnie : Antoni Urbański, przełożony zarządu, 
Andrzej Bogusławski, jego zastępcą i człon­
kiem zarządu Antoni Fedyna.

Data wpisu: 7 października 1913.
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

Oddział II.
Złoczów, dnia 7 października 1913.

L. cz. Firm  225/13 Stow. I. 569 (16375)
ZmUny i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestru stowarzyszeń zaro­

bkowych i gospodarczych:
Siedziba stowarzyszenia: Kamionka stru- 

miłowa.
Brzmienie firm y: Kasa zaliczkowa w 

Kamionce strumiłowej, stowarzyszenie zare­
jestrowane z ograniczoną poręką.

1. Człenkowie firmy wystąpili z powo­
du rezygnacyi członek dyrekeyi Salamon 
Engel i Abraham Glass.

2. Członkowie dyrekeyi w ybrani: nowy 
członek Pinkas Laszczower, przemysłowiec 
w Kamionce strumiłowej.

Data wpisu : 4 października 1913.
C. k. Sad obwodowy, jako handlowy, 

Oddział II.
Złoczów, dnia 4 października 1913.

L. cz. Firm  373/13 Stow. III. 2545 (16362) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Uchwalono i wpisano w rejestrze sto­

warzyszeń zarobkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Horyhlady

(Tłumacz).
Brzmiemie firmy : Spółka oszczędności 

i pożyczek w Horyhladach, stowarzyszenie 
zarejestrowane z nieograniczoną poręką.

Członkowie dyrekeyi u stąp ili: Wasyl 
Rawluk i Michał Marczun.

Członkami dyrekeyi wybrani na zwy- 
czajnem zgromadzeniu członków dnia 30 
marca 1913 Jurko Dworski i Franko Maj­
dański, właściciele realności w Horyhladach, 
którzy podpisywać będą firmę stowarzyszenia 
pełnem imieniem i nazwiskiem.

Data wpisu: 7 sierpnia 1913.
C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 

Oddział II.
Stanisławów, dnia 7 sierpnia 1918.

L. cz. Firm . 188 13 Stow. I. 609 (18840)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Kamionka stru- 

miłowa.
Brzmienie firm y: Zakład kredytowy dla 

handlu i przemysłu w Kamionce strumiłowej,

stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną 
poręką.

Zmiana statutu: § 4 w ten sposób, że 
dyrekcja składa się odtąd z dnóeh dyrekto­
rów t. j. jednego dyrektora i jednego ka­
sy era uchwalono na nadzwyczajnem zgroma­
dzeniu 19 kwietnia 1913.

Członkowie dyrekeyi wystąpili: przez 
rezygnacyę Leib Mandelkorn.

Data wpisu: 30 września 1913.
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy.

Oddział II.
Złoczów, dnia 30 września 1913.

L. cz. Firm . 628/13 Stow. III. 2177 (16359) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Uchwalono i wpisano do rejestru sto­

warzyszeń zarobkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Tłumacz.
Brzmienie firm y: Spółka oszczędności 

i pożyczek w Tłumaczu, stowarzyszenie zare­
jestrowane z nieograniczoną poręką.

Członek dyrekeyi wystąpił:" Karol Ma- 
calski.

Członkiem dyrekeyi wybrany na wal­
nem zgromadzeniu cmia 13 maja 1913 Karol 
Ostropolski, który firmę pełnem nazwiskiem 
i imieniem podpisywać będzie.

Data wpisu: 9 września 1913.
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

Oddział II.
Stanisławów, dnia 9 września 1913.

L. cz. Firm. 697/J8 Stow. III. 257* (18816) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Czortków. 
Brzmienie firmy: Bank handlowy i 

przemysłowy w Czortkowie, stowarzyszenie 
zarejestrowane z ograniczoną poręką, po nie- 
m iecku: Handels und Geweroebank in Czort­
ków, rogistrierte Genossensehaft mit be- 
sehrakter Haftung

Zmiana firmy n a : Kasa handlowa i 
przemysłowa w Czortkowie, stowarzyszenie 
zarejestrowane z ograniczoną poręką, po nie­
miecku:; Handels und Gewerbekąsse, regi- 
strierte Genossensehaft mit besehrakter Haf­
tung in Czortków.

Zmiana statutu: Walne zgromadzenie 
odbyte dnia 7 listopada 1913 uchwaliło zmia­
nę statutu odnośnie do brzmienia firmy w 
sposób jak wyżej.

Data wpisu: 11 listopada 1913.
C. k. oąd obwodowy jako handlowy 

Oddział IL 
Czortków, dnia 10 listopada 1913.

L. cz. Firm. 646 13 Stow. III. 72 (18817)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Liczkowce.
Brzmienie firmy: Spółka oszczędności 

i pożyczek w Liczkowcach, stowarzyszenie 
zarejestrowane z nieograniczoną poręką.

Członkowie dyrekeyi w ystąpili: Mikołaj 
Kwiatkowski zastępca przełożonego, Mikołaj 
Kuchciak i Dymitr Pieniuta członkowie za­
rządu.

Na walnem zgromadzeniu odbytem dnia 
8 maja 1913 zostali członkowie dyrekeyi 
wybrani pv,nownie Mikołaj Kwiatkowski, za­
stępcą i Mikołaj Kuchciak, członkiem zarzą­
du, a drugim członkiem zarządu Paweł So­
bol, rolnik w Samołuskoweach.

Data wpisu : 23 października 1913.
O. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 

Oddział II.
Czortków, dnia 18 października 1913.

L. cz. Firm. 528/18 Stow. IV. 463
(18742 3—3)

Uchwalono i wpisano do rejestru sto­
warzyszeń zarobkowych i gospodarczych.

Siedziba stowarzyszenia: Stanisławów.
Brzmienie firmy : „ To warzy stko wzaje­

mnego kredytu w Krakowie stowarzyszenie 
zarejestrowane z ograniczoną odpowiedzial­
nością, filia w Stanisławowie.

Siedzibą zakładu głównego jest Kraków 
a zakładu filialnego Stanisławów, założonego 
na podstawie uchwały Bady nadzorczej To­
warzystwa wzajemnego kredytu dnia 28 listo­
pada 1912.

Data sta tu tu : 2 czerwca i 15 lipca 
1874, który to statut z dalszemi zmianami 
wpisany jest do rejestru stowarzyszeń zarob­
kowych i gospodarczych c. k. sądu krajowe­
go w Krakowie na podstawie uedwał tegoż 
sądu z dnia 24 lipca 1874 L. 21256 z dnia 
21 grudnia 1883 L. 28.343, z dnia 4 sier­
pnia 1894 L. 25.547, z dnia 14 stycznia 
1899 42 XVII. 25/74, z dnia 28 październi­
ka 1899 582 XVII. 25/74, z dnia 10 wrze­
śnia 1903 firm 445/3 stow. II. 24, z dnia 30 
maja 1904 firm 413 4 stow. II. 24, z dnia 
9 października 1906 firm. 673 stow. II. 24, 
24 października 1905 firm 784 Stow. II. 24,
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z dnia 18 lipca 1908 firm 643 stów. II. .24, 
z dnia 2 sierpnia 1911 firm 1104/11 stow. 
11- 16 i z dnia 27 lipca 1912 firm 1037/12 
stow. II. 16.

Przedmiot przedsiębiorstwa: dostarcza­
nie kredytu swym członkom w pierwszym 
rzędzie, trudniącym się rolnictwem.

Czas trwania stowarzyszenia: jest nie­
ograniczony.

Dyrekcya stowarzyszenia: każdocześnie 
wybrani członkowie Dyrekcyi Towarzystwa 
wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie są za­
razem członkami Dyrekcyi Towarzystwa wza­
jemnego kredytu, która zastępuje też Towa­
rzystwo sądownie i pozasądownie.

Członkowie Dyrekcyi legitymują się no- 
taryalnie uwierzytelnionym odpisem proto­
kołu posiedzenia Rady nadzorczej, której 
członkami są każdocześnie wybrani członko­
wie Eady nadzorczej Towarzystwa wzaje­
mnych ubezpieczeń w Krakowie, względnie 
zgromadzenia ogólnego Towarzystwa wzaje­
mnych ubezpieczeń w Krakowie, w którem 
ich wybór dokonany został.

Członkami Dyrekcyt są: Garapieh Mi­
chał dyrektor I. wybrany na kadencyę 1909 
do 1915, Dydyński Stanisław dyrektor II. 
wybrany na kadencyę 1912—1918 i dr. Pa­
szkowski Franciszek dyrektor-referent, za­
stępcami zaś są : Horodyński Zbigniew, Ja­
wornicki Józef, Szatkowski Henryk i Mal­
czewski Włodzimierz.

Podpis firmy: Wszelkie dokumenta ma­
jące obowiązywać Towarzystwo muszą być 
podpisane przez dwóch dyrektorów lub ich 
zastępców, albo też przez jednego z nich i 
prokurzystę, w zakładach zaś filialnych, gdzie 
niema dyrektorów ani ich zastępców, przez 
dwóch prokurzystów. Tylko kwity kasowe 
mogą być podpisane przez jednego dyrektora 
lub zastępcę dyrektora, albo też przez je­
dnego prokurzystę i kasyera.

Prokurzystami uprawnionymi do podpi­
sywania firmy zakładu filialnego Towarzy­
stwa w Stanisławowie zamianowani zostali: 
Mateusz Pilecki, naczelnik sekcyi krakow­
skiego Towarzystwa ubezpieczeń w Stanisła­
wowie na posiedzeniu Rady nadzorczej To­
warzystwa wzajemnych ubezpieczeń w Kra­
kowie jako Rady nadzorczej Towarzystwa 
wzajemnego kredytu w Krakowie dnia 9 maja 
1912, tudzież Włodzimierz Smoliński zastępca 
naczelnika sekcyi w Stanisławowie i Zygmunt 
Kempf, urzędnik krakowskiego Towarzystwa 
ubezpieczeń w Stanisławowie na posiedzeniu 
Rady nadzorczej Towarzystwa wzajemnego 
kredytu sesyi zwyczajnej dnia 17 maja 1913.

Prokurzyści powyżsi filii stanisławow­
skiej Towarzystwa będą podpisywać firmę 
w ten sposób, iż pod stampilią lub napisem 
w języku polskim : „Towarzystwo wzajemne­
go kredytu w Krakowie, stowarzyszenie za­
rejestrowane z ograniczoną odpowiedzialno­
ścią, filia w Stanisławowie11 umieszczą tylko 
"woje nazwiska.

Wszystkie obwieszczenia Towarzystwa 
będą ogłaszane w krajowym dzienniku urzę­
dowym oraz w jednym z dzienników polskich 
wychodzących w Krakowie, Lwowie i Czer- 
niowcach.

Udział jednego członka nie może być 
niższym niż 100 kor., ani wyższym niż 
20.000 kor. Z wyższym udziałem mogą przy­
stąpić tylko prawnie uznane korporacye i 
instytucye publiczne za zezwoleniem Rady 
nadzorczej. Udział winien być w całości na­
raz przy przystąpieniu do Towarzystwa go­
tówką wpłaconym.

Odpowiedzialność członków jest ogra­
niczoną i członkowie odpowiadają udziałami 
swymi, tudzież dalszą kwotą równającą się 
wysokości udziału.

Dzień wpisu : 24 lipza 1913.
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

Oddział II.
Stanisławów, dnia 24 lipca 1913.

L. cz. Firm. 402/13 Stow. III. (18428 3—3)
Przyjmuje się do wiadomości i poleca 

prowadzącemu rejestr spółek wpisanie do 
nich, że "Towarzystwo kredytowe i oszczędno­
ści w Bochni, stowarzyszenie zarestrowane 
z ograniczoną poręką, że na Walnein zgro­
madzeniu członków tego Towarzystwa dnia 
10 września 1913 odbytego:

1. utworzono filię tego Towarzystwa w 
Grybowie pod firmą: „Towarzystwo kredyto­
we i oszczędności w Bochni, filia w Grybo­
wie, po niemiecku : „Kredit und Spaiwerein 
in Bochnia, Filiale in Grybów11;

2. że celem filii jest udzielanie kredytu 
członkom i obracanie ich kapitałami w gra­
nicach ustaw y;

3. że czas trwania filii jest nieograni­
czony ;

4. że wybrano pełnomocnikiem Eliasza 
Brodmanna i Izaka Fuhrera;

5. że firmę podpisywać będą pod wy­
ciśniętą stampilią powyż wymieni pełnomoc­
nicy ;

6. data wpisu 18 października 1913.
G. k. Sąd obwodowy jako handlowy,

Oddział IV.
Nowy Sącz, dnia 18 października 1913.

B f f f l E S I E N I A  P R Y W A T N E .
Kuch p o cE ąg o w  kolejowych

© 'f o o - w I % 5 S 'u 3 % C 3 ? *  55 d n i e m  ±  m a j a  ± © 1 3  r -  

w fidług czasu śre d n ic -eu ro p e jsk ie g o .

Przychodzą do Lwowa:
a*a d w # n e e  g łó w n y :

2  K rakow a: 3** , 542, 6220), 725, $ 4 s , 955, no*), i s s ,  
53 ~  751f ), 8S5, 940 

*) z Tarnowa, §) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie.

t )  z Gródka Jagieł 1. od 1 czerwca do 30 września 
włącznie codziennie. □ )  z Mościsk.;

'Ł PodwołocayN k: 715, M25, i i7 § ) ,  & i», 525, joso, 10*2t)
| i  z Krasnego. §) od 15 maja do 30 września włącznie

codziennie.
Z C aeru low lec: 18£T, 523-j-f), 543*), 740, 10281), |4 » ,  535, 

6 *1 , 926 ”

*) ze Stanisławowa, f )  z Kołomyi, j-f) z Chodorowa 
w każdy następny dzień po niedzieli i święcie,

rU  S tr y ja :  720, 900, u  w, 620, noo , l l « § )
§) od 15 czerwca do 8 września włącznie tylko w nie­

dziele i rz. kat. święta.
2e  S am b o ra : 745, 95 5 , 148, gso
3He S o k a la : 705, ) 00 , 738 
rŁ  Jaw o ro w a: 804, 4.20 

Z Podhajce: lim , i 020 
%.o. StejsiBOwa: 950, 680

% P edw oloasy tib : 6r>«, 11.05, asa* ), i s s ,  506, 1012, 10Mf) 
| )  z Krasnego. *) od 15 maja do 30„września włącznie 

codziennie.

Z P o d h a jce ; 726*), 1049, 1001, 1200§,
*) z Winnik, §) z Winnik tylko w sobotę.

S to jak o w a; 931 fiu,

i lw e r z c c  „ L w d w U y c z a k ó w " :
Z P o d h a jce  : 708*), 1031, SM*), 941, 11«s§>

*) z Winnik. §) z Winnik tylko w sobotę.

Odchodzą ze Lwowa:
a d w orca  g łó w n e g o :

Bo K rak o w a: 1 3 * 5 , 335 § 3 5 , 832 126f), 2 os§), 245,
340*), 550, -7 0 0 , 730, 1110

*) do Rzeszowa. §) od 15 msja do 30 września włącznie 
codziennie, f )  do Gródka Jagiell.

Bo P o d w o ło cz jsk : 608, 1040, 2*>», 2*5§), 2B5f), 840, 1115
t )  do Krasnego. §) od 15 maja do 80 września włącznie 

codziennie.
B o C zerniew ice: 3 4 5 , 610, » io ,  1003, *>»©, 312*), 552f), 

750-j-t), 1100
*) do Stanisławowa, f )  do Kołomyi, f t )  do Chodorowa 

w każdy poprzedzający dzień przed niedzielą i świętem.
Bo S t r y j a : 725, 1002§), 150, 650, 815, 1125

§) od 15 czerwca do 8 września włącznie tylko w nie­
dziele i rzym. kat. święta.

Do S am b o ra : 652, 905, g50, 1056
B o S o k a la : 750, 235, 750, 1135*)

*) do Rawy ruskiej (tylko w niedziele)
B o Ja w o ro w a : 840, 631
Bo Podhajec: 555, 453
B o S to jau o w a: 805, 000

z dworca „Łwów*Po<izamcze“ :
B o lo d w o lo c z y s k : 623, ljoo , 2 1 4 , 258*), g i2 |), 902, 

1133
t )  do Krasnego, *) od 15 maja do 30 września włącznie 

codziennie.
Bo P o d h a je c : 609, 184*), 515, i()40§)

*) tylko do Winnik. §) do Winnik tylko w sobotę.
Bo S to ja u o w a : 822, 617.

z dworca „Łwówdiyczaków1' :
P o d h a je c : 628, 153*), 536, 745*), 1059§)

*) tylko do Winnik. §) do Winnik tylko w sobotę.

P o c i ą g i  l o k a l n e .
n a  d w orzec  g łó w n y :

X B ra u e k o w ie : codziennie 655
codziennie: od 1 maja do 30 września 726

od 1 czerwca do 31 sierpnia” 37, lioo. 841, 
515, 930

w niedziele i święta rzym. k a t . : od 1 maja do 31 maja 
341, 930
od 1 czerwca do 31 sierpnia 154

% Jurne w 3i: •
codziennie: od 16 maja do 15 września 911 

od 1 czerwca do 31 sierpnia 125. 
w niedziele i święta rzym. kat. od 11 maja do 31 sier­

pnia 1010,
% L u b ien ia : w niedzielo i święta rzym kat. od 11 maja do 

8 września 9£0
X W in n ik : tylko w sobotę ISjUt

z dworca głównego:
Do B rzuchow lc: codziennie 600

codziennie: od 1 maja do 80 września 421
od 1 czerwca do 81 sierpnia 724, 1005, 225 
615, 835

w niedziele i święta rzym, k a t,: od 1 maja do 81 msia
225, 835
od 1 czerwca do 81 sierpnia 1247

Bo Ja n o w a :
codziennie: od 16 maja do 15 września 303

od 1 czerwca do 31 sierpnia 1015. 
w niedziele i święta rzym. kat. od 11 maja do 31 wrze­

śnia 1U

Do L u b ien ia : w niedziele i święta rzym. kat. od 11 maja 
do 8 września 225

UWAGA. Pociągi pospieszne wyróżniają się grubym drukiem, Godziny nocne od 600 wieczór do 569 rano, są ozna­
czone podkreśleniem liczb minutowych. "

C. k. a u s t r ia c k ie  k o le je  p a ń s tw o w e .

JS k c. s s  jfcs: 3: sa, cli j a z d y
pociągów  pośpiesznych i expresow ych, którym i wóz sypialny kursu je  w p ro st z Podw ołoczysk do (Nizzy) C annes od 12 lis topada b. r. 

do 10 m aja  1914 w łącznie i na odw ró t z C annes (Nizza) od 16 listopada b. r. do 14 m aja 1914 w łącznie.

p rzy jazd  5 55 w iórek , s o b o ta
125n 1 n n
f i OO

n u r n
o d jazd  1012  p o n ie d z ia łe k  p ią tek  
p rzy jazd  515 „
o d jazd  7 14 „
p rzy jazd  ? 13 „

«  . - 
,  1012 niedziela, czwartek

n

V  n iedzie la , ś ro d a 11)22 o d jazd I I  P o d w o ło c z y s k ? .................................. o a

n n 245 » L w ó w ......................................................
era
f=H

J5 . n 1 0 i | T/ .2 ’ K r a k ó w ...................................................... fcafl <ceii
pon iedzia łek , czw artek 6 00 p rz y ja zd =  W iedeń  dw orzec  kolei p ó łn o c n e j . c 3

c©

Ti V)
1020 o d jazd WTedeń d w o rzec  kolei p o łu d n .

>1 n

» T)

758
812

p rzy jazd
o d ajzd P o n t e b b a ...............................................

|  W e n e c y a ............................................... r0r> n 1122 p rzy jazd
w torek , p ią tek 415 1) $  M e d y o l a n ............................................... a j

»  » 755 n a  G en ew a . . . .  ...........................
® S a n  R e m o ...............................................
ao

JW
Cl .

n  n
1203
1230

Ti <V ■ 
bc

n n

n ri

JL ***
U 55

T)

o d jazd •S' Y e n t im ig l ia ............................................... c ?
O

1) » 1 2 17 p rz y ja zd a  M e n t o n a ...............................................
w
O -

n n
114

T,1 N i z z a ............................................................
r> n 2 18 T> C a n n e s ....................................................../ \

203
135

T)

o b jazd  
p rzy jazd  1 2 19 

1202 
» l l 09

o d jazd  1 0 83

n
n
n
n
D
9

Powyższe odjazdy i przyjazdy pociągów wyrażone są na szlaku Podwołoezyska-Ventimigla wedle czasu środkow.-europ. zaś na 
szlaku TentimiglH Cannęs, wedle czasu paryskiego (12 00 g. wedle czasu środk.-europ.) 11-00 wedle czasu paryskiego).

W innych dniach tygodnia od 13 listopada do 8 maja 1914 wóz sypialny po przybyć u do Wiednia na dworzec kolei półno- 
j cnej, zostanie przestawiony na dworzec kolei południowej, a podróżni po przybyciu na dworzec kolei połudn. przesiąść się muszą do 
' pociągu ekspresowego, Wiedeń (Nizza)-Cannes i naodwrót.
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Okazja! Za półdarmo Okazya!

Dopóki zapas starczy!
Pojedyncze zeszyty ilustrow anych  pism  z la t :  1911, 1912, 1913 

„ S p o r t  i m  I S i l d 44, . , l > i e  W o c l i e ‘% „ M e g g c n d o r f e r  B I a t t e r “ , 

„ D i e  M u s k e t t c 44, „ S i m p l i c i s s i m u s 44, kom plety „ W J G I > R O  W C A 44

za  p o ło w ę  c e n y  d o  n a b y c ia

w Biurze dzienników i ogłoszeń St, Sokołowskiego, Lw ów , ul. Jagiellońska 3.
N a prow incyę w ysyłka za zaliczką lub  za poprzedniem  nadesłan iem  należytości.

Okazya! Za półdarmo Okazyal
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N ajstarsza i najpoczytniejsza ilustracya polska
19

Tygodnik lustrowany
Przeszło tysiąc stronic tekstu i przeszło dwa tysiące ilustracyi rocznie.

„TYGODNIK ILLUSTKOWANY1' w r. 1914 zamieści najnowszą świetną powieść

X  E  G I O  N  Y “
„W K R A J U “H E N R Y K A gTrmtBiTnffirirmMrniiwmrigiirrwirmffniiwaBnBB—  iiminn 55

o-zeso

S I E N K I E W I C Z A . fś<< iruga „POD DĄBROWSKIM11
wspomnienia legionisty, z szeregiem wielkich ilustracyi W. K o ssa k a .

Powieść „LEGIONY1* „TYGODNIK JLIJTSTROWANY* zaczął drukować w grudniu r. 1913. Nowi prenumeratorzy początek powieści mogą, 
nabywać po 30 hal. Z przesyłką 40 hal.

Nadto „TYGODNIK. ILLUSTROWANY" w r. 1914 drukować będzie Oraz dokończenie powieści
najświeższą powieść

WŁOD. PERZYŃSKIEGO „ZŁOTY INTERES" WACŁAWA SIEROSZEWSKIEGO: „BENIOWSKI".

A rtykuły wstępne, naukowe, społeczne i literackie pierwszorzędnych publicystów i literatów  
polskich. — Stałe przeglądy w ystaw  naszych z udziałem w szystkich m alarzy polskich i obcych. 
Ilustraeye odźwierciadlające zdarzenia chwili bieżącej. — TEATR, SZTUKI PLASTYCZNE. —

PIŚMIENNICTWO OBCE.

W r. 1914 wszyscy prenumerutorowie roczni „TYGODNIKA ILLUSTROWANEGO“ oprócz 52 numerów pisma otrzymają bez dopłaty:

12 tomów „Ciekawych Powieści^
Zeszyt albumowy

„Ś w iat Dziecięcy" z rycinami kolorowanemi, jako 
PREMIUM NADZWYCZAJNE.

„Przegląd Bibliograficzny^

„Ciekaw e pow ieści" kosztują dla nieabonentów rocznie 
16 koron.

„Ciekaw e pow ieści" każdy prenumerator „Tygodnika 
Ulustrowanego" dostaje

-------------- ZUPEŁNIE D A R M O ! ! ! --------------

Komplety z r. 1910, 1911, 1912 fy ||(Q  pQ |Q  |(QfQ|] 

i 1913, za 12 dużych tomów bro- w op raw je p0 

_________ szurowanych_________  13 koron

Na żądanie wysyłamy bezpłatne dodatki książkowe 
(Ciekawe Powieści) w bardzo pięknej, ozdobnej, płócien­
nej oprawie za dopłatą za oprawę 50 hal. za to m ; — 
to jest kwartalnie za 3 tomy 1 kor. 50 hal., — pół­
rocznie za 6 tomów 3 kor., — rocznie za 12 tomów 
12 koron.

W roku 1914 celem nadania „Ciekawym Pow ie­
ściom " cech Biblioteki b e le try stycznej damy

C y k l p o w ie ś c i  S a s k ic h
J .  I .  K r a s z e w s k i e g o :

„ S ta ro s ta  w arszaw sk i" , „H rabina Cosel", „Z siedm io­
letniej wojny" ' K .  I J I U K E f l f S A  słynną powieść
4-tomową p. t . :

„D aw id  C op p erfie ld “ .
Od początku istnienia t. j. od r. 1910 

„ C iek a w e  Pow ieści**
zamieściły :

W roku 1910 powieści: Wołodego Skiby „Nad 
Poziomy", tomy 2, A. Dum asa „Karol Szalony", tomy 2, 
K. D ickensa „Klub Pikw ika", tomy 3, G. Zielińskiego 
„M anuela", tom 1, A. Dum asa „Król Dziadów", tomy 2, 
W. Skiby „G rześ", tomy 2.

W roku 1911: A. Dum asa „S traszn y  Rok", tom 1, 
H. Nagła „Tajem nice Nalewek", tomy 2, Erckm ana 
i C hatriana  „Hugon Wilk", tom 1, Deotymy „P anienka 
z okienka", tomy 2, G autier „K apitan F ra c a sse " , tomy 3, 
W. Hugo „Człowiek śm iechu", tomy 3.

W roku 1912: W. R apackiego „H anza", tom 1, 
E. Orzeszkowej „I pieśń niech zap łacze", tom 1, 
A. Dum asa „Tow arzysze Jehudy", tomy 3, J. |. K ra­
szew skiego „Bezim ienna", tomy 2, R ellstaba  „Rok 
1812", tom 2, Erckm ana C hatriana  „Daniel Rock", 
tom 1, J. I. K raszew skiego „Briihl", tomy 2.

W roku 1913: E. Orzeszkowej „A ustraiczyk", 
tom 1, A. Dum asa „W ilczyce", tomy 4, K. L askow ­
skiego „Z rośli z ziem ią", tomy 2, A. K rechow ieckiego 
„S zary  Wilk", tomy 2, i. G autier „Cień chińskiego 
sm oka", tomy 2, Wołodego Skiby „P aryźan in", tom 1, 

Nowi prenumeratorzy biorący wszystkie komplety 
„Ciekawych Powieści" za lata 1910, 1911, 1912 i 1913  
zam iast ceny nom inalnej 40  kor., p łacą  tylko 30  kor. 
w oprawie 54 kor.

Prenum eratę p rzy jm u ją : Adm inistracya Tygodnika lllustrowanego we Lw o w ie : Ulica Jagiellońska 3.
oraz w s z y s tk ie  k s ię g a r n ie  i k an tory  p ism .

W A R U N K I  P R E N U M E R A T Y :
I f t T e  L w o w i e :  1 A T  G a l i c s y i  z przesyłką pocztową:

kwartalnie 6'80 kor. z  oprawą książek 8 30 kor. 
półrocznie 13'60 kor. „  „  16*60 kor.
rocznie 27*20 kor. , ,  „  33*20 kor.

kwartalnie
półrocznie
rocznie

7*20 kor. z  oprawą książek 8*70 kor. 
14*40 kor. „  „  17*40 kor.
28*80 kor. „  „  34*80 kor.

Wydawey ̂ Gebethner i Wolff. — Redaktor naczelny: Dr. Józef Wolff. — Odpowiedzialny za Redakcyę we Lwowie: Artur Scłmider.
Przyjaciół naszego pisma prosimy uprzejmie o polecenie niniejszego prospektu.
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WINA koniaki, śliwowice, rn- P  I J  ! z  j D n i j A  
my, znakomite szampa- I# I I I  i? 11 v  3 I  1 p l v
ny, polecają na święta w e L w o w ie , p r z y  u l. C * a rn ieck ieg o  I. 3.

Szam p an : V odfca, A sti i 
R efo sco  S p u m an te .

P r ó b n a  p a c z k a  2  f l a s z k i  B i.  9 '— ,  
f r a n c o  z a  p o f o ra n ie m .

Lwowskie Towarzystwo Akcyjne Browarów
W  celu zapobieżenia nadużyciu ze strony sprzedających piwo flaszkówe pośledniej jakości pod m arką LWOW. TOW. 

AKCYJNEGO BROWARÓW nabyliśmy na wyłączną naszą własność patentowane plomby, w które zaopatrujemy nasze flaszki.
Plomby te w różnych kolorach znajdują się na korkach flaszek i mają wyciśniętą markę ochronną naszego Towa­

rzystwa — kotwicę z literami L, T. A. B. — oraz napis gatunku piwa, przyezem zwracamy uwagę, że za jakość i praw­
dziwość naszego piwa przyjmujemy tylko wtedy gwarancyę jeśli na korku flaszki taka plomba się znajduje.

Będąc w posiadaniu największej flaszkami w kraju, pod względem maszynowego i hygienieznego urządzenia wy­
doskonalonej do ostatnich granic technicznych, produkujemy piwa najprzedniejszej jakości jako to :

PIWO eksportowe (jasne) 
marcowe (jasne) 
wystałe (jasne)
p odw . s ło d o w e  (ciemne)
bok

plomba żółtozłota 
„ srebrno-blała 
„ czerwona 
„ zielona 
„ niebieska

Zamówienia przyjm uje:

Biuro centralne, ul. K leparcw ska Nr. tel. 200 ,
Biuvo zam ówień oddz. piw a daszkow ego, ul. S yk stu sk a  1. £4, Nr. tel. 5 8 9

i wykonuje je bezzwłocznie z największą starano  śeią.

Lwowskie Towarzystwo Akcyjne Browarów.
UWAGA: Plom b/ wyciąga się z flaszek wraz z korkiem zapomocą zwykłego korkociąga.

O g ł o s z e n i e .

W myśl § 8 statutu Spółki Akcyjnej W} (ławniczej we Lwowie 
oraz uchwały Konstytuującego Walnego Zgromadzenia z dnia BO 
czerwca 19IB r. wzywa się niniejszem wszystkich p. t. subskry­
bentów, którzy dotąd nie uiścili pełnej naUżytości na akcye Spółki 
Akcyjnej Wydawniczej, o dokonanie pozostającej 60%-wej wpłaty 
najdalej do 1 lutego 1914 do kasy Akc. Gal. Banku kupie­
ckiego we Lwowie (Kopernika 3).

Rada Zawiadowcza Spółki Akcyjnej Wydawniczej. 
Prezes: Dr. T. Rutowski. Sekretarz: Dl’. Stan. Unger.

L. 23 596 ex 1913

b z i i e r i a w a
fjr*s,wa polow ania  w

Celem wydńeiżawienia na okres pięcioletni, t. j. na czas od 1 styczn a 
1914 do 31 grufin;a 1918, prawa polewania na wszelką, zwierzynę w okręgach 
myśliwskich, a mianowicie:
1. Ozemyk o powierzchni 4220 ha położonym w (kręgu gosp. Zielona

1050
Rafajłowa

:e 11-tej przed

2. Maksymiec
3. Riczka „ 8679
4. Sałatruk . 4714 „ „ „
rozpisuje c. k. galie. Dyrekcja lasów i dóbr państwowych v-e Lwowie pisemną 
rozprawę ofertową n a  d z i e ń  2 2  s t y c z n i a  1 9 1 4 ,  o godzini 
południem.

Bliższych informacji zasięgnąć można w c, !■’. Ministerstwie rolnictwa 
we Wiedniu Dep. XI., w c. k. Dyrekcji lasów i dóbr państwowych we Lwo­
wie, lub w e. k. Zarządach lasów i dóbr państwowyć?i w Zielonej i Rafajłowie. 

Lwów, dnia 15 grudnia 1913.

C .  k ,  g s iic .  B y r e k e y i  la s ó w  I d ób r p a ń s tw o w y c h  we L w o w i e .

W  i i  / / .

t t n y m a ł e m

świeży transport 
J B O K i m B J Ł T Y  C H I Ń S K I E J

Znakomita w smaku i aromatyczna
barb&i* O o a g o ........................ . .

Saoohong ............................
„ io seb .o n s  zbiór maiowy . 

S&yaow . . . . . . . . .
W y it m k i  % herbat  ...................
W ysiew k ł % n&jlopssyob herbat . 

za pół kilograma.

kor. 3-20 
.  *—  
.  «—  
. 8—
.  3-60
.  3-30

H andel h e rb a ty  i kaw y

EDMUNDA HEBLA w® Lwowie
ul. T e a tr a ln a  8* K atedry>

C. k. Dyrekcya kolei państwowych w Krakowie.
L. 74/111. (111) ex ,1913. (18972)

Ogłoszeni® rozprawy ofertowej.
0. k. Dyrekcya kolei państwowych w Krakowie rozda w drodze publicznej rozprawy 

ofertowej wykonanie dobudówki i adaptacyi budynku kancelaryjnego przy magazynie na 
stacyi kolejowej w Rzeszowie.

Koszta ogólne wynoszą w przybliżeniu 15.000 K.
Roboty mają być ukończone 31 maja 1914.
Bliższe postanowienia o wnoszeniu ofert, s czegółowe kosztorysy, warunki budowy, 

plany, formularze ofertowe i t. d., można przeglądać, a względnie prócz planów sytua­
cyjnych, nabywać w wymienionej c. k. Dyrekcyi kolei państwowych, Oddziale dla utrzy­
mania kolei i budowy.

•Odnośne oferty, które można sporządzić tylko na przepisanym formularzu ofertowym, 
należy wnosić odpowiednio ostemplowane i zapieczętowane z napisom: „Oferta na dobu­
dówkę kancelaryjną przy magazynie w Rzeszowie" najpóźniej do dnia 12 stycznia 19! 4, 
godz. 12 w południe, do c. k. Dyrekcyi kolei państwowych w Krakowie.

Otwarcie ofert nastąpi tego samego dnia o godzinie 12*30 po południu.
Oferta obowiązuje oferenta do dnia 31 styczni* 1914.
Wadyum, które należy złożyć w kasie c. k. Dyrekcyi kolei państwowych równocze­

śnie z wniesieniem oferty, wynosi 750 koron i ma stanowić kaucyę w razie przyjęcia 
oferty.

Jeżeli oferent nie podpisał wszystkich wykazanych i do przeglądnięcia wyłożonych 
załączników, albo nie złożył wadyum w czasie przepisanym do wnoszenia ofert, to ofertę 
jego uważać się będzie jako nieistniejącą, jak również nie uwzględni się ofert, w których 
warunki zmieniono w jakikolwiek sposób.

Kraków, w grudniu 1913.
0. k. Dyrekcya kolei państwowych w Krakowie.

f i r > m y :
Didolić i Prp ó otrzymać można także u firm: P rok sz , Leona Sapiehy 23 — K o lo ń sk i, Zyblikiewicza 47. — 

K eiem an , Zielona 32. — K ozłow sk i, Gródecka 35. — Zaniew ski, Kochanowskiego 20. — 
I lo cb , Łyczaków 50. — Ł 3 il ,  Potockiego 32. -  Piętrzyć k i- Mikołaja 9. — W eiser, Szep­
tyckich 19. — ICupferschnCdt, pl. Bema 1. — M aksym ow icz, Sokoła 1. — R ybak , 
Chmielowskiego. — W olan in , Balonowa 6. — Sygniówka: T om oń . — Zamarstynów : Lan­

gner, Lwowska 2 i R estanracya przy rogatce Ł yczak ow sk ie j.

Z drukarni Wł. Łozińskiego (pod zarządem J, Niedopada) ul. Czarnieckiego 1. 18. — Telefon 587


